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Zaproszenie do przedpłaty.
Przedpłata na Gazetę Lwowską 

wynosi rocznie (od Igo stycznia do 
końca grudnia) w miejscu 12 złr., 
p o c z tą  16 z łr . ;  półrocznie (od Igo 
stycznia do końca czerwca) w miejscu 
6 złr., p o c z tą  8  z łr .;  ćwierćrocznie 
(od Igo stycznia do końca m arcal 
w miejscu 3 zł., p o c z tą  4  z łr . ,  mie 
siecznie (od Igo do końca każdego 
miesiąca) w miejscu 1 złr., p o c z to  
1 z łr .  35 c i.

Prenum eratorowie roczni lub pół­
roczni, (którzy prenum erują od Igo 
stycznia do końca grudnia, lub od Igo 
stycznia do końca czerwca) otrzy­
mują Przewodnik naukowy i literacki, 
dodatek miesięczny do Gazety Lwow­
skiej, b e z p ł a t n i e ;  ćwieróroczni zaś 
i miesięczni za dopłatą: pierwsi 75 ct., 
drudzy 30 ct. Przewodnik prenumero­
wany osobno kosztuje rocznie 4 zł., 
półrocznie 2 zł., ćwierćrocznie 1 zł.

W celu ustalenia nakładu prosimy 
o wczesne nadsyłanie prenumeraty.

Redakcja „Gazety Lwowskiej” pragnąc 
wprowadzić w dziale fejletonowym jak najwię­
kszą rozmaitość i utrzymać go na wysokości, 
odpowiadającej wymaganiom czytelników, poza- 
wiątywała liczne stosunki z pierwszorzędnymi 
pisarzami polskimi i uzyskała od nich zaszczy­
tne przyrzeczenie współpraeownictwa. W roku 
bieżącym rozpoczniemy druk nowej powieści 
historycznej Zygmunta K a c z k o w s k i e g o  p .t.

„Olbrachtowi Rycerze1*
a prócz tego utworu znakomitego pisarza , za­
mieszczać będziemy liczne, i wyłącznie tylko 
oryginalne obrazki, szkice i nc.welle zaszczytnie 
znanych w literatnrze autorów, jakoto: Piotra 
Ja ty  B y k o w s k i e g o ,  Kazimierza C h ł ę d o w -  
s k i e g o ,  baronowej H a  g e n  (Aloes), H a j o t  y, 
dr. A n t o n i e g o  J ., Zygmunta S a r n e c k i e ­
go,  A W i l c z y ń s k i e g o ,  Jana Z a c h a r y a -  
s i e  wi c  z a i wielu innych.

W „Przewodniku naukowym i literackim4*, 
dodatku bezpłatnym do Gazety Lwowskiej, 
jbok rozpraw literackich i szkiców historycz­
nych, pióra znanych na tem polu badaczy i 
pracowników, rozpoczniemy już w pierwszych 
zeszytach i 887 r. druk pracy dr. A n t o n i e -

g o  M a ł e c k i e g o  p . t .  „ P rz y c z y n k i do h i-  
s to ry i sp o łeczeń stw a  p o lsk ieg o ” .

Jego ces. i król. Apostolska Mość r a ­
czył, na podstawie najuniżeńszego wniosku 
Ministra ces. domu i spraw zagranicznych, 
Najwyższem postanowieniem z dnia  1 stycz­
nia  b. r. dyplomowi instalacyjnemu dla m ia ­
nowanego konsula Zjednoczonych Stanów 
Ameryki północnej w Pradze, Karolowi J  o- 
n a s ,  udzielić najmiłościwiej Najwyższego

fxequatur. _________

C. k. Rada szkolna krajowa zam iano­
wała nauczyciela tymczasowego szkoły eta­
towej w Babuehowie, Seweryna K r z y w d ę ,  
rzeczywistym nauczycielem tejże szkoły; 
nauczyciela tymczasowego Prokopa D e p u ­
t a t a  w Czarnołoźcaeh, rzeczywistym n au ­
czycielem szkoły etatowej w Olszanicy i 
tym czasow ego nauczyciela młodszego Teofi­
la  M i k u l s k i e g o  w Kałuszu, s ta łym  n a u ­
czycielem młodszym dwuklasowej szkoły 
etatowej w Wojniłowie.

Reskryptem z 18 października 1886 r.
I. 19.859, udzieliło wys. c. k. Ministerstwo 
handlu, w porozumieniu z węg. król. mini- 
.sterstwem dla rolnictwa, hand lu  i przemy­
słu, Irakowi G o t t l i e b o w i ,  w Drohoby­
czu, wyłącznego przywileju n a  nowy sposób 
wydobywania pozostałości z produkcyi wo­
sku ziemnego celem uzyskania parafiny, z 
prawem pierwszeństwa od dn ia  19 maja 
1886 r. i p0(j  wszystkiemi warunkami i ze 
wszystkiemi skutkami Najw. ces. patentu 
z 15 s ie rpn ia  1852 r.

Co się do publicznej podaje wiado-

gólności zaś przeznaczone do Londynu i 
kolonij angielskich, zbyt n iedokładnie  ad re­
sowane bywają, co doręczenie takowych nie- 
tylko utrudnia, lecz częstokroć naw et nie- 
możliwem czyni, zwraca się uwagę nadaw ­
ców, iż je s t  to w in teresie  tychże, aby n a ­
dawane przekazy zaopatrzone były należy­
tym i dokładnym adresem.

Z e. k. dyrekcyi poczt i telegrafów.

mości.
Z c. k. Namiestnictwa. 

Lwów, dn ia  4 stycznia 1887.

Ogłoszenie.o ---
Z powodu uczynionego spostrzeżenia, 

że przekazy pocztowe w ogólności, w szcze-

CZĘŚĆ H E U R Z Ę D O W A

Lwów, 13 stycznia.

Nie brak i to w różnych kierun­
kach symptomatów, które zdają się 
potwierdzać pogłoskę o gorących za­
biegach Francyi, aby zbliżyć się ile 
można do Rossyi i wytworzyć między 
republiką a carstw em , jeżeli już nie 
przymierze, to stosunek ścisłej przy­
jaźni, opartej na wzajemności. Jeżeli 
jednak w szerokich kołach francu­
skich myśl zbliżenia się do Rossyi 
zbyt występuje jaskraw o a nawet de­
monstracyjnie, czego dowodem jest 
przemówienie m inistra spraw  zagra­
nicznych, p. Flourensa do deputacyi 
bułgarskiej, dalej znany w telegrafi- 
cznem streszczeniu artykuł Jo u rn a l 
des D ebats, a w końcu list generała 
SaussieT w odpowiedzi na pismo pe­
wnej „znakomitości moskiewskiej14 — 
to w Rossyi mniej zdają się entuzya- 
zmować podobną ideą, a nawet uwa­
żają ją  za wprost niemożliwą do urze­
czywistnienia. Godną w tej mierze 
wskazówką jest przedewszystkiem a r­
tykuł organu rossyjskiego m inister­
stwa spraw  zagranicznych, skierowa­
ny w pierwszym rzędzie przeciw fran­
cuskiemu ministrowi wojny, genera­
łowi Boulangerowi, któremu zarzuca 
gorączkową a bezprogramową działal­
ność na polu reorganizacyi armii, 
brak spokojnego i trwałego rozwoju 
sił zbrojnych, wreszcie chęć popi­
sywania się różnego rodzaju bezu­

żytecznemu eksperymentami. Organ 
wzmiankowany oświadcza w końcu, 
że Rossya niewielką miałaby korzyść 
ze sprzymierzeńca, w którego armii 
są możliwe tego rodzaju stosunki. 
Wobec staranności, z jaką redagowa­
ne są w Journal de St. Petersbourg 
wszystkie artykuły i komunikaty, od­
noszące się do państw  obcych, nie­
mniej ze względu na to, że dziennik 
ten, jako autoryzowany organ rossyj­
skiego urzędu spraw  zagranicznych, 
w nadzwyczajnych tylko razach do­
puszcza się wycieczek przeciw wybi­
tnym osobistościom państw, z które- 
mi Rossya w dobrych pozostaje sto­
sunkach, poczytują powszechnie a rty ­
kuł przeciw m inistrowi Boulangerowi 
za rodzaj zaprzeczenia pogłoskom o 
zbliżeniu się Rossyi i Francyi.

W kołach dyplomatycznych nie 
brano zresztą nigdy na seryo tego 
rodzaju w ersyj,i zwracano uwagę, iż 
raz tylko była istotnie mowa o za­
warciu rossyjsko-francuskiego przy­
mierza, a to wówczas, gdy Gambetta 
stał u szczytu swego znaczenia. 
W Petersburgu miano nadzwyczajne 
zaufanie do byłego dyktatora, i uwa­
żano go za jedynego we Francyi mę­
ża, z którym można było traktować 
na seryo, i który mógł dać rękojmię 
trwałości ewentualnego tajnego poro­
zumienia. Od czasu śm ierci Gambetty 
nie pojawił się we Francyi polityk, 
któryby potrafił zapanować nad sytu- 
acyą, trzymać na wodzy frakeye re ­
publikańskie i skoncentrować w swem 
ręku nici wewnętrznej i zagranicznej 
polityki. Gabinet petersburski daje 
przeto do zrozumienia, że wobec 
zmieniających się ciągle i zużywają­
cych się rządów we F rancyi, wobec 
niepewności położenia, nie może po 
prostu wchodzić w żadne takie roko­
wania z republiką, któreby nie przy- 
spożyły niezawodnego i na wszelkie 
wypadki przygotowanego sprzymie­
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(Ciąg dalszy.)
P an Ja n  — oddawna cierpiący, cho­

ciaż do cierpień się nie przyznawał — tknię­
ty został paraliżem. Stracił władzę w ca­
lem prawie ciele i oniemiał. Usta drżące, 
blade, bełkotały niewyraźne brzmienia, któ­
rych w początkach nawet zrozumieć nie było 
można. Nogi i ręce odmawiały mu posłu­
szeństwa. Um ysł — pomimo że zupełnie 
?  °lUI1y. — utracił moc i środki komuni- 
lihicro)11 ^  z °taczajacym światem. Służba 
h v n t a k , ^ i e r a ł a  biedaka. Trzeba go 
tern t e 1 -*0*  i ak niemowlę. Ze świ- 
eo w w S l i  S1? ^ ° wiem wcześnie) sadzano 
Pędzał e û’ gdzie całe dnie prze-
chomT 7 n •’ zadumany, cichy, nieru-

Ą  c ,  r k  * ' , ,onem i * krąiobrM’por,*: \ir * f. 0*nami. 
na s m u tk ie n /P ś  ° a ’ d o c ią ż  samji złamą- 
mowała się mężem w °  ° dbyt!ł słabościa-’ieffo e h n r r l  1 PlerwszJch  tygodniach 
ch rzęśc iłń sP  er Sorhwie, z prawdziwem 
sam oluhPP * zaPaFclern się wrodzonego 
równać h a"* ^  na siostra miłosierdzia wy- 
Lecz w ^  iW sb iraniacb nie zdołała.
naJsłynnieisPn ],ekarze> Jeden P° drugim, 
WY i 7= J  h nawet, sprowadzeni z Warsza-
wienie tra.cilj nadzieję w wyzdro-
Przvhiorn - eS°t litość jej i poświęcenie 
Wdzie on* l aCZ<̂ y dziwny charakter. Wpra- 
zornie - Pakow ała  się panem Janem  z po- 
PominaL n dbałością, na  chwilę nie za- 
j morałnf- ° ‘*e®° P°lrzebach materyalnych 

J rozrywce — czytała mu bowiem

P P P °> rami ksj%źki i dzienniki — ale w tej 
fV>n:„0..0VV,t0ci  wzorowej było coś tak odpy­
c h a ją c e g o ,  w  k a ż d e m  j e j  s p o j r z e n iu  J  
ł a  t a k a  d z ik a  z ło ś ć  czy  n i e n a w iś ć ,  w  )  < 
z ie  t w a r z y  t a k a  s u r o w o ś ć ,  a  w  g ło s i e  ę ^  
t a k i  j a k i ś  *„1 ł - : -------- Jjakiś żal tajony do nieszczęśliwej ofia- 
nUrrf , r% stu ła  zwiażała ja  na zawsze, że 
mimowolnie mrowie przebiegało po ciele.
lub ł zJ scy, których stosunki familijne 
,, °warzyskie skłoniły teraz do odwiedzin, 
s p r P P 1' ^ 61-'51 k°ndolencyi, nie zdając sobie 
,rr.. m ^ Z niemiłego wrażenia, czuli się przy-

z ł a c z o n y c i r T " 1'1 t J °n T ° CJ1 1St0t’ ,taJt Z'n•iołir i ’ równocześnie przywalonych 
( ę iem brzem ieniem  niedoli.
, .  . tcz coraz rzadziej ktoś przyjeż­
dżał; — w końcu za£ dalsi i bliżsi bywać 
przestali.

Dla osamotnionych rozpoczęło się ży­
cie, we dwoje naprzód , później we troje ... 
bo córeczka ich , S tas ia ,  z nędznego, chu­
dego, drobnego n iem ow lęcia , przetwarzała 
się z biegiem czasu w dziewczynkę.

S m utna  to była trójka.... jakaś  ponura, 
potępiona, opuszczona od Boga i ludzi.

H rabina straciła  szybko wszelki wdzięk 
kobiecości. Oddana czynnie sprawom ma­
jątkowym, nad któremi musiała objąć za­
rząd i kierunek, zaniedbała się w toalecie. 
Ruchy jej stały się gwałtowne, konwulsyj- 
ne, urywane, nieestetyczne. Sucha, sztywna, 
pomarszczona na licu, przemawiająca do 
wszystkich dumnie lub groźnie, spoglądała 
na męża owym okropnym wzrokiem, prze­
szywającym do szpiku kości. Na córkę zaś 
patrzyła oczami rozwartemi szeroko, a w 
nich malował się zimńy, nieludzki wstręt 
jakiś. Nieraz.... chciała widocznie zapanować 
nad sobą.... i nie mogła. Nachylając się nad

kolebką, strojną w koronki, muśliny i a tła- i 

sy, zbliżała powoli.... powolutku.... usta do 
czoła śpiącej dzieciny. Lecz zanim wargi 
jej drgające dotknęły żółto-bladej, bezkrwi- 
stej, drzemiącej główki, okolonej haftowa­
nym rąbkiem czcpeczka i pogrążonej w pu­
chach p o duszek , już wstrząśnienie wewnę­
trzne podnosiło ją  i odsuwało daleko od ko­
lebki

A jednakże pieczołowitość pani Mar­
celiny o Stasię — równie jak  o męża — 
nie m iała  g r a n i c , lecz do pieczołowitości 
podobnej skłaniała ją  i zagrzewała nie mi­
łość macierzyńska, tylko z zasad płynące 
poczucie obowiązku. W  walce, jaka nieustan­
nie toczyła się w jej łonie, obowiązek brał 
górę nad  nienawiścią (wynikiem rozczaro­
wania) i nad wstrętem — że się tak wyra­
ż ę —  staropanieńskim do istoty, której przyj­
ście na  świat — wśród zbiegu fatalnych oko­
liczności — pozbawiło ją  resztek urody, m ło­
dości i najdroższych nadziei. Pani Marceli­
na, której przed wyjściem za mąż, n ik t nie 
mógł zarzucić złości, fochów i kaprysów, s ta ­
rym pannom właściwych, teraz — pomi­
mo macierzyństwa — stała  się podobną do 
starej panny.

H rabia  wydawał się obecnie zgrzybia­
łym starcem. Dum ał ciągle, rachował się z 
sumieniem i przyszłością, cierpiał n iezm ier­
nie. To cierpienie, wypiętnowane na  twarzy, 
uszlachetniało widocznie jej rysy, bo wy­
dawał się mniej brzydki niż dawniej. J a k ­
kolwiek mówić nie_ mógł, um iał jednakże 
pewnemi dźwiękami ochrypłego głosu wy- 
lażać myśli najprostsze, wiążące się z mate- 
ryalnemi potrzebami swego półistnienia. 
Znaczenie tych dźwięków nauczyła się od­
gadywać naprzód żona, później stary kam er­

dyner, w końcu Stasia. Skala ich była ba r­
dzo ograniczoną, a jednak  oprócz wyżej wy­
mienionych osób nikt pana  J a n a  nie rozu­
miał. Wyobrażeń, nieobjętych szczupłym k rę ­
giem codziennych, zwierzęcych warunków 
życiowych, nieszczęśliwy paralityk nie był 
w stanie odpowiednio określić, bo z gard ła  
jego wyrywały się tylko głuche monosylaby, 
a bezwładność rąk nie pozwalała mu ich u- 
zupełnić znakiem lub gestem. Pragnąc  obra­
zować najpospolitsze pojęcia z dziedziny mo­
ralnej, nie rozporządzał potemu naw et takie- 
mi środkami, jakiemi włada swobodnie n ie ­
wykształcony głuchoniemy. Ta bezsilność 
ducha, skrępowanego obumarłem ciałem, do­
kuczała mu najstraszliwiej, zwłaszcza w chwi­
lach , kiedy wzrok żony, jak  nóż zimny i 
ostry, zatapiał się bezlitośnie w jego  sercu, 
budzącem się nagle i niespodzianie do uczuć 
ludzkich.

Ta reszta  człowieka, niedawno jeszcze 
zupełnie samolubnego, wychłodzonego do 
gruntu, ten  trup nieruchomie siedzący w fo­
telu, pokochał dziecko swoje szalenie,"zazdroś­
nie, niem al n a m ię tn ie ;  pokochał za siebie
i za m a tk ę ,  za całe życie ubiegłe , pozba­
wione iskry prawdziwej miłości.

Co wywołało rozniecenie ognia  i pło
mienia, tam  gdzie żaru naw et n ie  było*
niepodobna ani psychicznie ani fizyologiez
nie wytłómaczyć. Tego rodzaju cuda, jak<
cuda, wymykają się z pod badań  najbystrzej
szej obserwacyi. Gdyby nie wyjątki (częsb
liczniejsze od reguł)  moglibyśmy dysseko
wać duszę piórem, jak  ciało skalpelem. Tal
p rzynajm niej twierdzi mój przyjaciel, dr. Jó
zef, oryginał, jak ich  mało. Ponieważ jedna
poświęcimy mu inne opowiadanie, wracajm
co najspieszniej do wątku naszego szkici
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rzeńca, a natom iast mogłyby odsunąć 
od Kossyi i usposobić dla niej nie- 
przyjaźnie te państwa, z któremi bądź 
co bądź musi się liczyć.

Krajowe składy zbożowe.
(Dr. X .)  Na posiedzeniu z dnia 23 

stycznia 1886 r. polecił Sejm Wydziałowi 
krajowemu, aby wszedł w rokowania z Ban­
kiem krajowym i przedsięwziął, co należy, 
celem wprowadzenia jak  najrychlej w życie 
publicznych składów (entrepótś), z prawem 
wydawania listów składowych (warrants) na 
podstawie rozporządzenia Ministeryalnego 
z dnia 19 czerwca 1886 r. (Dz. ust. p. 
nr. 86).

W  razie potrzeby zasiłku z funduszów 
krajowych lub gwarancyi ze strony kraju, 
upoważniony został W ydział krajowy do 
przedłożenia Sejmowi na najbliższej sesyi 
odpowiednich wniosków.

W wykonaniu polecenia tego, wezwał 
W ydzia ł krajowy dyrekcyę B a n k u  k r a ­
j o w e g o ,  ażeby wzięła pod rozwagę, czy a 
ewentualnie pod jakiemi warunkam i Bank 
krajowy mógłby wziąć na  siebie utworze­
nie składów zbożowych z prawem wydawa­
nia  listów składowych, a w danym razie 
wypracowała i przedłożyła Wydziałowi kra­
jowemu projekt organizacyi takich  składów.

Dyrekcya Banku krajowego uważała 
atoli założenie składów zbożowych przez 
Bank krajowy jako niewłaściwe, a na to ­
m iast proponowała, aby składy takie utwo­
rzył skarb krajowy. Za wskazówką tą j e ­
dnak W ydział krajowy nie poszedł.

Dążąc inną drogą do urzeczywistnienia 
projektu, W ydział krajowy wszedł w roko­
wania z bankiem rolniczym we Lwowie. 
Dyrekcya banku rolniczego zbierała potrze­
bne materyały, bada ła  dokładnie najnowsze 
urządzenia składów publicznych m iasta  
W i e d n i a  „ U n  i o n  - B a n k " ,  B r e g e n z ,  
J e l a k i r c h e n ,  I n s b r u c k u  i B u d a p e ­
s z t u ,  a idąc z postępem czasu i licząc się 
z lokalnemi stosunkami, jakie  urządzenie 
składów byłoby najodpowiedniejsze, p rzed­
stawiła  elaborat, w którym oblicza (na ob­
jętość 500 wagonów i 5000 hektl. sp iry tu­
su) i wykazuje koszta jak  n as tęp u je :

Składy takie kosztowałyby na 500 w a­
gonów, z całem urządzeniem potrzebnych 
maszyn, torów i zwrotnic 231.110 złr. — 
Rezerwoary zaś spirytusu na 5000 kektl. 
z odpowiedniem urządzeniem 29.400 złr., 
razem przeto 260.510 złr,, nie licząc w to 
urządzeń do czyszczenia, sortowania, sztucz­
nej wentylacyi i t. p.

Potrzebne reekspedycye, refakcye etc., 
jakie podobne składy wszędzie posiadają, 
nie podlega wątpliwości, że i lwowskie mieć 
będą. Jakkolwiek statystyczne daty wszyst­
kich dziś istniejących składów wskazują cią­
gły rozwój i niemal wszędzie, gdzie is tn ie­
ją ,  okazuje się potrzeba budowania i po­
większenia tychże, chociaż i Lwów może 
dać również wszelką pewność, że i tutaj 
składy te,[przy odpowiedniem założeniu, su- 
miennem i umiejętnem kierownictwie, s ta ­
ną się ogólną potrzebą, proponuje dyrekcya

w jak im  autor może zaledwie konstatować 
fakta, a nie zastanawiać się głębiej nad ich 
premisami. Analiza zajęła by nam  dużo wię­
cej miejsca, niż ta  cała, jeśli niezupełnie 
prawdziwa, to przynajmniej bardzo prawdo­
podobna i prosta historya.

To jednak, co do nas  z obowiązku n a ­
leży, spełnimy rzetelnie, opowiadając później, 
w jaki sposób pan Ja n  poznał i pokochał 
Stasię.

Pieczołowitość pani Marceliny otoczyła 
córeczkę mnóstwem kobiet, czuwających t ro ­
skliwie nad dzieckiem chorem i nerwowem. 
Oprócz licznego fraucymeru, opiekującego 
się malutką dziedziczką dziewięcioperłowej 
korony, Stasia m iała  naprzód mamkę, silną 
i czerstwą w ieśn iaczkę ; następnie  niańkę 
poczciwą; później dwie bo n y ,  dobre jak  
chleb powszedni — które wątłą  istotkę wy- 
karmiły, wychowały i u trzymały przy życiu 
z pomocą starego lekarza, trzy razy na  ty ­
dzień dojeżdżającego z sąsiedniego miasteczka 
do pałacu.

Pomimo bardzo czujnego i ra c jo n a l­
nego fizycznego wychowania, wrażliwość bie­
dnego dziewczątka przechodziła wszelkie po­
jęcie. P rzes trach  na  widok żebraka w ła c h ­
manach, sen przykry, zagniewane spojrze­
nie jednej z osób ją  otaczających, wprawia­
ły Stasię w stan  rozdrażnienia nerwowego 
groźnej natury . Nie beczała jednak, jak  in­
ne d z iec i , nie krzyczała, nie kaprysiła  ni­
gdy, tylko po żółto-bladej twarzyczce toczy­
ły się łzy duże, jak  ziarnka grochu, serdu­
szko kołatało gwałtownie w szczupłej, w ą­
skiej klateczce piersiowej , usteczka siniały, 
a cała drobna postać drżała  jak  w febrze.

Urodziła się skazana na śmierć, na- 
wpół zwiędła, jak  owe kwiatki jesienne, co 
krótko trwająca pogoda babiego lata z pod

banku rolniczego wybudowanie na razie
składów publicznych i rezewoarów spirytu­
sowych w rozmiarach na 5000 ton i 5000 
hektolitrów spirytusu, jednak  w ten sposób 
budowanych, by każdej chwili, kiedy okaże 
się potrzeba powiększenia, mogły być do od­
powiednich rozmiarów rozszerzone.

W edług  kosztorysu, opartego na b a r ­
dzo szczegółowych stndyach, które dla Ban­
ku rolniczego przeprowadził pan A l f r e d  
E l s n e r ,  inspektor c. k. uprzyw. kolei 
Karola Ludwika, wyniosłyby przypuszczalne 
dochody i wydatki przedsiębiorstwa: a )D o ­
chody m inim alne 38.600 z ł . ; b) Wydatki 
34.500 zł. Zysk wynosiłby zatem rocznie 
4100 zł.

Na podstawie obliczeń powyższych 
sformułowała dyrekcya Banku rolniczego 
następującą propozycyę:

1. „Kraj buduje składy publiczne i 
rezerwoary na spirytus wedle przedłożonych 
planów na 5000 ton i 5000 hektolitrów 
sp i ry tu su , i staje się właścicielem tychże 
składów.

2. Kraj oddaje zarząd wyżej wymie­
nionych składów zbożowych i rezerwoarów 
spirytusu Bankowi rolniczemu we Lwowie 
pod w aru n k am i:

a) Bank rolniczy bierze na  siebie 
obowiązek prowadzenia prawidłowego i 
umiejętnego tych sk ła d ó w ;

b) Bank rolniczy za podstawę obli­
czeń składowego przyjmuje taryfę ile m o­
żności najniższą, celem umożliwienia n a j ­
większego ruchu handlowego w k r a ju ;

c) jako wynagrodzenie żąda połowy 
czystego zysku ;

d) wszelki niedobór, wykazany rocz­
nym bilansem, gwarantuje kra j;

e) celem kontrolowania biegu interesu 
składów publicznych i rezerwoarów spiry­
tusu, ma Wydział krajowy prawo wysłać ze 
swej strony delegata  jako członka rady 
nadzorczej w sprawmch składów publicz­
nych".

Ten stan rzeczy przedłożył W ydział 
krajowy Sejmowi, nie podał jednakże ża ­
dnych wniosków.

Spodziewać się należy, że sprawa ta, 
dla rolnictwa i ruchu handlowego tak w a­
żna , doczeka się niebawem stanowczego 
załatwienia.

(X )  Z kom isy! krajowej dla spraw 
przem ysłu domowego i rękodzielnicze­
go. Dowiadujemy się, że w toku są nas tę ­
p u j ą c  sprawy, dotyczące nauki przem y­
słowej :

1. W  W i l a m o w i c a c h  (pow. bial-
sk i) ,  uchwaliła  rad a  g m in n a ,  z inicyatywy 
i przy współdziałaniu krajowej komisyi 
przemysłowej, założyć tamże s z k o ł ę  t k a c ­
ką.  Rada gm inna obowiązała się dostarczyć 
lokalu, światła, opału, usługi, tudzież w pe­
wnej mierze przyczynić się do utrzymania 
szkoły datkiem pieniężnym. Gmina W ila­
mowice należy do bogatszych gmin kraju 
naszego, zakupiła tamtejszy obszar dworski 
i jes t  wzorowo administrowaną. Podnieść 
należy , że około założenia szkoły tkackiej 
pracują bardzo gorliw ie : tamtejszy burmistrz, 
p a n  J a n  S c h n e i d e r ,  i proboszcz miejsco­
wy, ksiądz Andrzej K o n d e l e w i c z .  Miesz­
kańcy Wilamowic prowadzą z dawien d a ­
wna przemysł tkacki jako przem ysł domo-

ziemi wynurzy, a pierwsze mrozy zwarzą. 
S taran ia  przychylno i rozumne utrzymały ją  
przy życiu, ale doktor os trzega ł ,  że należy 
obchodzić się z nią nader oględnie i deli­
katnie, bo lada lodowaty powiew północne­
go wiatru, lada silniejsze wstrząśnienie mo­
ralne zabić ją  może. Dla tego h rab ina  pa- 
now-ała nad sobą i łagodziła w jej obecno­
ści surowość swego głosu, oraz grozę pe ł­
nego nienawiści spojrzenia, lecz nie przy­
ciągała też do siebie pieszczotą i czułością. 
S tasia  zaś, jakby przeczuła, czy odgadła 
w strę t  matki, trzym ała się od niej z dale­
ka. Nigdy — jak  to zwykle czynią dzieci, 
zwłaszcza jedynaczki —  nie przybiegała sa­
ma do pani Marceliny z wyciągniętemi r ą ­
czętami, z uśmiechem na ustach, z krzykiem 
radośnym. Na zawołanie szła posłusznie, ale 
pow oli , smutnie, poważnie, — czasem jak  
osoba dorosła, co upokorzenie w sercu kry­
je, czasem jak  pies, lękający się kary, cho­
ciaż na karę n igdy nie zasługiwała.

W latach, kiedy dziecko rozwija się do 
życia, kiedy swoim, sobie tylko właściwym, 
dziwnym językiem nazywa rzeczy i ludzi, 
kiedy z mroku niemowlęctwa przechodzi do 
jasnowidzenia, lub przeczucia otaczającego 
je  świata, niezdając sobie z niego sprawy i 
garnąc się doń całem se rc e m ; w wieku tym, 
kiedy dziecko je s t  najrozkoszniejszą istotą 
stworzenia Stasia już była jakąś poważ­
ną, niemal dojrzałą panienką, pełną obawy, 
jak  nieugłaskane zwierzątko, drażliwą, jak  
rośliny, zamykające swoje liście i kwiaty za 
najlżejszym dotknięciem,' n ieufną i wątpiącą, 
jak  ludzie, co tysiącznych zawodów doznali.

(Oiąg U»U7.v uastąpi )
Z yg m un t  S a r n e c k i .

wy, lecz czują dziś potrzebę przekształcenia 
w wyższą kategoryę przemysłu fabrycznego. 
Sami też upomnieli się o utworzenie w W i­
lamowicach kursu komercyalnej n a u k i , t. j. 
rachunków i buchalteryi. Uchwały rad y  
gminnej w W ilam o w icach , powzięte dnia 
6 stycznia 1887, napełn ia ją  otuchą każde­
go, kto o podniesieniu przemysłu w kraju 
poważnie myśli.

2. W S u ł k o w i c a c h ,  (pow. myśle­
nickim ), w gminie s łynnej od n iepam ię­
tnych czasów wybornymi gwoździarzami, i 
zamieszkałej przez lu d n o ść , trudniącą się 
powszechnie kowalstwem — do dziś dnia 
je s t  w gminie Sułkowicach i okolicy jakie 
1000 kowali — ukonstytuowało się w n ie ­
dzielę, d. 9 stycznia 1887, T o w a r z y s t w o  
k o w a l i  z nieograniczoną poręką. W obec­
ności delegata komisyi krajowej dla spraw 
przemysłu i c. k. starosty, Eugeniusza B e- 
n e s z k a ,  przystąpiło na tychm ias t do towa­
rzystwa 150 kilku kowali. W ybrano dyrek- 
cyę towarzystwa, złożoną z 4 kowali, na 
czele zaś Towarzystwa stoi proboszcz miej­
scowy , ks. kanonik O p i  d o w i e ź  Komisya 
krajowa uczyniła wniosek do Wydziału k ra ­
jowego , iżby tej spółce udzielono odpowie­
dniego kredytu na  rozpoczęcie działania.

Kowale sułkowiccy przerabiają złomki 
żelaza (Brucheisen). Robota ich wykończona 
zazwyczaj en gros. Dziś bowiem przerabia- 
biają tygodniowo wagon że laza , do czego 
zużywają wagon koksu.

3. G o r l i c e  oddawna upominają się o 
szkołę wydziałową, z kierunkiem rękodzielni- 
czo-przemysłowym. D. 9 stycznia 1887 odby­
ła  się w Gorlicach narada  członków repre- 
zentacyi miejskiej i powiatowej. Uchwalono 
założyć szkołę handlowo-przemysłową w po­
łączeniu z warsztatem mechanicznym. R a­
da gm inna przeznaczy na ten  cel odpowie­
dnie fundusze , a powiat przyjdzie również 
z pomocą.

4. K r o ś c i e n k o  w y ż n ę  koło Krosna 
s tara  się również o urządzenie szkoły prze­
mysłowej, a tem łatwiej zamiar ten urzeczy­
wistnić może, że ma zapewnione fundusze 
prywatne. Mianowicie ks. Wojciech M i c h n a ,  
proboszcz z C h ł o p i c ,  obiecał dać fundusz 
na założenie szkoły tkackiej. Komisya k ra ­
jowa zarządziła z tego powodu zbadanie 
tamtejszych miejscowych stosunków. Ze 
względu jednak  na  bliskość szkoły tkackiej 
w K o r c z y n i e  i założyć się mającej szko­
ły  tkackiej w Krośnie, postanowiono użyć 
przeznaczonego przez ks. Michnę funduszu 
na założenie szkoły koszykarskiej.

5. W K o r c z y n i e  odbyło się w tym 
m iesiącu ogólne zebranie T o w a r z y s t w a  
t k a c k i e g o .  Na zebraniu poruszono zasa­
dniczą dla tkaczów tamtejszych sprawę : czy 
zachować dla K o r c z y n y  s t a r o d a w n ą  
j e j  m a r k ę  c z y s t o  l n i a n y c h  w y r o ­
b ó w  i dążyć do wyrobów a d a m a s z k o ­
w y c h ,  czy też, licząc się z prądem dzisiej­
szego przemysłu tkackiego [Textil-Industrie], 
począć przerabiać także b a w e ł n ę ?

Uchwalono, dla przeprowadzenia do­
kładnych badań nad tem, dla korczyńskiego 
przemysłu tkackiego nader  ważnem pyta­
niem , zwołać raz jeszcze ogólne zebranie 
Towarzystwa tkackiego.

Na tem walnom zebraniu uchwalono 
założyć własny m a g i e l  p ł ó c i e n ,  w miej­
sce dotychczasowego, wydzierżawianego za 
2000 złr. rocznie maglu od przedsiębiorców 
pp. Aselrad i Katz.

Oto wynik najnowszego ruchu między 
przemysłowcami n a s z y m i , ruchu , którego 
najdzielniejszym inieyatorem je s t  komisya 
krajowa dla spraw przemysłu. Miejmy na­
dzieję, że korzystając z zasiłków krajowych, 
w tym roku wcale bogatych, ruch ten, któ­
rego kierunek komisya krajow7a w swą dłoń 
ujęła, rozwinie się z prawdziwym pożytkiem 
nie tylko dla przemysłowców, lecz i dla 
p r z e m y s ł u  k r a j o w e g o .

Sejmy krajowe.
S e j m  s z l ą s k i  przekazał przedłoże­

nie rządowe określające prawo rybołówstwa 
Wydziałowi krajowemu do przedyskutowa­
nia, złożenia sprawozdania i poczynienia 
odpowiednich wniosków na następnej sesyi 
sejmowej. N ad podaniem czeskiego stowa­
rzyszenia politycznego i ekonomicznego w 
Opawie i kilku gm in  obwodu opawskiego 
o urządzenie szkoły agronomicznej z cze­
skim językiem wykładowym, przeszedł Sejm 
wszystkiemi głosami, przeciw jednem u (Św ie­
ży) do porządku dziennego. Po wyczerpa­
niu porządku dziennego S e j m  z o s t a ł  
z a m k n i ę t y  wśród trzykrotnego okrzyku 
na cześć Najj. Pana.

S e j m  c z e s k i  przekazał sprawozda­
nie Wydziału krajowego w sprawie urzą­
dzenia nowych przymusowych domów robo­
czych i nowego zakładu poprawczego, ko­
misyi złożonej z 9 członków. Projekt u s ta ­
wy zawierającej przepisy o budowie nowych 
teatrów, przyjęto w trzeciem czytaniu. R o z ­
p r a w y  n a d  b u d ż e t e m  mają rozpocząć 
się dopiero 20 b. m. Generalnym sprawo­
zdawcą jes t  dr. Mattusz.

S e j m i e  m o r a w s k i m  poseł

F rank i imieniem komisyi ekonomicznej zło; 
żył sprawozdanie o petycyach stowarzysz® 
centralnych dla przemysłu cukrowniczego, 
domagających się zmiany projektu ustawy o 
opodatkowaniu cukru. Referent żądał, aby 
Sejm uchwalił, że tyle ważny dla kraju 
przemysł cukrowniczy nie został należyci® 
uwzględniony w przedłożeniu rządoweitb 
wniesionem do Izby deputowanych, i że 
należy w niem  koniecznie poczynić odpo­
wiednie zmiany.

Nam iestnik hr. S c h o n b o r n  przy­
znał wprawdzie, iż położenie przemysłu 
krajowego i ekonomicznego je s t  w ogóle 
nie zbyt pocieszające i że sejm ma praw0 
stawać w obronie interesów ekonomicznych 
motywa jednak  sprawozdania, niemniej żą­
danie, aby sejm potępił przedłożenie rzą­
dowe, wymagają stanowczej repliki. Osta 
tecznie omawianie tego przedłożenia przy­
sługuje austryackiemu parlamentowi. Oto 
odpowiedź na pytanie sprawozdawcy, czy 
to nie austryacki m inister skarbu wniósł 
to przedłożenie. Obowiązkiem jes t  Ministra 
skarbu stawać w obronie interesów fiskusa, 
a niegodzi się podsuwać Rządowi jakichś 
ubocznych tendencyj (oklaski). Sejm przy­
ją ł  ostatecznie wnioski referenta, poczem 
polecił Wydziałowi krajowemu, aby na przy­
szłą sesyę przedłożył potrzebne zmiany *  
ustawie krajowej o podniesieniu hodowli 
bydła, niemniej wnioski, dotyczące asekura- 
cyi bydła.

Komisya dla kultury krajowej s e j m 11 
s t y r y j s k i e g o  oświadczyła się za zwinię­
ciem tych wszystkich m yt eraryalnych, któ­
rych czynsze wynoszą niżej 500 złr. Taż 
sama komisya uchwaliła uczynić w sejmie 
wniosek, aby wydział krajowy poczynił u 
Rządu odpowiednie kroki w sprawie obniże­
nia ceny soli bydlęcej.

Wypadki bułgarskie.
D e p u t  a c y a  b u ł g a r s k a  przybyły 

wczoraj do Rzymu, gdzie zamierza zabawić 
5—6 dni. W edług Polit. Gorr. rząd włoski 
zachowa wobec niej taką samą rezerwę, jak 
to miało miejsce w innych stolicach.

Do N. Fr. Presse donoszą z S o f i ' : 
Minister francuski Flourens m iał oświad­
czyć deputacyi bułgarskiej, że niezawisłość 
Bułgaryi je s t  zagwarantowaną międzynaro­
dowymi trak ta tam i i że żadne Mocarstw0 
nie może się mięszae _ do wewnętrzny*^ 
spraw bułgarskich. F rancya  aprobować bę' 
dzie każdego wybranego przez zgromadzeni* 
narodowe, w myśl trak ta tu  berlińskiego 
kandydata na tron bułgarski.

Jak  telegrafują z Konstantynopola &° 
Polit. Gorr., W. Borta wezwała po dwa- 
kroć Gankowa, aby przybył do stolicy tu­
reckiej dla dania bliższych informacyj o po­
łożeniu Bułgaryi. Pierwszy raz odmówi* 
przybycia i zdecydował się dopiero na  dru­
gie wezwanie do wyjazdu. W kołach poli­
tycznych konstantynopolskich sprawiło t° 
wezwanie mocne zdziwienie i uważają j e 
za kroi: fałązywy, drażniący n iepo trzebn i  
regencj ę, a zohydzający Cankowa naw et * 
oczach dotychczasowych jego przyjaciół- 
Stronnicy Cankowa twierdzą, że Porta za­
mierza mu poruczyó urząd generalne?0 
gubernatora  Wschodniej Rumelii. Utrzymu­
ją, że Ganków uda się z Konstantynopol* 
do Rossyi.

Times otrzymuje z Konstantynopol* 
następujące doniesienie: „Gadban basza n*" 
tychmiast po przyjeździe do Konstantyn*7' 
pola, był na  posłuchaniu u w e z y ra ; w ro1' 
mowie z wezyrem oskarżał on rząd bułguf' 
ski o potajemne spiski, o posługiwanie 
tajną policyą i umyślne u trudnianie  zał*' 
twienia sprawy wschodniej. Gadban utrzj' 
muje nadto, że z wyjątkiem jednej tylk° 
Bułgaryi, wszystkie inne państwa poebW*' 
lały jego postępowanie." * ■

Agencya północna podaje w kwe” - 
ponownego powołania księcia Battenberg9, 
następujący te legram  z B ukaresztu: \V® 
dług otrzymanych tu z prywatnego źróiK* 
w ia d o m o ś c i ,  miał książę A leksander Batte? 
berg oświadczyć hr. Kalnoky’emu, że u11' 
powróciłby do Bułgaryi naw et i w tym r*' 
zic, gdyby go powołało stronnictwo rz?' 
dzące.

Z Londynu telegrafują do Presse: RoS' 
sya nie proklamowała dotychczas kandyo*^ 
tury ks. Leuchtenberskiego na tron bułg*?' 
ski. Gabinet trwa ciągle i niewzruszeni; 
przy kandydaturze ks. Mingrelii. G d r \  
Rossya o*dwołała się do pośrednictwa l ’Ur 
cyi dla załatwienia przesilenia bułgarski?' 
go, wówczas Anglia zachęciłaby Tureyę ł j  
przyjęcia roli pośrednika. Rokowania dcp.fi 
tacy i bułgarskiej w Londynie w spra"'| 
zawarcia 25 milionowej pożyczki musi*'* 
być przerwane, albowiem delegaci olflO, 
mali polecenie, aby pospieszyli się z uk0* 
czeniem swej inisyi i powracali do Sofii'

W edług depeszy paryskiej, w sz y s j^  
dzienniki francuskie pochwalają odpoWiL, 
Fhm rensa, daną  deputacyi bułgarskiej. . 
publigue Franęaise donosi, że delegaci .g 
szli z posłuchania w najwyższym stop0 
pognębieni.



 r -  „  „ . v in e iu -  d7:..łbv równie 'otwarcie, gdyby chciał wstę- ;vu odżyje. Jesteśmy w posiauamu im ™ .. . . . . . .  Dy uo ZiViVFClu ------....................................
czech, k tórych kom petencyę uznaje zresztą " ‘ ,■’ % j^iemCami w stosunki nieprzyjazne. Sp0rneg0. Żeby F raneya na zawsze z tego zre- my5 aby powstało m niem anie, że parlam ent 
cała E uropa , z w yjątkiem  jedyn ie  niem ie- L  ‘ n ie reasum uję wcale argum entów , zyg noWała , tem u n ik t n ie  uw ierzy D otychczas może jednostronn ie  rozstrzygać o s tan ie  arm ii;

_  gd zie woj -  m 1 b wypływać z francusko-rossyjskiej źad„n rza(j we Francyi nie mial odwagi j cesarz nie pozwoli narazić na  szkodę
*rN ■>. * i u„»aW równie możebne, że, A4«7i«rle7,v'ć oublicznie, iż staje na  stanowi- kreacyi ostatn ich  jego la t  trzydziestu. Je-

iwai prze- żeli panowie rychłem i zupełnem przyję- 
publiczna. cjera przedłożenia, nie zdejmiecie troski z
i. ; -------   — ■* • i-------- -"U *■«. rrnnr\n ln iflrm r rln in -

cuiąuze i nowe podam , m ysi ta pi"'!V“ u- Czemże dia nas jeau , j o l ^ ł ^ ż e ^ ^ t a k i f i  wojnie możemy być
zi wszelkie granice. M oralnie insynuacya . j est obojętną rzeczą, kto r  szczał, ze w J J k lw ki nie j est wy. tQwa m usiałby  parlam ent Dyc rozwiązany.
I odpowiadałaby te m u ,  gdybyśmy twier- i co s ię . tam  stanie. I o J Ł.r^ W  w rę c z a  tylko ladzie s tanu  Zaufanie mówcy do parlam entu  zm a.ejszy-
zić chcieli że onór przeciw przedłoze- Jjjjpi nełni moje wyrażenia się ‘ kluczoną. T .  p ' j-. • w»a(w  którzy >0 s je poniewmż znalazła się w n im  polska

a z życzenia^ żeby S iem cy  w J « g l  r f J Ł Ł  przeciw niemieckim interesom>jnie n i e  cieszyły się szczęściem; g j  ^ w o l i m y ,  żeby nam ktokolwiek z a r z ^  m eh
razrn sm utna to J Powinniśmy byli w ów c z a s p  r  z y stąp i ć _ d o

ześciem- miocuj n a m  ktokolwiek zarzu- „ ję l i  styczność z wojskiem trancusKiem, w i ę k s z o s ć j
S 2  w *  P“ wo!:m ^ u V r e k  L  którym  mógłby , „ , ś l ł  ,e i.  W takim b »  - w .  o 
£  pań -  «ił M  “ n A £  r k j b i i  * R o k j t  m » 41* o d««ga  twieriiżić, że przeciw Francy . J »  roąwiążam»,

T n . i . T . n  n a s  p r o w a d z i ć .  , , J j  U n ł o w r v i .  . . . i . -------- u . , : . . . . . . .  e ; i w . e i c 7 p m n  . . ł h r n i e n m .  N i e  e n l i i D  n s / . c z p

t/  ̂ H W
odwaga twierdzić, ze przeciw n a u t y *  rozwiąz.ani», a w takim  razie bylibyśmy 
potrzebujemy silniejszego uzbrojenia. Nie sobie oszczędzili „bułgaryzm u“ . Ale nie u- 
lekeeważcie panowie potęgi Francyi Je s t  czyniliśmy tego, ponieważ polonizm może- 
to wojowniczy, waleczny lud i przypadek nly jeszcze znieść, nie możemy jednak  ani 
a .11  m i , ,  1870 przemo- przez dziesięć m inut znieść bezbronności.

Poprzedni mówca ż ą d a ł , aby in teresa  
nasze na  Wschodzie szły z interesami Au-

■ ■ ■* * i

1HI DZ.OOHM.ow~. - vv.WWłłl3łJ1J &UU1C* Złiauuio | UlU 
przejednania, o ile to być mogło, tych wszystko, 
państw, z któremi prowadziliśmy urnine i 1 TtATlinr 
się nam najpierw powiodło z 
zamiar ten nadaw ał już ton r
w Nikolsburgu w roku 1860  , .
opuszczała nas dąznosc w celu podtrzyma- Pyłom zawsze dalekim od myśli pro- ła  niemmejsza ochrona, jak  ta którą po r ‘ ^ 5 “ “'  'armia ~od 7okn"lf t71
m a nadal stosunku opierania się o A ustiję ,  wadzenia wojny d la te g o  żem oże ona kie- wa<ń wojskowe uważają za potrzebną Rząd n wiolo «ilnipi -/-i W  n • m
który to stosunek do owej chwili był tylko dyś być nieunikniona ^ o w a ^ z o n ą  w sio- domaga się 40.000 ludzi dla wzmocnienia o wmlem lm ęjszą. Wobec wzmianki
nnioriiYiri. Znaitluiemv się obecnie z Au- sunkach niepomyślnieiszych, otóż i radzić granic, a ne

” °JUac:h naDoleonskicn, ZUOliHit, e]u obaw publicznej opinii w Europie, u tr a ln i , j om awiałem  to z siedzącym  «  j  
, ,zyniaó pokój d łu ż e j, niż przez la t trzy- naprzeciw  m nie przyjacielem  ("tren M oltket ‘ a związkowa ma aonscyiuoyjuc
ścies^  w ci?bru ePokb w któreJ nmiojętno On odpow iedział: Metz w art je s t  lOu.OoO J u^ w a le  parlam entu  zatw ier-
s ’ dobrobyt i wynalazki techniczne nad- ludzi. N a  to rzekłem: Zabierzmy Metz. nip ^°- Nigdy z tego prawa
P ^ ziew an ie  zakwitły. Nie wiem, czy się uda I  dla # panów ma on to samo znaczenie hi new n1 1 ° ° °  eg0 uzy tk u , ale je s t
^ o r z y ć  znowu 80 le tnia  epokę pokojową, gdybyście nas elicieli uczynić słabszymi o L w naT r/  T r '° bezP.!|eczenstwo na

- - w s z y s i K m u i  jcum.... t ---------- „ .
b ktoraby dość silną była, ażeby zabez- 

g eczyć naszą niezawisłość bez pomocy 
ym ierzeńca. 2 e  względu na powodzenie 

skmh 6dQ'e* przyjaźni trzech dworów cesar- 
mieri UWazańśm y utorow anie przyjaźni po- 
skie ■ ?becuem ‘ trzem a państw am i cesar- 
pr Jako nasze zadanie. N asza w łasna 
rwy • 1 lio ssyą flie doznała żadnej prze-
pliw ^ znosi si§ dz'ś  po nad wszelkie wąt- 

. °sęi. Nie przew idujem y od strony Ros- 
Byćai1' zaczepki, ani polityki nieprzyjaznej, 
głos ai0^e ’ ze tem  oświadczeniem  odstręczę 

y polskie od przedłożenia, muszę jed n ak

j -   1gdybyście nas cncien uc^yinc »<iiusijun v ^ewnairz:. u nunum ,  ..........  0  c _
100.000 ludzi. Nie zaatakujemy Francyi. mniemania sprzeciwia się potrzebnemu u- 
Jest wielu Francuzów, którzy na to czeka- bezpieczeniu państwa, nigdy nie znajdzie 
ją, Ci, którzy chcą z nami wojny, szukają zatwierdzenia w Radzie związkowej. Na co

1 *■-" ,T,,' ’n ” wM*nncilnń Q
ja. *̂1 KWY/.y CllCil L UttUil »vv/jxxj, ut tn iiw u«v---------------------     .7 -
tymczasem możności prowadzenia tej wojny, panom przesileń?
0 ile to być może, z jak  największą siłą, i Po upływie s e p ten a tu ,  gdyby n L
starają się niecić święty ogień odwetu. O- stało porozumienie z parlam entem  , armii 
chotnicy odwetowi we Francyi mówią ehło- nie pozostanie w powietrzu. Wtedy znajdzie 
pom ciągle o bliskiem zaatakowaniu bez- zastosowanie a rtykuł 59 kon s ty tu cy i : Każdy 
bożnych" Niemców. Pokładam bez»;arunko- zdatny do broni Niemiec, musi służyć pod 
wo zaufanie w Goblecic i Flourensie, gdyż chorągwiami. Wtedy podług artykułu b3 kon- 

cn t.n mężowie. którzvbv z nami wojny stvtucvi. cesarz miałby nrawo oznaczyć cv-

Z Warszawy.
( O e r  n ic ien ia  w spra-rie  nabyw ania dóbr prz»! obeycb 
podilanycli. — Ż y d ń  w Królestw ie P o lsk im .— W yda- 

' lania poddanych pruskieb . — Z w inięcie szkoły ju n  
k iersk ie j w W arszaw ie).

Z W arszawy donoszą do Pol. Corr., iż 
oczekują tam  ogłoszenia rozporządzenia, w e­
dle którego poddani obcych państw  będą 
mogli nabywać nieruchomości w guberniach 
nadgran icznych  tylko po przyjęciu obywa­
telstwa rossyjskiego i po wykazaniu się, iż 
przez la t  pięć mieszkali bez przerwy, w 
Rossyi

.Gazeta Lwowska“ z dnia 13 stycznia 1887.

W yjątkowe rozporządzenia, tyczące się 
pobytu żydów w pewnych miastach, wyko­
nyw ane są z nadzwyczajną surowością. O- 
staniemi czasy polecono komendantom wojsk 

, w Królestwie Polskiem, aby ile możności wy- 
zauianie m e uaje mi uez.piccz.eusi/wa, a ic -  1 w juatnuw wojsnowycu siosowaouy się mu- 1 kluczali żydów z szeregu dostawców dla 
bym mógł powiedzieć, czy za dziesięć dni, \ siał po prostu do istniejącej prezencyi. J e - J

cy-
e ta t

1 arm ii.



Do Posener Ztg. d o n o szą , iż'~w tych 
dniach wydalono z Królestwa Polskiego 18 
poddanych pruskich, którzy od dawna w o- 
kolicy Pyzdr mieszkali. Są to przeważnie ro­
botnicy, pozbawieni zupełnie środków utrzy­
mania.

W skutek  rozporządzenia m in is tra  woj­
ny, zalecającego ograniczenie liczby szkół 
junkierskich , warszawska szkoła junkierska  
zostanie zwiniętą, uczniowie tej przeniesie­
ni będą do innych takichże szkół w cesar­
stwie, a były pałac prymasowski, mieszczący 
obecnie pomienioną szkołę, oddanym zosta­
nie do użytku zarządu inżynieryi wojskowej.

K R O I I K A
=  Najjaśniejszy Pan ra c z y ł  n a jm i-  

ło śc iw ie j u d z ie lić  z p ry w a tn e j  S w ej s z k a tu ły  
g m in ie  K u lp a rk ó w , w  p o w iec ie  lw o w sk im , n a  
b u d o w ę  sz k o ły , zap o m o g i w  k w o c ie  1 0 0  z ł.

— W dobrach Najd. Arcyksięcia 
J ózefa , Alcsutk na Węgrzech, rozpoczęły się 
w piątek wielkie łowy przy udziale kilku wy­
bitnych członków arystokracyi węgierskiej. Syn 
Najd. Arcyksięcia, Józef, na tych łowach otrzy­
m ał „chrzest11 myśliwski.

—  Profesor dr. D o b rz y ń s k i  mówić 
będzie w niedzielę, dnia 16 b. m., „O sejmie 
czteroletnim Kalinki". Odczyt ten, który tak 
ze względu na znaną wymowę i głęboką wie­
dzę prelegenta, jak i z powodu obranego przed­
miotu, budzi powszechne zainteresowanie, odbę­
dzie się w sali ratuszowej o godzinie 4 po po­
łudniu. Biletów dostać można w księgarni pp. 
Seyfartha i Czajkowskiego. Dochód przeznaczony 
na cele dobroczynne.

— K o n k u rs a  n r ty s ty c z n e .  Komitet 
Towarzystwa Zachęty sztuk pięknych w Króle­
stwie Dolskiem ogłasza dla pp. artystów malarzy i 
rzeźbiarzy krajowych konkurs z zapisu śp. Józefa 
Kuryerowa. Nagrodę konkursową stanowić bę­
dzie procent od kapitału 3,000 rubli po 6prc. 
za czas od 20 września 1883 roku, to jest od 
dnia śmierci Kuryerowa, do dnia 2 września 
1885 roku. Nagroda powyższa stosownie do wo­
li zapisodawcy, przyznana będzie przez komitet 
towarzystwa autorowi obrazu olejnego lub rzeźby, 
dzieł oryginalnych, osnutych na swojskim temacie 
i wybitnie odznaczających się pod względem ar­
tystycznym. W braku takiego dzieła, komiteto­
wi służy prawo rozdzielenia powyższego pro­
centu na dwie nagrody, dla najlepszych ze zło­
żonych dzieł oryginalnych i tematu swojskiego. 
Dzieło nagrodzone pozostaje własnością autora. 
Pragnący ubiegać się o nagrodę konkursową 
imienia Józefa Kuryerowa, winni nadesłać po 
jednym obrazie olejnym w ramach lub po jed­
nej rzeźbie, do lokalu wystawy towarzystwa, 
najdalej do dnia 15 marca 1887 roku, przy 
załączeniu własnoręcznie napisanej i podpisanej 
deklaracyi, w której mają być wymienione: ty­
tu ł dzieła, data i miejsce urodzenia autora, 
miejsce obecnego jego pobytu, oraz krótka wia­
domość, gdzie i wj jakiej szkole kształcił się 
na artystę. Kozstrzygmęcie konkursu przez ko­
mitet zgodnie z wolą zapisodawcy, nastąpi w 
dniu 19 marca 1887 roku. Dzieło przyjęte 
przez komitet do konkursu i umieszczone na 
wystawie towarzystwa nie może być z niej wy­
cofane przez właściciela przed upływem miesią­
ca po wystawieniu. — Jednocześnie komitet 
towarzystwa muzycznego w Warszawie ogła­
sza dla panów artystów krajowych konkurs 
muzyczny z zapisu ś. p. Józefa Kuryerowa, a 
to pod następującemi w arunkam i: 1. Nagrodę 
konkursową stanowić będz;e rubli 180 za dzie­
ło muzyczne bezwzględnie dobre, napisane w 
formie „Kantaty" na głosy solowe i chór z to­
warzyszeniem fortepianu lub orkiestry. 2. Na­
stępne dzieło uznane za najlepsze zyska odzna­
czenie honorowe. Wrazie gdyby komitet nie li­
znął żadnego z dzieł nadesłanych za bezwzględ­
nie dobre kwota 180 r. rozdzieli się na dwie na­
grody i 100 i 80 r. a to za utwory uznane za 
najlepsze z przedstawionych na konkurs kora- 
pozycyj. 4. Tekst kantaty polski, dowolny, świe­
cki, wartości literackiej. 5. Prawo własności 
pozostaje przy autorze. 6. Ostateczny termin nad­
syłania utworów: 10 marca r. b. do godz. 12 
w południe, przy zachowaniu zwykłych kon­
kursowych warunków. 7. Konkurs imienia Jó­
zefa Kuryerowa rozstrzygnie komitet w d. 19 
marca 1887 r. 8 . Kompozycye już wykonane 
publicznie lub wydane drukiem, nie mogą być 
nadsyłane na konkurs. 9. Dzieło nagrodzono 
wykonane zostanie w towarzystwie muzycznem
w Warszawie.

—  Poufno z e b r a n ie  le śn ik ó w  odbę­
dzie się w sobotę, dnia 15 b. m., o godzinie 
6 wieczorem w sali c. k. dyrckcyi domen i la­
sów przy ulicy Kopernika 1. 20 (I piętroJ. Na 
porządku dziennym rozprawy i wnioski człon­
ków.

— W c z o ra js z y  bonofis p. Skalskiego 
w t-Gałganduchu“ napełnił salę teatralną po 
brzegi Oklaskom nie było końca, na widok 
sztuk łamanych, którym się wczoraj oddawali 
„z poświęceniem" artyści.... I było wszystkim 
wesoło — i na scenie i w sali a zwłaszcza na 
galeryi —  tak wesoło, jak pono nie bywa ni­
gdy w teatrach dbających o własną powagę i 
znaczenie..,.

— W miejsce rozsyłania biletów
noworocznych złożyli w prezydyum magi­

stratu na rzecz ubogich miasta Lwowa: Towa­
rzystwo wzajemnych ubezpieczeń w Krakowie 
5 zł., Józef Engel i ks. Łubomirska 2 zł.; lo- 
katorowie realności 1. 175 i 342 m. 3 zł. 10 
ct.; Kostecki, Fluhr, fialber, Czopp, llenryk 
Blumenfeld, Antoni Lozdyński, Jan Schulz po 
1 zł.

— Na odbudowanie spalonego ko­
ścioła w Stryju, złożyli n i ręce komitetu 
miejscowego w Stryju: pp. Władysław Czaj­
kowski z Modwedowic 20 zl., ks. Stanisław 
Makowicz z Paczołkowic 2 zł., wydział powia­
towy z Nadworny 5 zł., Tytus Kielanowski 
z Kozłowa 10 zł., dyecezya Csanad na W ę­
grzech ze składek 37 zł. 10 ct.

— B ochn ia, 12 grudnia. Wczoraj około 
godziny 6 i 45 minut wieczorem, wszczął się 
ogień w tutejszym magazynie wojskowrym i za­
grażał pobliskim mieszkańcom, których po 
większej części drewniane budynki o dwa i trzy 
metry były oddalone. W mgnieniu oka przy­
była miejscowa ochotnicza straż ogniowa pod 
przewodnictwem p. K. Bretschneidera i tylko , 
z wielkiem wysileniem zdołała ogień zlokali­
zować, zwłaszcza, że w tej stronie miasta dał 
się czuć brak znaczniejszej ilości wody i stu 
dzień. Wyrazić należy pp. K. Bretschneiderowi, 
właścicielowi piekarni, l?r. Hozerowi, właści­
cielowi handlu żelaza i Wacławowi prawdziwe 
uznanie, oni bowiem ępergicznem kierownictwem 
ratunku już podczas pożaru koszar oddziału pułku 
ułanów nr. 2, dnia 6 b. m., w innej stronie 
miasta, przy silnym wietrze, uratowali przyty­
kający całkiem do palącoj się ściany drewniany 
dom i nie dopuścili ognia na poblizkie domy. 
Tym razem wszystkie konie i znaczną część 
zasobu magazynowego uratowano. Przyczyna 
powstania pożaru i szkoda dotąd nie wiadoma.

— Stan powietrza. Barometr stoi 
w mierze. — Prognoza na dobę następującą od 
godziny 12 w południe 13 b. m., według spo­
strzeżeń stacyi c. k. szkoły politechnicznej: — 
Wiatr ze wschodniej strony, średnia tempera­
tura dnia około — 2°C., niebo zamglone, powie­
trze więcej niż miernie wilgotne i częściowo 
mgliste, opad śniegu jeszcze nieznaczny.

—  Statystyka policyjna. W miesiącu 
grudniu 1886 roku aresztowała tutejsza e. k. 
dyrekeya polieyi 1.138 osób, a mianowicie: 
za rabunek 3, za kradzież 179, za oszustwo 7, 
za sprzeniewierzenie 4, za uszkodzenie cie 
leśne 6 za gry hazardowe 3, za obrazę straży 
14, za dręczenie zwierząt 6, za nieostrożną 
jazdę 6 za zakazany powrót do Lwowa 10, 
za uchylanie się z pod d zoru policyjnego 3 
za uszkodzenie cudzej własności 4, za burdy 
i bitki 96, za opilstwo 113, za żebranie 95, 
za włóczęgostwo i wstręt do pracy 144. za 
przekroczenie regulaminu służbowego 3 0 , za 
przekroczenie regulaminu dorożkarskiego 86 za 
przekroczenie regulaminu prostytncyi 37. Odsta­
wiono z sądów do polieyi po odbytej karze 190, 
ze szpitala po wyleczeniu 8 zwrócono z magi­
stratu po sprawdzeniu przynależności 14, dla 
braku przytułku 8’*. Z powyższych aresztowa­
nych odstawiono do c. k. sądu krajowego kar­
nego 61, do c k. sądu powiatowego karnego 
320. do magistratu celem wyszupasowania 109, 
a celem zb?Jania przynależą?śei i do ulokowa­
nia przy robotach 76, do szpitala głównego na 
słabości zakaźne 21, na sfaboś d skórne 3, 
policyjnie ukarano 554. Za dręczenie zwierząt 
ukarano 18 osób grzywną, w\noszącą razem 
18 zł. 50 ct. na fundusz tutejszych ubu/ich, 
a 8 aresztem. Oprócz tego oddano do głównego 
szpitala 30 prostytutek na słabości zakoź-w.

=  P r z e je c h a n iu .  Wczoraj przed po­
łudniem, najechał kelner Abraham Blaustein, 
na ulicy Żółkiewskiej, powracającego ze szkoły 
S-letniego Mieczysława Łukasiewicza, syna za- 
robnika ze Zniesienia, który szczęśliwym przy­
padkiem, mimo że koło przeszło mu przez nogi, 
został tylko lekko skaleczony. Winnego are­
sztowano.

—  Zapiski policyjne. S k r a d z i o n o  
dwa liberyjne siwe surduty o czarnych sukien­
nych kołnierzach, wartości 17 zł.; koguta sro- 
katego z dużym czubem. — Zgubiono zasta­
wnicze kartki banku ruskiego, jednę 1. 16.938 
na złoty pierścień za 4 zł., a drugą 1. 2-3.175 
na dwa pierścionki, za 1 zł. 50 ct. zastawione; 
niebieską pluszową portmonetkę, z kwotą 17 zł., 
w kościele 00 . Jezuitów; dnia 2 b. m., złotą 
ślubną obrączkę z napisem 24/10 1885, w ar­
tości 10 zł.; c/tery kluczyki, z których jeden 
był znaczony „patent Tanczas Wicu nr. 4 .093“; 
zwitek banknotów w kwocie 45 zł. na ulicy 
Kościelnej lub Ormiańskiej.

— W ielkie polowanie na losie  od­
było się w tych dniach w puszczy Oumańskiąj, 
należącej do ordynacyi Ołyckiej księcia Ferdy­
nanda Radziwiłła. Oprócz obojga księstwa udział w 
polowaniu wzięli goście z W Ks. Poznańskiego, 
tudzież kilku okolicznych obywateli. Polowanie 
powiodło się, padło bowiem sześć ogromnych 
łosi, szkoda tylko, że między niemi cztery ła ­
nie, a tylko dwa rogacze. Z tej liczby dwie 
największe sztuki padły pod strzałami księżny 
Radziwiłłowej, wielkiej’ amatorki polowania. 
Jakkolwiek administracya leśna utrzymywała, 
że w puszczy cumańskiej jest 400 sztuk łosi 
jednak polowanie przekonało, że cyfra ta jest 
przesadzona Były mioty, w których ani jednej 
sztuki nie było, w żadnym zaś nie spotkano 
„chmary," czyli stada tego zwierza, jak się 
spodziewać należało. Łoś, przed laty pięćdzie­
sięciu pospolity w całej północnej części Wo­
łynia, dziś już do osobliwości należy i w la ­

sach radziwiłłowskich ' tylko się przechowuje. 
Ogromne przestrzenie i niedostępne błota są 
bezpieczną kryjówką dla tego rzadkiego zwierza. 
Najliczniejsze obecnie stada łosi przzebywają 
leszcze w lasach krzywoszyńskich i innych w 
gub. Mińskiej, należących do do dóbr Konstan­
tego hr. Potockiego.

f  Zmarli w ostatnich dniach: w War­
szawie zakończył w tych dniach życie ś. p. 
Konstanty Fiszer, oficer b. wojsk polskich, ka­
waler krzyża wojskowego Virtuti m ilitari i 
orderu św. Heleny, członek warszawskiego to­
warzystwa dobroczynności i ojciec sierót pod 
opieką tegoż towarzystwa zostających, w wieku 
lat 90; w Bournemouth, w Anglii, pułkownik 
angielski Francis Bolten, wynalazca optycznego 
telegrafu, dotąd w marynarce angielskiej uży­
wanego, licząc lat 56; w Kensington znako­
mity geolog i metalurg John Arthur Philipps, 
przeżywszy lat 64.

— Kongregacya obrządków w Rzy­
mie wydała dekret, podpisany przez Ojca św. 
dnia 9 grudnia, a ogłoszony dnia 5 b. m., 
którym orzeka, iż kardynałowi Fischerowi, sir 
Tomaszowi Moore i 54 innym angielskim mę­
czennikom za wiarę winna być oddawaną cześć 
kościelna.

— Kwiatki wiosenne zbierano w tych 
dniach w wielu okolicach południowych Węgier, 
Siedmiogrodu i Wołoszczyzny. Widziano tam 
już także chrząszcze i motyle.

—  Energiczny gubernator. Dziennik 
smyrnieński Clddmat, żegnając ustępującego 
dotychczaeowego gubernatora Smyrny Halila Ri- 
faata baszę, który przeniesiony został do Bagdadu, 
podnosi z należytem uznaniem, iż tenże w ciągu 
krótkiego swojego urządowania kazał ściąć, po­
wiesić, rozstrzelać lub zakłuć 346 rabusiów i 
bandytów.

—  O wielkim  pożarze donosi depesza 
z Madrytu. Palił się, dnia 10 b. m., Alcazar 
toledański, a nie było nadziei, aby cokolwiek 
dało się z tego gmachu ocalić. W pożarze kilka 
osób utraciło życie. — W pożarze, który zni­
szczył bazary w Madras, w Indyach wscho­
dnich, według ostatnich doniesień, utraciło ży­
cie nie 300, ale 405 ludzi.

—  llom eo i Ju lia . Z Rzymu donosi 
korespondent Gaz. Warsz.: Włoszki prędko 
zaiste dojrzewają! Przy ulicy „del Priorato" 
w Rzymie, śliczna dziewczynka Amalia Calvani, 
w 14 roku życia, zakochawszy się szalenie 
w 18-letnim wyrostku, gdy rodzice na tak 
wczesne małżeństwo nic zezwalali, i ojciec jej 
przy tern złem okiem patrzał na młodzieńca, ode­
brała sobie życie, rzucając się z okna na ozwar- 
tera piętrze. Była jedynaczką u zamożnych ro­
dziców, których ta tragedya pogrążyła w roz­
paczy.

— Nieustająca wystawa zjednoczonego 
towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych przy placu 
św. Ducha 1. 10, otwartą jest codziennie (wy­
jąwszy poniedziałków) od godziny ] 1 rano do 7 
po południu. Wstęp od osoby kosztuje w nie­
dzielę 15 ct., w dni powszednie 30 ct. Dla 
członków wstęp wolny.

Rad*, miasta Lwowa.

(Posiedzenie z dnia 12 stycznia.)
W iceprezydent p. M o c h n a c k i otwie­

ra  posiedzenia i konstatując, jak  ciężką s t r a ­
tę poniosło społeczeństwo przez śmierć ś. 
p. Kazimierza Kun taka, zawiadamia, że w 
imieniu rep rezen tac ji  miasta Lwowa wy­
słał pismo kondolencyjne do rodziny zm ar­
łego.

Następnie odpowiada p. wiceprezydent 
na in te rp e lac ję ,  wniesioną na  poprzedniem 
posiedzeniu przez radnego profesora p. Za- 
charjowiczn w sprawie szkoły przemysło­
wej. Ministerstwo oświadczyło zam iar u trzy­
mywania szkoły przemysłowej kosztem 40000 
złr., ale pod warunkiem , żeby gm ina  do­
starczyła budynku, opału i t. p. Nic zwo­
łano  wszakże odnośnej ankiety i sprawa 
pozostała w zawieszeniu, a obecnie weszła 
o tyle w nową fazę, że kasa oszczędności, 
posiadająca tak zwane fundusze pomnikowe, 
chce z funduszów tych zbudować gmach na 
muzeum i szkołę przemysłową. Gmachy to 
staną prawdopodobni* na placu Castrum, 
którego część należy do m ia s ta , druga zaś 
część jest własnością kraj. funduszu szkol­
nego. Część tę W ydział kraj. odstępuje pod 
warunkiem, że plac odnośny użyty będzie 
wyłącznie tylko pod budynek na cele n au ­
kowe. W prz-ciwuym bowiem razie plac 
wraz z budynkami stanie się własnością fun­
duszu szkol. P. wiceprezydent zaprasza r a ­
dnego dr. Piętaka, ażeby zechciał p rzedsta­
wić szczegółowo tę sprawę wraz z wnio­
skami.

Dr. P i ę t a k ,  po uchwaleniu nagłości 
s p ra w y , przedstawia szczegółowo s tan  rze­
czy, a wreszcie oświadcza, iż sekcje  II., 
I l i .  i V. uchwaliły wniesienie petycyi do 
Sejmu krajowego następującej osnowy:

1) Grunt położony we Lwowie pod 1. 
k ,  34 m. w przestrzeni 1100 kwadr, sążni 
intabulowany w księdze A. jako własność 
głównej szkoły normalnej we Lwowie a 
względnie funduszu szkół normalnych, od­

dany mocą protokółu z dnia 8/11 1873 r.
w zarząd i posiadanie W ydziału krajowego 
jako własność krajowego funduszu szkolne­
go, ma być w granicach w tym protokole 
bliżej oznaczonych z majątku krajowego fun­
duszu szkolnego wydzielony i na  własność 
gm. m. Lwowa bezpłatnie odstąpiony, z tem 
zastrzeżeniem, że gm ina m. Lwowa obowią­
zana będzie, równą przestrzeń z placu zwa­
nego „Castrum", a zatem przestrzeń 1190 Q  
sążni użyć na umieszczenie zakładów n au ­
kowych, tj. szkół ludowych, przemysłowymi 
i innych zakładów celom oświaty poświęco­
nych, i pod tym rygorem, że na  wypadek 
n iedopełnienia  tego obowiązku ze strony m. 
Lwowa, gm ina ta zapłaci na rzecz krajo­
wego funduszu szkolnego karę konweneyo- 
nalną w kwocie 100.000 złr.

2) Rzeczony obowiązek i rygor mają 
być intabulowane na  realności, powyżej opi­
sanej, gminie miasta Lwowa odstąpionej.

3) Na wypadek, gdyby gm ina miasta 
Lwowa na hipotekę rzeczonej realności 
chciała zaciągnąć pożyczkę, upoważnia się 
W ydział krajowy do udzielenia takowej, j e ­
żeli to W ydział krajowy uzna za stosowne, 
zezwala się nadto, by wierzytelność z tej 
pożyczki była zahipotekowaną przed powyż­
szą pretensyą, na  rzecz funduszu krajowego 
szkolnego intabulowaną.

Rada uchwala wniesienie takiej petycyi.
Z kolei referuje radca dr. B y k  drugą 

sprawę nagłą, a mianowicie wniesienie pe­
tycyi do Sejmu w sprawie kosztów kw ate­
runkowych. Rada m. Lwowa kilka razy już 
prosiła o uchwalenie takiej ustawy, któraby 
uregulowała równy rozkład ciężarów, nie 
tylko na miasta, ale na  mieszkańców całe­
go kraju, ale zawsze napróżno. Reprezen- 
tacya więc uchwala ponowną petyeyę w 
sprawie pomienionyeh kosztów, obciąża­
jących miasta. Następnie ten sam p. refe­
ren t  przedstawia sprawę poboru podatku 
czynszowego. Uchwalono w myśl wniosku 
sekcyi, aby podatek ten pobierany był w 
tej samej wysokości i w ten sam sposób 
(progresya) co w roku ubiegłym.

Na nagły  wniosek prof. dr. G r y z i e -  
c k i e g o  uchwalono udzielić czytelni aka­
demickiej we Lwowie jednorazowej zapomo­
gi w kwocie 200 złr.

Do komisyi w celu przeprowadzenia 
rokowań z Wydziału kraj. w sprawie szko­
ły  przemysłowej, wybrano sześciu członków 
a m ianow ic ie : pp. Roszkowskiego, Zacha- , 
rjewicza, Gerstmana, P iętaka, - M arkiew icza t  
i Walichiewicza. Nadto na wniosek p. radcy 
Orleckiego postanowiono delogatów nie krę ­
pować dawnemi instrukeyami, gdyż sprawa 
jak  już wiadomo, weszła w inne pom yślniej­
sze stadyum.

Ostatnim przedmiotem załatwionym 
była narada  nad uzupełnieniem komitetu 
wystawy krajowej. Na zaproszenie prezy­
denta  m. Krakowa urządzono we Lwowie 
filię komitetu wystawy, do której zaprosze­
ni zostali pp. hr. Włodzimierz Dzieduszyc- 
ki, ks. Adam Sapieha, p. Wierzbicki, A ugu­
stynowicz i Simon. Prócz tego wejść m ają  
członkowie z Izby handlowej, z reprezen- 
tacyi miasta Lwowa, pp. Getritz i Prugar; 
stowarzyszenie rękodzielników wybierze 2, a* 
gremium kupców i przemysłowców 3.

Sprawę nadania  stypendyów z funda- 
cyi miejskiej dla sierót, chłopców i dziew­
cząt, odroczono de następnego posiedzenia, 
z poleceniem, ażeby radnym  doręczono ta ­
bele kwalifikacyjne proponowanych kandy­
datów do stypendyów.

GOSPODARSTWO I HANDEL
Projekt krajowej ustawy rybackiej.

(Ciąg dalszy.)
Rewiryj dzierżawne.

§, 14 Rewiry rybackie, ktorycb uznanie 
za rewiry własne nie zostało zażądane albo dla 
braku warunków wskazanych § . 1 1  nie nastą­
piło, są rewirami dzierżawneini i jako takie 
podlegają co do urządzenia ich gospodarstwa 
rybnego postanowieniom następujących §. §. 
15 — 21.

§. 15. Rybołówstwo w pojedynczych re­
wirach dzierżawnych bedzie przez polityczną 
władzę powiatowę, bez jakiegokolwiek rozdziału 
w przestrzeni lub innego podziału w drodze 
publicznie rozpisać się mającej pertraktacyi o- 
fertowej oddane w dzierżawę temu oferentowi, 
który ze względu na swe osobiste uzdolnienie 
i na postawioną ofertę przedstawia się jako 
względnie najlepszy dzierżawca.

Gminy albo osady nie będą do dzierżawy 
dopuszczane a każde obejście tego zakazu po­
ciąga sa sobą odjęcie wydzierżawionego rybo­
łówstwa.

Czas trwania dzierżawny wynosi 10 lat, 
peryod dzierżawny może być przez polityczną 
władzę powiatową raz tylko najwyżej na dal­
szych 10 lat bez ponownego postępowania ofer­
towego przedłużony, jeżali dzierżawca zobowią­
zaniom swoim punktualnie i 'zupełnie zadość 
uczynił, nie popełnił żadnego przekroczenia tej 
nstawy a czynsz dzierżawny na dalszy paryod 
dzierżawny przynajmniej o 20 prc. podwyższy,
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tudzież pod tym dalszym warunkiem, ie  po u- 
pływie czasu dzierżawy nie ma nastąpić zmiana 
rewiru samego w myśl § 19- Odnośne żąda­
nie może być przez dzierżawcę dopiero w ostat­
nim roku dzierżawy postawione a musi być 
wniesione co najmniej trzy miesiące przed u- 
pływem czasu dzierżawy.

§. 16. Między warunkami dzierżawy ma 
być w każdym razie umieszczone postanowie­
nie, że przy wykonywaniu rybołówstwa należy 
nietylko przestrzegać zakazów ustawy rybackiej 
lecz także zastosować się do bezwarunkowych 
wymagań prawidłowego urządzenia gospodar­
stwa rybnego na wodzie, że dalej każde niedo­
zwolone zanieczyszczanie wody ma być zaniecha­
ne i że w razie niedotrzymania jednego z wa­
runków rewir orzeczeniem politycznej władzy 
powiatowej odjęty i na koszt i niebezpieczeń­
stwo dzierżawy w drodze ponownej pertraktacyi 
ofertowej dalej wydzierżawiony być może.

§. 17. Jako kaucyę na dotrzymanie wa­
runków dzierżawy §. 22 oraz na uiszczenie tak­
sy rewirowej i eweutualnyeh kar pieniężnych 
winien dzierżawca przed objęciem wydzierża­
wionego rewiru złożyć u politycznej władzy po 
wiatowej kwotę dwuletniego czynszu dzierżą 
wnego w gotówce albo w przydatnych na kau- 
cye papierach wartościowych, kaucya ma być 
utrzymana podczas całego czasu dzierżawy w 
tej wysokości a względnie w razie przedłużenia 
dzierżawy na podstawie 3 ustępu §. 15 w wy­
sokości odpowiadającej dwuletniemu podwyższo­
nemu czynszowi dzierżawnemu.

§ 18. Dzierżawca może rewir dzierżawny 
tylko w całej jego rozciągłości i na cały albo 
na resztujący jeszcze czas dzierżawy i tylko co 
do wszystkich użytkowań rybackich niepodziel­
n e  poddzierżawić.

Poddzierżawa o ile w obec tego postano­
wienia jest dopuszczalną wymaga poprzedniego 
zezwolenia politycznej władzy powiatowej,

§. 19. Zaszłe w ciągu czasu dzierżawy 
połączenie istniejących w rewirze wydzierżawio­
nym praw rybołówstwa, w skutek czego rewir 
nadawałby się do uznania za rewir własny (§ 
11), może być zgłoszone dopiero na przyszły 
peryod dzierżawny, a odnośne żądanie musi być 
najmniej trzy miesiące przed upływem peryodu 
dzierżawnego wniesione u politycznej władzy 
powiatowej, celem przedłożenia politycznej w ła­
dzy krajowej.

§. 20. Czynsz dzierżawny za rewir dzier­
żawny przypada uprawnionym do rybołów­
stwa, w miarę rozciągłości ich do rewiru wcie­
lonych wód rybnych, o ile jednak miara ta, we­
dług zachodzących okoliczności, nie byłaby słu­
szną, pojadyncze udziały w wydziorżawionera 
rybołówstwie a zatem i pretensye do kwot czyn- 

! szu dzierżawnego, mają być w inny, odpowiedni 
sposób obliczone.

Obliczenie udziałów w czynszu dzierża­
wnym jest przedewszystkiem rzeczą samych u 

, prawnionych do rybołówstwa w tym rewirze,
1 a polityczna władza powiatowa wyznaczy im 

stosowny termin do doprowadzenia do skutku 
i przedłożenia odnośnej ugody.

Przedłożona, ma być udzielona dzierżaw­
cy, a ten ostatni winien w terminach płatności 
odpowiednie kwoty czynszu dzierżawnego uiszczać 

i do rąk pojedynczych uprawnionych

4 ’25— 4*75, rzepak n. 8*50 do 8-75 Inianka — •—  
do — •— , koniczyna czerwona 3 0 —  do 47 '— k o ­
niczyna biała 4 0 —  do 50’— , koniczyna szwedz­
ka — •—  do — •— .

P o d w o ło c z y s k a , pszenica 7-—  do 7*90
lżyto 5 — do 5 65, jęczmień 4-—  do 6 '50 
owies 4 *25 do 44*5, groch 5*50 do 8*25, 
wyka 4-50 do — , rzepak n. — do 9*— . 
nianka— do — *— koniczyna czerwona 3 0 — ’ 
do 45*— , koniczyna biała 37*—  do 50*— , ko­
niczyna szwedzka —*— do — •— .

J a r o s ł a w ,  pszenica 7-70 do 8*50, żyto
5*50 do 610, jęczmień 4*75 do 7*25, owies
4 ’60 do 5*10, groch 6*—do 9*50, wyka 4 ’75
do 5*20, rzepak n 9*— do 9.05, Inianka — . —
do — !— , koniczyna czerwona 3 2 '-
koniczyna biała 40 '— do 55 ' — ,
szwedzka —'—  do —*—.

C ze r n io w c c , pszenica 7' -  do 7 90, żyto
5'50 do 5'60, jęczmień 4*—  do 7*25, owies
4 '25  do 4*50, groch 5*75 do 9 ’—, wyka — ■—
do — rzepak n. 9*50 do — *— , Inianka —•— ,
do -■=»•—, koniczyna czerwena 30*— do 42*— ,
koniczyna biała — ’— do — ■— , koniczyna
szwedzka — *— do —*—■.

Wszystko za 100 kilo neto bez worka.
C h m i e l  od 5 '—  do 40*— zł za 56 ki­

lo loco Lwów nominalnie.
Okowita gotowa za 10.000 liter pro. loeo

Lwów 22-75 do 23-25 zł.
Okowita na termina
Usposobienie dość ożywione.

I

I

do 47 
koniczyna

Je g o  Ces, Wysokości osobiście gratulacye, 
następnie składali życzenia dostojnicy dwor­
scy, ministrowie, generalieya, duchowień­
stwo i inne osoby zajmujące wybitne s ta ­
nowiska.

Na cześć N  a j  d. A r e y k s i ę c i a E u -  
g e n i u s z a ,  pasowanego w sposób uroczy­
sty na kaw alera niemieckiego zakonu, odbył 
się przedwczoraj wieczorem u Najd. Arcy- 
księcia Wilhelma, jako  wielkiego m istrza  
tego zakonu, o b i a d  g a l o w y  na 52 nakryć 
Najd Areyksiiźę Eugeniusz je s t  domniemy 
w anym  następcą Najd. Arcyksięeia W ilhel­
ma w godności wie'kiego mistrza .

Najd. Arcyksiężna K l o t y l d a ,  Mał­
żonka Najd. Arcyksięeia Józefa przybyła 
przedwczoraj z Pesztu  do W iednia.

K s i ą ż ę  J e r z y  S a s k i  zam ięrzał 
wczoraj rano wyjechać z W iedn ia  do Drezna.

a l i a n s i e ,  którym zaprzeczono zresztą i ta 
zupełnie słusznie ze źródeł tureckich. Ani 
wobec Niemiec, ani Turcyi nie zostało 
przekroczoną wyżej scharakteryzowana linia 
stanowiąca granice między porozumieniem 

przymierzem, a z zupełnym  spokojem mo­
żna dodać, iż nie ma bynajmniej sympto- 
matów, jakoby jed n a  lub druga  strona s ta­
rała  się lub nawet zam ierzała  przekroczyć 
linię tę w przyszłości."

Ks. A l e k s a n d e r  B a t t e n b e r g  wy- 
jedzie dnia 23 b. m. przez W iedeń i Wło­
chy do Egiptu i Palestyny. Zdrowie jego 
ma być podobno silnie nadwątlone skutkiem 
ostatnich wypadków.

zł.

(G) R e fa k e y e  i  b  p . u lg i  na gal. 
drog żel Kolej L w o w s k o - C  z e r n i o w i e c -  
k a  nadaje na r. 1887 z zastrzeżeniem odwoła­
nia przed końcem roku, refakeye dla przewozu 
m a k i  i w y r o b ó w  m ł y n a r s k i c h  na za-
wiadowanych Przez siebie kołomyjskich kole-

21. Jeżeli wspomniona w §. 20 ugo­
da przez samych uprawnionych do skutku do­
prowadzona nie zostanie, natenczas powołaną 
jest polityczna władza powiatowa, na życzenie 
dzierżawcy albo jednego uprawnionego do ry­
bołówstwa, tentować ugodę.

W razie niedojścia ugody do skutku, wi 
nien dzierżawca czynsz dzierżawny, o ile do ta ­
kowego spór się odnosi, składać w terminach 
płatności, aż do ukończenia sporu w rzeczowo 

f właściwym do rozstrzygnięcia sporu sadzie 
1 pierwszej instancyi, znajdującym się w siedzi- 

bie władzy politycznej powiatowej bąd po wy 
słuchaniu interesowanych, określi py ania, ~o 

.  re przed wydaniem złożonych pieniędzy upra 
wnionym, rozstrzygnięte być muszą, oznaczy 
strony, które w przeprowadzić się mającym spo 
rzo prawnym, wystąpić mają jako powody i u- 
stanowi termin do wniesienia pozwu. Uchy ie 
nie terminu do wniesienia pozwu wyznaczonego 

.m a  ten skutek, że strona opieszała nie mo e 
stawić żadnych przeszkód wydaniu spornej kwo 
ty przeciwnym stronom. Przy wydaniu orzech 
nia według powyższych postanowień, ja o oz 
przy załatwieniu wytoczonych sporów prawnyc i 

j choćby one nie podlegały postępowaniu w spra- 
■ wach drobiazgowych, według ustawy z ^(8° 

i  kwietnia 1873 dz. u. p. nr. 66, sędzia nic jest 
2wiązany ustawowemi prawidłami dowodowcmi, 
lecz rozstrzygać ma według własnego przeko­
nania, nabytego na podstawie sumiennego zba­
w i a  dostarczonych środków dowodowych (i?. 

, 3 Ush p a ń . ) ______________ D. c. n.

1887 *** T a rg  zbożowy.*) Dnia 13 stycznia

dn k pszenica 8*— d° 8*35, żyto 5‘75
Jęczmień 4-50 do 7*— , owies 4*90 do 

Sr°eb 5-75 do 9 20, wyka 4-50 do 5*10, 
konL do 9-30, Inianka — ' — 3° >
białaZ| - a czerwona 35*-- do 46*— , koniczyna 
do 7(j. ńo 55*—, koniczyna szwedzka 30’

T a n
’ 3 10. jęczmień browarny 4‘50 do 6*50

jaeh lokalnych, mianowicie z Diałkowiec (Bret- 
tler) i Kniaźdworu (Szeparowicz) do Peczeni- 
żyna (Szczepanowski) i do Słobody rungurskiej 
(kopalnia), wedle refakeyjnej normy taryfowej, 
która dla wysyłek niżej 50 centnarów metry­
cznych na jeden list przewozowy, wynosi do 
Peczyniżyna 15 cnt. od centnara metr., do Sło­
body 33 cnt., dla wysyłek co najmniej 50 cen­
tnarów metr. na wagon i list przewozowy do 
Peczeniżyna 13 cnt., do Słobody 28 cnt.

Ta sama kolej na własnej linii nadaje na 
cały rok 1887, bez zastrzeżenia odwołania przed 
upływem roku refakeye dla przewozu d r z e w a  
r z n i ę t e g o  i b u d u l c a  ze Lwowa i z sta- 
cyj od Chodorowa do Stanisławowa (włącznie), 
dalej ze stacyj od Otynii do Kołomyi (włącznie)

' stacyj od Zabłotowa do Czerniowiec, jeżeli 
drzewo to z Brodów na Lwów, ze stacyj galic. 
kolei skarbowych na Stanisławów, lub z w ła­
snych staoyj od Chodorowa i t. d. idzie do Su- 
ezawy transito  dla Odesy, Galaczu, Braiły i 
Bukaresztu. Normy refakcyjne są podzielone we­
dle skali w miarę tego, czy się wyszle 400 
wagonów, czy 600, czy też więcej niż 600 wa­
gonów. Dalej nadaje refakcyę dla przewozu 
d r z e w a  r z n i ę t e g o  k r ó t k i e g o  (aż do 6’3 
metra długości) i d ł u g i e g o  (od 6‘3 do 22 
metrów), idącego z Bortnik do Lwowa transi­
to dla stacyj nad Sanem: Medyki, Przemyśla, 
Radymna i Jarosławia. Wysłać należy co naj­
mniej 250 wagonów. Nakoniec nadaje refakcyę 
dla przewozu p n i ó w  i b l o c k ó w  z jednej 
własnej stacyi do drugiej (w ruchu lokalnym), 

się wyszle co najmniej 100 wagonów. 
Kolej K a r o l a  L u d w i k a  nadaje z za­

strzeżeniem odwołania w ciągu r oku,  refakcyę 
dla przewozu o ł o w i u  w wszelkiej postaci, i 
ordynarnych wyrobów ołowianych (kul, śrutu, 
drutu i t. p.j, niezawiśle od ilości, z Krakowa 
do Lwowa i po za Lwów. Norma refakcyjna jest 

" w ^  -oralnej z dnia 15. września r.
' . spoinie zaś z kolejami wspólintereso- 

cve Hm’ * zastrzeżeniem, nadaje refak­
cyę dla przewozu p a p i e r u  n a  c y g a r c t a  z
N o rm 7 “ ku  Wied!1]a (k o rz e c  kolei Północ.) 
JNormą refakcyjno-taryfową dla wysyłki co nai
mmej 50 centnarów metr. jest 362- i centa, dla 

tnara 10W metrycz* 356 '4 centa od cen- 
’ c . k

Oficyalny organ węgierski, N em zet, 
zamieścił artykuł, w którym zaprotestował 
energicznie przeciw zarzutom, jakoby 
węgierski szowinizm lekkomyślnie p a r ł  do 
wojny. Wobec tego zarzutu — pisze Nem  
set — potrzeba jasno oświadczyć, iż nikt 
w7 W ęgrzech nie chce wojny, nie chcą jej 
naw et ci nieliczni publicyści, co piszą "wo­
jenne  artykuły, a najmniej pragnie  wojny 
naród węgierski. Byłoby sm utną  rzeczą, 
gdyby interes Węgier polegał na  narzuce­
niu Europie wojny. Tylko pokojowy rozwój 
je s t  zbawienny dla Węgier. Każdy inny n a ­
ród może więcej oczekiwać po wojnie, niż 
węgierski. Tylko gdyby Rossya chciała zdo­
być półwysep Bałkański, wówczas żądałby 
węgierski naród w istocie wojny. Czy w y­
stąpiłby on jed n ak  tylko w własnym in te ­
resie?  Czy podbity przez Rossyę Wschód 
zagrażałby tylko W ęgrom ? Czy ta  groźba 

| nie byłaby w równej mierze zwróconą prze­
ciw Austryi ? To dowodzi, że węgierskie in- 
teresa są identyczne z interesam i dynasty- 
eznemi i interesami całej monarchii. Jeżeli 
zaś naród jaki je s t  w s tan ie  nadać in tere­
sem tronu i monarchii w obec pewnych e- 
wentualności tak  znaczący wyraz, jak  nadał 
iiri naród węgierski, to p rasa  austryacka p o ­
winą taki naród wysoko cenić.

Pol Corr. donosi, że wedle najnowszych 
dyspozyeyj, k o n s y s t o r z  p a p i e s k i  zbie­
rze się dopiero z końcem lutego, lub w 
pierwszych dniach marca.

Telegram z B e l g r a d u  zaprzecza s ta ­
nowczo pogłoskom, jakoby r z ą d  s e r b s k i ,  
s k u t k i e m  r z e k o m y c h  u z b r o j e ń  
c z a r n o g ó r s k i c h ,  widział się zniewolo­
nym wysłać wojska na południową granicę 
Serbii ___________

Tetnps, ganiąc nieprzychylne przyjęcie 
deputacyi bułgarskiej przez prasę pa­
ryską, mówi: .B ułgarzy  m ogą być pewni
sym^atyi publicznej, tembardziej, że okaza­
na nieprzychylność części prasy wypłynęła 
z mylnych zapatrywań. Okazano oziębłość 
Bułgaryi, ponieważ rozwodzono się z uprzej­
mością dla Rossyi, przekonano się jednak, 
że nie wszystko to było polityczne i że by­
ły inne Mocarstwa w Europie interesowane 
w tem, ażeby pozyskać przyjaźń Rossyi. 
Prawdopodobnie powiedzą sobie wkrótce 
politycy francuscy, że nie opłaci się, trady-  
cyę wolności i wspaniałomyślności, poświę­
cać chimerze, a wówczas F rancya  powra­
cając do swoich prawdziwych tradycyj. za in­
teresuje się z pewnością 'B u łg a ry ą  tak, jak  
na to zasługuje n a ró d ,  Który dąży do nie­
podległości. ___________

generalna Dyrekcya k o l e i  s k a r ­
b o w y c h  nadaje na czas od dnia 9. stycznia 
do końca roku bieżącego refakcyę dla przewozu 
d r z e w a ,  określonego w speeyalnej taryfie II  z 
Tyśmienicy do Husiatyna. Jeżeli się wyszle w cią­
gu roku 100 wagonów, norma refakcyjno-tary­
fowa hędzie 29'9 centa (czyli zwrot 3'3 centa), 
jeśli zaś wyszle się 2<'0 wagonów, norma będzie 
28*2 centa (czyli zwzot 5 centów) od centnara 
metr. Dla uzupełnienia wysyłek do liczby 100, 

względnie 200 wagonów można doliczyć ta­
kże drzewo wedle speeyalnej taryfy II. wysła­
ne z Chyrowa, Sambora, Stryja, _ Wygody, Be- 
dnarowa i Stanisławowa do Husiatyna.

5-  ̂ pszenica 7*—  do 8*05, żyto

owie* 4 ,5 7d° ; '4*55, groch 5 5 0  do 8*50, wyka 

i Przedruk wzbroniony.

Nordd. Allg, Ztg. d o n o s i : W  zeszłą n ie ­
dzielę i poniedziałek odbywały się w pa ła ­
cu kanclerskim n a r a d y  m i n i s t e r y a l n e  
pod przewodnictwem ks. kanclerza.

Jak  donosi ofieyalna P o s t ,  w kołach 
dobrze poinformowanych utrzymują stanow­
czo, że z w i ą z k o w e  p a ń s t w a  nie dadzą 
się nakłonić do jakichbądź ustępstw w kwe- 
styi septenatu  i nie zgodzą się n a  zm niej­
szenie proponowanej w projekcie liczby wojsk. 
Wobec tego przeważa w parlamencie opinia, 
że mimo głośnego protestu frakcyi cen­
trum przeciwko sep ten a to w i, projekt woj­
skowy prawdopodobnie zostanie przyjęty. 
Znaczna bowiem część członków centrum 
chętnieby podobno widziała, gdyby jej dano 
sposobność głosowania według" własnej in­
tenc ji .  Ci zaś , którzy są już za pięciole­
ciem , łatwo daliby się nakłonić do głoso- 

| wania za septenatem. "boć wielkiej nie ma 
'różn icy  między 7 a 5 latami. N a w e tw o b o  

zie wolnomyślnym — tak kończy Post -  
naturaln ie  nie t a m , gdzie zasiadają poseł 
R ich ter  i jego  zwolennicy, nastąpić m ia łp e  
wien zwrot na korzyść projektu wojsko­
wego.

W edług  Schles. Ztg. parlam ent został­
by nieoebybnie rozwiązanym , gdyby jego 
większość odrzuciła przedłożenie rządowe 

Obie Izby s e j m u  p r u s k i e g o  zosta 
ną  otwarte dnia  15go b. m. o godzinie 12 
w białej sali zamku królewskiego. Ceremo 
nii otwarcia dokona minister Puttkam er 

N at. Ztg. donosi, że nowe przedłoże­
nia, jakie  zostaną wniesione do sejmu 
w in teresie  „zgennanizowania wschodnich 
prowincyj“, będą zawierać , oprócz nowego 
podziału pewnej" liczby obwodów w Wielk. 
Księstwie Poznańskiem i Prusach Zacho­
dnich, także różne postanowienia charakte­
ru administracyjnego o zakresie i kompe 
tencyi władz obwodowych i lokalnych.

Redaktor odpowiedzialny Potsd. Nachr 
był już  przesłuchiwany przez odnośnego 
sędziego, w sprawie rozpuszczenia pogłoski 
o gwałtownej śmierci niemieckiego attache 
wojskowego w Pe te rsbu rgu ,  podpułkownika 
Yillaume.

Według doniesień z B r u k s e l i ,  rząd, 
ze względu na  wzm acnianie sił zbrojnych 
we wszystkich krajach, wydał rozkaz przy­
spieszenia ogólnego przeglądu armii. P rze ­
gląd ten, odbywający się zwykle w czerw­
cu, tego roku przedsięwzięty będzie już  w 
miesiącu lutym.

Z L o n d y n u  donoszą: Potwierdzają 
się domysły, że w łonie stronnictwa kon­
serwatywnego przyszło do rozdwojenia. In-  
s trygi te trwają dalej, a gabinet Salibure- 
go w obecnym składzie, nie daje tak  samo 
gwarancyi w polityce zagranicznej, jak  nie 
daw ał ostatni rząd Gladstona. Nawet wzglę­
d em  Ir landy i objawia się teraz chwiejność 
gabinetu , co zraża mocno większość konser­
watywną.

Goeschen występuje jako kandydat 
poselski w konserwatywnym okręgu giełdo­
wym w Lirerpoolu. Spełniły się przewidy­
wania, że liberalni odmówią mu poparcia.

Z H a  a g i  donoszą, że wyrok, wydany 
na przywódcę socjalis tycznego w Hollaudyi, 
Dormdę Nieiiwenhuis, skazujący go na  j e ­
dnoroczne więzienie, zatwierdzony został 
przez t rybuna ł  kasacyjny.

W edług doniesień z M a d r y t u ,  rząd 
przedsięwziął energiczne środki prze iw 
propagandzie rewolucyjnych frakcyj W 
arsenałach K artageny , Ferrolu  i San  F e r ­
nando podwojono straże. Zbiegli a reszto­
wani w Madrycie podoficerowie, zwrócić 
się mieli ku Portugalii . Na audyencyę kor­
pusu oficerskiego u królowej, nie przybyli 
generałowie Lopez Dominguez i Salamunca.

TELEGRAM GAZETY LWOWSKIEJ

0STATUA POCZTA
Przedwczoraj o godzinie 6 wieczorem  

odbył się o b i a d  w apartamentach N a j j .  
P a ń s t w a ,  na  który otrzymali zaproszenie 
liczni dostojnicy dworscy, rządowi, wojsko­
wi i członkowie arystokracyi.

Najd. Arcyksiąże R a i n  e r  przyjmo­
wał we wtorek, jako w dniu 60-letniej' ro­
cznicy swych urodzin, życzenia ze strony 
Członków Najw. Domu. N a j j .  P a n  żłożył

Stały korespondent petersbuski do Pol. 
Corr. zaprzecza kategorycznie rozsiewanym 
ostatniemi czasy pogłoskom o z a w a r c i u  
n i e m i e c k o - r o s s y j s k i e g o  p r z y m i e ­
r z a .  „Gdyby ograniczano się tylko na za­
znaczeniu — tak  pisze dalej ów korespon­
dent — że między dworami i rządam i w 
Berlinie i P e te rsbu rga  panują wyborne sto­
sunki i zupełne porozumienie, zgadzałoby 
się to zupełnie z is to tnym  stanem  rzeczy. 
Między wybornem porozumieniem jednak, a 
przymierzem, zachodzi bardzo wybitna ró­
żnica, a odnośne doniesienia nie uwzglę­
dniły tej właśnie  różnicy. To, cośmy po­
wiedzieli o rossyjsko-nieruieekiem przymie­
rzu, da się zastosować ta k ie  w pełnej mie­
rze do pogłosek o t u r e e k o - r o s s y j s k i m

Wiedeń, 13 stycznia. (:Tel. pr.)
P ,  prezes gabinetu kr. T a a f f e  był 
wczoraj na dłuższem p o s ł u c h a n i u  
u N a j j .  P a n a .

W iedeń, 15 stycznia. (Tel. pr.) 
P. M inister wyznań i oświaty dr. 
G a u t s c h  otrzym ał wielką wstęgę 
szwedzkiego orderu gwiazdy półno­
cnej.

W ie d e ń . 13 stycznia. (Tel.pryw .) 
Tutejsze dzienniki zaznaczają, iż p o ­
d r ó ż  ks .  A l e k s a n d r a  B a t t t e n -  
b e r g a  do  E g i p t u  ma głównie na 
celu zaprzeczenie pogłoskom o jego 

1 kandydaturze na tron bułgarski.
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W ied eń , IB stycznia. (Tel.pryw .) 

K asyer stowarzyszenia zaliczkowego 
na Leopoldstadt, Leon Kunz, zdefrau- 
dował kwotę 50.000 złr. i oddał się 
dobrowolnie w ręce sądu. Podobno 
szkoda zrządzona przez Kunza została 
już pokrytą przez jego żonę i krew ­
nych.

P e sz t, 13 stycznia. Na wczoraj­
szej k o n f e r e n c y i  k o m i s y i  d l a  
o z n a c z e n i a  k w o t ,  przypadających 
na obie połowy M onarchii, dr. Falk 
przedłożył propozycye w sprawie 
punktów zasadniczych, które obszer­
nie uzasadniał. Komisya uchwaliła 
w ysłać nuntium do komisyi austryac- 
kiej, która, jak  to zawiadomił Rząd, 
nie zbierze się przed upływem stycz­
nia. W ten sposób uczyniono pier­
wszy krok dla zainicyowania wza­
jemnego sposobu postępowania.

Berlin, W dalszym ciągu wczo­
rajszych obrad w parlamencie nie­
mieckim nad p r z ę d ł o ż e n i e m  w o j ­
s k  o w e m, deputowany W i n d t h o r  s t 
przemawiał za uchwaleniem ustawy 
na przeciąg lat trzech. Książę B i s ­
m a r c k  odparł, iż Niemcy w trzech 
latach mogą się znaleść wobec zmie­
nionych stosunków. W prawdzie i 
w latach siedmiu także nie dadza siei* L

obliczyć sto su n k i, jednakże w prze­
ciągu lat siedmiu wyćwiczenie armii 
będzie mogło poczynić postępy. Kom­
promis je st możliwym; ale w centrum  
zbiegają się różnorodne polityczne 
żywioły; czy więc połączenie takie 
pozostanie na zawsze ? czy dalsze 
jego istnienie będzie pewnem przy 
najbliższych wyborach ? Pod a r­
mią parlam entarną rozumie mówca 
taką armię, która zawisłą je st od gło­
sowania parlamentu. O czemś podo- 
bnem nie może i nie powinno być u 
nas mowy. Gdy konstytucyą nadano 
narodowi wiele praw  i wiele swobód, 
nie przewidywano bynajmniej, iż b ę ­
dzie mogło przyjść do tak nędznych 
sporów , jakich jesteśm y świadkami. 
Jeżeli mówię o arm ii cesarskiej, nie 
chcę przez to naruszać zwierzchni- 
czej władzy wojskowej władców 
państw  związkowych. Rząd nie za­
przeczy parlamentowi praw a uchw a­
lania budżetu, jeżeli parlam ent zgodzi 
się na nasze propozycye. Nie mogę 
polegać na rękojmi p. W indthorsta 
w  kwestyi utrzymania pokoju. Co się 
tyczy sprawy wysp Karolińskich, to 
przyznacie panowie, że, nie godziło 
się dla tej sprawy prowadzić wojny. 
Nie należy tu wciągać kwestyi robot 
niczej. Na Wezwanie cesarza wszyscy 
robotnicy byliby niezawodnie gotowi

wystąpić w obronie ojczyzny. Faktem
jest wprawdzie żeśmy odrzucili roko­
wania z królem hanowerskim, jednakże 
król przedtem nie zważał na wszystkie 
nasze prośby i przedstawienia i nie 
dotrzymywał poczynionych nam obiet­
nic.

Ks. Bismarck oświadczył w końcu, 
iż ani teraz, ani później nieodstąpi, 
choćby tylko na włos, od przedłożenia 
wojskowego w całej jego roz nagłości.

Dalsze obrady odłożono do dzisiej­
szego posiedzenia.

Sofia, 13 stycznia. Tutejsze koła 
rządowe nazywają złośliwemi wymy­
słami rozsiewane w Konstantynopolu 
przez Cankowistów pogłoski, jakoby 
w o j s k a  b u ł g a r s k i e  składały przy­
sięgę na imię księcia Aleksandra 
Battenberga. Tego rodzaju pogłoski 
mają na celu sprawianie trudności 
tak Bułgaryi jak  W. Porcie, a to przez 
wywoływanie reklamacyi ze strony 
Rossyi. Rząd bułgarski zawiadomił 
W. Porte, że rekruci składają przy­
sięgę wedle prawnie określonej for­
muły, która nie zawiera żadnego im ie­
nia.

Belgrad, 13 stycznia (Tel.pryw.) 
W Serbii zostaną sformowane kom- 
paine konnych strzelców, które pod 
dowództwem czynnych oficerów m ija 
pełnić służbę nadgraniczną, oraz kom" 
panie karne, do którvch wcielani być 
mają za karę ci popisowi, którzy dla, 
uniknięcia służby wojskowej sami się 
okaleczyli.

P a r y ż ,  13 stycznia. Wszystkie 
tutejsze dzienniki interpretują m o w ę  
ks. B i s m a r c k a  w7 d u c h u  p o k o ­
j o w y m  i upatrują w niej szczery za­
miar Niemiec nie zaczepiania Francyi. 
Dzienniki pomienione oświadczają, że 
Francya nie myśli bynajmniej o ata­
kowaniu Niemiec.

Tem ps  pisze : Mowa ks. Bismarcka 
wywarła w Europie nadzwyczaj uspo­
kajające wmażenie.

P a ry ż  , 13 stycznia. F r a n c y a  
R u m u n i a  podpisały um ow ę, we­

dle której, zawarty d. 31 Iipca r. z. 
prowi zoryczny t r a k t a t  h a n d l o w y  
ma być przedłużony do Igo kwie­
tnia b. r

P a ry ż , 13 stycznia. Do Agm- 
cyi Uavas'i, donoszą z K o n s t a n t y- 
n o p o 1 a : G u b e r n a t o r  K r e t y ,
Savas basza p o d a ł  s i e  do  d y m i ­
s y  i ,  a to z powrodu, iż rząd odmó­
wił jego żądaniu co do nadesłania 
posiłków7. Na K r e c i e  rozpoczęła się 
a g i  t a c y  a,  którą przypisują agen­
tom angielskim. Sądzą, że W. Brytania 
przygotowuje o ku p a  c y c  d a l s z y c h

s t r a t e g i c z n y c h  p o z y c y j  na mo- sny komentarz Journal des Debats.
___   . • ITT .po opanowaniurzu Sródzieranem 

Krety.
R z y m ,  13 stycznia. D e p u t a -

c y a  b u ł g a r s k a  została tutaj 
sympatycznie przyjętą. Mówią, że 
m inister Robillant przy przyjęciu de- 
putacyi odw7oła się na swoje oświad­
czenia złożone w Izbie deputowanych, 
oraz na księgę zieloną i zwróci u- 
wago, że Bułgarzy powinni okazać 
uległość Rossyi, jako oswobodzieielce 
ich ojczyzny. M inister ma przy tern 
nadmienić, iż nie można przypuścić, 
aby Rossya zeszła ze stanowiska, 
określonego traktatam i; Bułgarzy po­
winni wytrwać w um iarkow aniu, 
którego złożyli dotychczas dowody, 
utrzymać u siebie spokój i porządek 
i nieprowokować zewnętrznych zawi- 
kłań, albowiem wielka wojna bywa 
zawsze niebezpieczną dla słabych. 
Taką jest jedyna rada, jakiej mogą 
udzielić Bułgarom wszyscy przyja­
ciele Bułgaryi, a w7 ich rzędzie także 
m inister Robillant.

Kzyill, 13 stycznia. (T?l. prgio ) 
K r ó l e w i c z  w ł o s k i ,  w przojeździe 
przez Liworno, kazał sobie przedsta­
wić wnuka Garibaldiego, który w tern 
mieście odbywa nauki.

Rzym, 13 stycznia. W I z b i e  
d e p u t o w a n y  c h minister spraw  
zagranicznych hr. Robillant dał odpo 
wiedź na znaną interpelacyę posła 
FerrariVgo. M inister oświadczył, że 
władze tryesteńskie uczyniły tylko 
użytek z przysługującego każdemu 
rządowi prawa, jeżeli niedozwoliły na 
publikowanie zagranicznych obwie­
szczeń. Dlatego też m inister nieuwa- 
żał nawet za rzecz stosowna badaćo
powodów wzmiankowanego zakazu.

Deputowany F errari oświadczył 
iż odpowiedź m inistra niezadowoli 
ła go.

Londyn, 13 styczn 
z a c h o r o w a ł  

spod/hanie w biurze.
Przywołań o naty chm i a> 
rzy i .-syna I  Idesh iglibi. 
sznej pomocy, l o r d  
po k i l k u  m i n u t a c h

R cć e rsb u rg , 13 stycznia. Jo u rn a l 
de S t. Petersbourg  podnosi tondencye 
pokojowe w mowach ks. Bism arcka i 
senatora francuskiego Carnot. Ten- 
deneye te objawiają się wszędzie, a 
wszystkie rzudy popierają je i wzma­
cniają. Wzmiankowany organ przyta­
cza z równem zadowoleniem pełne 
taktu słowa ministrów francuskich 
Gobleta i F lourensa, wypowiedziane 
do dcputacyi bułgarskiej, oraz odno-

1 e i g h
Lord I d d e s-
wczoraj nie- 

Salisburyh.go. 
• t dwóch leka- 
Pomirno spie- 
I d d e s l e i g h 
u m a r ł .

Wszystko to uważać można jako nie­
zaprzeczone symptomata pokojowe 
Objawy te, które z radością zazna­
czyliśmy na początku bieżącego roku, 
pozwalają mieć nadzieję, że dalsze 
fakta nie zaprzeczą pomyślnym pro­
gnostykom.

P e te r s b u rg , 13 stycznia. Ambasa 
dor przy dworze niemieckim, hr. Szu-  
w a ł o w ,  przybył tu wczoraj.

P e te r s b u rg ,  13 stycznia. B u ­
d ż e t  państwowy na r. 1887 wyka­
zuje n i e d o b ó r  w sumie 36,558.634 
rubli, a oprócz tego 48,414.194 r. w 
rubryce nadzwyczajnych wydatków na 
budowle koleji żelaznych i portów. 
Wywód m inistra skarbu przypisuje 
ów niedobór ciągłemu przesileniu eko­
nomicznemu. Przywrócenie równowagi 
w budżecie, za pomocą podwyższenia 
istniejących podatków i zaprowadze­
nia nowych, nie byłoby obecnie na 
czasie. Dla pokrycia niedoboru znaj 
dują się źródła pomocnicze. Na po­
krycie nadzwyczajnych wydatków, 
przeznaczonych wyłącznie na cele 
produkcyjne, które można uważać za 
rodzaj kapitału, ma być uzyskanych 
41 V2 milionów rubli w drodze opera- 
cyj kredytowych.

Telegrafowany kurs wiedeński.
Telegramy zbożowe z dDia 12 stycznia 

1887, W i e d e ń :  Przenica za 100 kilo
— •— do — •— złr., żyto — •—  do — ■— złi. 
jęczmień — •— do — zł r ., bukurudza —■—- 
od — ’—, zł., owies — *— , do — ; okowit* 
per 1O-000 litr procent 25 82 do 25 75 złr. 
S z c z e c i n , :  Pszenica — .— , rzepik — '—
spiritys — •— kukurudza — ■— Kolonia — 
rzepak — *— do — • -  z ł ,  lOOkilogr. na wio 
snę B u d a p e s z t :  Pszenica n a  w i o s n ę  
927 ,  do 9 29 zł. B e r l i n :  Pszenic*
żółta (ua wiosnę) 165 75 do — —  żyto — •
— •— ni. spirytus 3 7 ‘25, rzepakowy olej — ' 
P a r y ż :  mąka 69 kilogr. _  5 3 2 5  o U,

sp iry tu s — • —rzepakowy fr fr.
Odpowiedzialny Kodak tor Adam KrechowieckL.

W in lee.'uiezvch i napojów dla rek  , Fi wal®5'  
centów o. d ra  K arola M ikolascha, używam od dłuż­
szego czasu tak  w klinice, jakoteż  w prak tyce pry­
watnej i jestem  z dz ia łan ia  ich jak  najzupełniej »*' 
dowolnny. Z asiuguja o re  w zupełn*. ś.-i na uznanie 11 
lekarzy i na w z ę t .ś e  u chorych.

K raków , d n ia  35 czerw ca 1883.
Prof. dr. Edward Korczyński 

dy rek to r k lin ik i leksisk ie j 
w Uniw. J a a i t l l .

Podobnież w yraża się W ny Profesor dr. Maciej 
Leon Jakubow sk i, dyrektor szp ita la  św. Ludwik* 
dla dzieci w Krakowie, pot »ierdzaiąc, że win lecz­
niczych dra  Karola M kolascha, tak w praktyce pry­
watnej, jako też w s/p ita lu  dzieei, z najpom yślniej" 
szyin używ ał skut icut.

Skład  po wyż wym ienionych w n leczniczych 
i napojów d la  rek nw Lscentów , d la całej m o n a r c h i i  
au.tro-w ęgierskicj u Wilhelma M aagera w Wiednie* 
H eum arkt 3. Sprzedaż en detail w aptece pod tjwisz- 
dą P io tra  Mikolaseha we Lwowie i we wszystkich 
apt°kach znacz.i etszyeh m onarchii. 246

W ystrzegać się naśladowań i fałszerstw .

Cennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej. 
Lwów dnia 12 stycznia 1887.

I. Akcye za sztukę.
K ol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. 
Kol. lwow.-czer.-jas. po 200 zł. wa. 
Banku hip. galic. po 200 zł. w. a. 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. - 

2. List. zast. za 100 zł.
Banku hip. galic. 6 pr. w. a.

„ » ,  5 pr, w. a.
» „ „ 5 pr. w. a. wy­
losowane z 10 pr. premią . . 

Banku kraj. 41/, pr. w. a. los. 511. 
Tow. kredyt, galic. 5 pr. w. a. ‘ 

„ „ 4 pr. w. a. :
,  „ „ 5pr. los. w 371.

Tow. kred. gal. 4 pr. wa. 1o8 41‘/» I.
4ba prc. „ „ 5 2  

„ „ 4 prc. „ „ 5 6 '
L isty  dłużne g. Z. kr. w ł (dawniej !

6 prc ) 3 pr. w. a. w likwidacyi - 
Listy dłużne g. Z. kr. w ł (dawniej 

6 pr.) 2 l/f  pr. w. a. w likwidacyi 
3. Listy dłużne za 100 zł.
Ogóln. roi. kred. Zakładu dla Gal. 

i Buków. 6 pr. los. w 15 lat.
4. Obligi za 100 zł.

Indemniz. galic. 5 pr. m. k.
Oblig, Komunale gal. Zakł. kred. 

włościańsk. (daw. 6 pr.) 3 pr. wa. 
Obligi komunalne Banku krajo­

wego 5. pr, w. a. I em isyi . . 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. wa. 
Pożyczki kr. z r. 1883 po 4 l/a pr. wa. 
5. Losy miasta Krakowa . . .

„ „ Stanisławowa
6. Monety

Dukat h o le n d e r s k i .......................
Dukat cesa rsk i..................................}
N a p o le o n d o r ..................................
P ó łim p e r y a ł........................................
Rubel rossyjski srebrny . . .

papierowy . . 
100 marek niem ieckich . . .

płacą żądają
w alu tą  austr.

złr. ct. złr. ct.
202 — 
232 — 
287 — 
215 —

205 — 
235 — 
292 — 
220 —

100 — 101 —

103 — 
97 75 

100 — 
96 -  

10-' -  
93 -  
99 25

104 — 
98 75 

101 —  
97 — 

101 -  
94— 

100 25

50 53 —

43 46 —

104 25 105 25

100 - 101 -

104 — 
96 70 

17 — 
29 —

106 -  
98 -  

19 -  
32 -

Kurs giełdy wiedeńskiej.
z dn ia  J2. stycznia 1887.

i. Dług państw a. p łacą  żądają

Jedno lity  d ług państw a w banknot.
m a j- l is to p a d ..............................................  82.55 82.70
lu ty - s ie rp ie ń ..............................................  82.50 82.70

Jed n o lity  d ług  państw a w srebrze.
s t y c z e ń - l i p i e e ........................................  83 45 83.65
k w ie e ień -p a ź d z ie rn ik ............................. 83.55 83.75

L osy z roku 1854 po 2-50 złr. m. k. 4 pr. 131.— 132.—
„ „ 1860 po 500 z łr. w. a. 5 pr. 137.70 138.25
„ „ 156" po luO złr. 5. prc. 138.— 138.7'*

„ 1864 po 100 z łr .....  168.30 168.50
„ 1864 po -50 z łr .....  167.— 168.—

R enty Com. po 43 litr. austr. . . . — .—  — .—
iiis ty  zastw . domen, państw , po 129

złr. 5 p rc..............................................  157.50 158.—
R enta papierow a 5 prc. z r. 18S1 . . 101.— 101.20
A ustr. reu ta  zł. wolna od podat. 4pre. 113.25 113.45

2. Obligacye indem. 5 pre. (za złr. m. k.)

Czech ................................. ‘ . . . . 109.— — .—
B u k o w i n y ............................................. 104.50 105.—
Galicy i ......................................................... 104.40 105 —
Niższej A u s t y i ....................................109.— 110.—
S ie d m io g ro d u .......................................  104.— 104.60
W ę g i e r ..................................................... 104 .6 ' 10520

3. A k c y e .

5 85 
5 88 
9 93 

10 28 
1 54 
1 161! 

61 50

5 95 
5 98 

10 03 
10 38 

1 64 
1 18«/, 
62 20

B ank A nglo-aust. 200 zł. ernit. zł. 120 
Inst. kred. d la  handlu po 160 zł. . . 
N iższo-austr. tow. eskomt. po 5O0 zł.
Gal. banku hip. po 200 z ł.....................
Gal. bank. d. barn i prz. a 200zł.w pł.40pr, 
Gal. zak ł. kred. ziemsk. a 200 zł. . . 
B ank d la  krajów koronnych a 200 zł.

wpł. 50 p r..........................................
Banku austro-w ęgiersk . a 600 zł. . . 
Kol. A lbrech ta  a 209 zł. w srebrze . 
Aust. Tow. żeglugi par. dun. po 500zł. m. 
Kol. Cesarzowej E lżb iety  po 200 zł. in. 
Kol. Preszow -T arn. (w. a.) 3 200 zł. 
Północna kolej po 100 zł. m. k. . . 
Kol. K ar. Ludw. po 200 zł. m. k. . . 
Lwów-Czern. kol i po 200 zł. wa. w ar.

111.75 112.—
291.70 202 — 
566.—  568.— 
286.— 288.—

245.50 245.75 
875.— 877.—

393!— 395.’—

2358 23-3 
203.25 203.75 
233.58 234.—

p ł a c ą  ż ą d a j ą
Tow. kol. żel. państw , po 200 zł. m. k. 256.40 250.60 
Połud. kol. państw , po 200 zł. w. a. 101 75 102.25 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 174.— 174.50

4. Listy zastaw ne losowane.
Ogólny rolniczo kredytow y Zakład o la 

Ualieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . — .—  —. — 
Powsz austr. zak kr. ziem. 4 1/,  pr. w

złocie w 50 1.............................................. 100 85 101.25
„ „ premiowe po 3 prc. 10P50 102.50

Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 18 1.6 . pr. 99-75 100.2 >
„ „ „ w 20 i. 7 pr. 101.25 102.75

„ „ „ , w 36 1. 5 ‘/a pr. 96.— 96.40
Gal. Tow. kred. w. a. po 4 prc. . . — .— 96.40

„ „ „ „ „ p o  5 pre. . . 100.23 100 75
„ „ „ „ „ po 5 pre. w
37 latach  z w r o t n o .............................  100.25 100.75

Bai,ku krajów. 4 l/j pr. w a.los w 51 ‘,'j 1. 98.—  98 50 
O bligi komunalne Banku krajowego

5 prc. w. a. I e m i s y i .......................  100.25 100.75
Gal. bauku hip. po 6 p rc .........................  101.50 103.75
Banku austro w ęgiersk. po 5 prc. . . 101.— 101.50 
W ęg. Tow. ziem. akc. po 51/, pre. . 100.50 1 0 1.70 

„ Zakł. kr. ziems. po 5 1/, prc. . 100.75 101.50

5. Obligacye z prawem  pierw szeństwa (za 100 zł.)

Kolej A lbrechta a 300 zł. 5 p r. w. a 100'25 100.75 
Tow. kol. żel. P reszów -T arnow  (w. ex.)

a 300 zł. 5 prc. w srebrze . . . 1P1.—  101 40
Kolej północna po 100 zł. m. k. . . loO.— IO0.6O

„ „ p o  100 zł. w. a. . . 117.70 118.—
Kolej gal. K ar. Lud. emisya z r. 1881

po 4 1/ , prc...................................................  100.40 100.90
dtto dtto. (Jarosław -Sokal) . . 98.75 99.25 

Kol. gal. Lwów .-Czer.-Jass. emis. a 300 
zł. 4 prc. w srebrze z r. 1884 . . 82.

z r. 1884 . . 92.
z r. 1868 . . — '
z r. 1872 . . —.

W ęg. gal. kol. a 200 zł. 5 p r. w. a. luO.I

6. L o 8 y.
Inst. kr. d la  han. i pr. po 100 zł. w. a. 175.'
C larego po 40 zł. m. k .......................... 44.
Tow. żegl. par. ua  D unaju po lOOzł.m.k. 117.
K eglevicha po 10 zł. m. k .................. 24.-

p łacą  żądają 
1 7 . -  18.- 
20 . —  -

46.50 1
42.50 ż 
1465 1

9.00

Losy m iasta K rakowa po 20 zł. w a.
Pożyczka m iasta  Lubiany po 20 zł. .
Pożyczka m iasta Budy do 40 zł. w. a.
Paltiego po 40 zł. m. k .............................
Czerwon krzyża aust. Tow. po 10 zł.

„ węgiersk. „ po 5 zł.
Fundacya szpitala  A rcyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a ............................................19.— 19.'
Salina po 40 zł. m. k .................................  68.75 592
St. Genois po 40 zł. m. k .....................  60.25 60 /
Pożycz, m. Stanisław ow a (po 20 zł. wa.) 30.75 — 
Poź T ryestu  po luO zł. m. k. . . . 137.50 138.- 

„ „ po 50 zł. w. a. . . . — .— —.-
W aldste ina  po 20 zł. m. k......................  34.85 34.5
W iud ischgratza  po 20 zł. ra. k. . . 45.— 46.- 

7. Weksle (na 3 miesiące)
A ugsburg  na 100 zł w.  p. n. . . . — .— — -
B erlin  za 100 m ark w.  p. n.  . . .  — .— —.- 
F ra n k fu rt za 100 m ark w. p. d . .  . — .—  — .- 
H am burg za 100 m ark w. p. n. . . — .— —■.-
Londyn za 10 ft. sz t.................................... 126.45 126.9*
Paryż za 100 ft...................................  49.90.— 49.95.

K u r s  z ł o t a .
D ukat cesarski m e n .......................5.93.— 5.9b.--

„ pełnej w a g i .......................  5.90.—  5 .9 2 ^
K o r o n a ..............................................—.—.— —.—--7
20 f r a n k ó w k a ...................................9.98 — 9."8
Rossyjski i m p c r y a ł ....................... 10.31.— 10.33."'
T a la r  z w ią z k o w y .............................—.— .—  — .—
S r e b r o ....................................................—.— .— —

Z lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej.
Telegrafow any kurs w iedeński.

83.20
dnia  12 stycznia  1887. zl. J ęf

92.60 Jednolity  d ług  państw a w banknotach 82 30
„ „ w sreb ze . . 83 ,0

l5___ R enta w z ł o c i e .............................................. 113
100/75 5 prc. austr. ren ta  m arcow a . . . . 101 71)

Akcye banku w ie d eń sk ie g o ....................... 877
„ „ k r e d y to w e g o ....................... 291

17'..25
44.50

Londyn ............................................................... 126 60
N a p o le o n d o r .................................................... 9 98

118.— D ukat cesarski m eu ........................................ 5 937 ,r
100 m arek n ie m ie c k ic h ............................. 61 9i

I
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C. k. sąd pow. miej. deleg. w Nowym 
Sączu zawiadamia, że celem zaspokojenia 
sumy Janowi Klimie nrzyzaanej w resztu- 
jącej suaiie 192 złr. 5 i ct. wa. z procenta­
mi po 6prc. od dn ia  27 stycznia 1882 bie- 
żącemi, kosztami w kwotach 8 z 'r ,  88 ct.
8 złr. J4 ct. tudzież kosztów egzekucyjnych 
w kwotach 5 złr. 83 ct. i 12 złr. 11 et. a. 
w. już przyznanych i za podanie niniejsze 
w kwocie 11 złr. 5 r> ct, wa. obecnie się 
przyznających odbędzie się w tymże sądzie 
licytacyjna publiczna sprzedaż 2/,  częś;i 
Io i Ho ciała  hipotoeznego wyk. hip. 1 28 
gminy Trzetrzewiny objętego wedle karty 
B. poz. 5 dłużników Macieja M asztalerza i 
M aryanny Masztalerz własnych na kwotę 
1105 złr. 40 ct. wa. oszacowanych w trzech 
te rm inach  mianowicie w dniu 22 lutego 
1»87, w duiu 29 m arca 1887 i w dniu 3 
maja 18H7 każdym razem o godz. 10 rano.

Wadyum wynosi 111 złr. wa.
W yciąg hipoteczny i protokół oszaco­

wania sprzedać się mających 2/s części po­
wyższych ciał hipotecznych tudzież reszta 
warunków licytacyjnych mogą być w regi- 
s tra tu rze  przejrzane.

Nowy Sącz, dn. 6 g rudnia  1886.

L. 19964

3 ) ,  L. 5348. (229 3 ~ 3)
C. k. sąd powiatowy w Niepołomicach

 C i i r n t r  H / l l -

(101 3 - 3 )
o. sąd powiatowy miejsko delegowany 

w Przemyślu podaj# do wiadomości, że w 
sprawie egzekucyjnej Towarzystwa zaliczko­
wego rolnego w Przemyślu przeciw K a ta ­
rzynie Horakowej i Iwanowi Wojtowiczowi 
o zapłacenie sumy 55 złr. przeprowadzoną 
zostanie dnia 4 lutego 1887 o godzinie 10 
przed południem w sądzie w biurze nr. 27 
sprzedaż realności dłużników w Nowosiół­
kach położonych wykazem hipotecznym 1.

J"? 15, 2-55 ks. gr. gm iny Nowosiółki
objętych. b 6

Cenę wywołania która je s t  ceną s z a ­
cunkową stanowi wartość szacunkowa przez 
sądowe oszacowanie wypośrodkowana a to 

%  części realności wyk. 1. 17 objętej

U. K. sąu . . .  J

przeprowadzi celem zaspokojenia sumy d łu ­
żnej 500 zł. wa. z pu. egzekucyjną sp rze­
daż realności pod nk. 75 w Krakuszuwicach 
położonej Ludwika Gorki hipoteczną w ła ­
sność stanowiącej, na  rzecz powiatowej ka 
sy oszczędności w Wieliczce w dwóch te r ­
m inach licytacyjnych :

dnia 24 stycznia 
dnia 28 lu u g o  18»7. 

każdym razem o godz. 10 przed południem 
Cena wywołania 1290 zł.
Wadyuin 129 zł.
Resztę warunków licytacyjnych i wy­

ciąg hipoteczny przejrzeć można w regi-
straturze tutejszo sądowej.

Niepołomice, d. 11 października 1886.

L. 5243. (230 3 3)
C. k. s ą d  powiatowy w Niepołom icach  

przeprowadzi celem zaspokojenia sumy dłu­
żnej 150 zł aw. z pn. egzekucyjną sprze­
daż realności lwh. 49 gm. kat. Bierzebow 
objętej a Ignacego Kostucha, Maryanuy 
Koniecznej i Małgorzaty Kostuchowej w ła­
snej, na rzecz pow. kasy Oszczędności w 
Wieliczce w dwóch term inach licytacyjnych, 

dnia 26 stycznia i 
dn ia  21 lutego 1887

ta  za jaką  kolwiek cenę, naw et niżej ceny Resztę warunków sprzedaży, akt osza-
wy wołania" bez względu n a  wysokość zahi- i eowania i wykaz hip. można przejrzeć w 
- ‘- u „ ; » n u 'h  wierzytelności najwięcej ofia-J tut. sad. reg is tra tu rze  w godzinach

u r n * * ---
każdym razem o godzinie 10 rano.

Cena wywołania tej realności wynosi

639 złr.
Wadym zaś 69 złr.
Resztę warunków licytacyjnych i wy-

n . , i ln o  w  r e o j .

Wy WOiam » -  — o i
potekowanych w ierzytelności najwięcej 
rującem u sprzedaną zostanie

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 4940 złr 50 cnt. zakład  wynosi 
5 %  takowej czyli 247 złr. aw.

Wyciąg hipoteczny, ak t ocenienia i
reszta niezmienionych warunków licytacyj 
nych mogą być przejrzane w registra turze.

Kurator d la  niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych ustanowiony je s t  w osobie 
Adama Studzińskiego w Brodach,

Brody, dn ia  5 l is topada 1886.

L. 51-36 (210 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Dobczycach 

podaje do wiadomości iż celem zaspokojenia 
wierzytelności powiatowej kasy Oszczędności 
w Wieliczce w kwotach 2 1 zł 20 zł. 50 ct, 
20 zł. >9 zł. 50 ct. 19 zł. i 162 zł. 50 ct. 
aw. zpn. odbędzie się licytacya realności 
pod lk. 9 i 71 w Woli Zręc/.yckiej położonej, 
lwh 7 ks. gr. Zręczyce objętej w trzech 
term inach a mianowicie: dn ia  3 lutego dnia  

j 1 marcai dnia 12 kwietnia 1887, zawsze o 
1 godzinie 10 przed południem.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 1415 ct. aw.

W adyum  wynosi 142 ct, aw.
Resztę  warunków sprzedaży, ak t  osza­

cowania i wykaz hipoteczny można przej­
rzeć w tutejszo sądowej reg is tra turze  w go­
dzinach urzędowych.

Dla wierzycieli z nazwiska i miejsca 
pobytn niewiadomych oraz dla tych, któ-

■■  ,» „n efo n rn  TlO trti rf ta l-

- C   „ urzę
dowych.

Dla wierzycieli, z nazwiska i miejsca 
pobytu niewiadomych oraz dla tych, któ­
rzy by uzyskali prawo zastawu na tej re a l ­
ności po dniu 30 s ie rpn ia  1886, ustanawia 
się kuratorem c. k. notaryusza, p. Bruno
Rogalskiego.

C. k. sąd powiatowy
Dobczyce, d. 1 października 1886.

Resztę waruuaowciąg hipoteczny przejrzeć można w regi- I pobytn niewiadomych oraz a ia  tycu, iw -  
- i — as-dowej. | rzyby uzyskali prawo zastawu na  tej real-

j „ i„ aiurnnia 1886 ustanawiastraturze srdowej.
Niepołomice d. 30  września 1886.

L . 5140. (209 3  3)
C k - .83d Powiatowy w Dobczycach 

podaje do wiadomości, iż celem zaspokoje­
n ia  wierzytelności powiatowej kasy Oszczę­
dności w Wieliczce w kwotach 25 20
ct.. 24 zł. 60 ct., 24 zł., 23 zł. 40 ct ' 22
zł. 80 ct. i 195 zł. aw. zpn. odbędzie się ’ 11 r7_ ^

rzyuy uzys&tm piumv ^
ności po dniu 30 s ierpnia  1886 ustanawia 
się kuratorem  ck. Notaryusza p. B runona Ro­
galskiego.

C. k. sąd powiatowy 
Dobczyee, dn ia  1 października 1886

L. 5137 (225 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Dobczycach 

podaje do wiadomości, iż celem zaspokoje­
nia wierzytelności powiatowej Kasy Oszczę­
dności w Wieliczce w kwotach 20 zł. 371/* 
ct., 19 zł. 94 ct., 19 zł. 50 ct., 19 zł. 6 ct. 
i 187 zł. 50 ct. aw. z pn. odbędzie się l i ­
cytacya realnoś i pod lk. w Zagórzanach 
położonej, lwh. 26 ks gł. gr. Zagórzany 
objętej, w 3 term iuach, a  mianowicie: 

dn ia  3 lutego 
d n ia  1 m arca  > 18^7 
d n i a  12 K w ie tn ia  J 

zawsze o godz nie 10 przed południem.
Cenę wywołania stanowi wartość sza­

cunkowa 492 zł. aw.
W adyum wynosi 50 ct. aw.
Resztę warunków sprzedaży, ak t  osza­

cowania i wykaz hip. można przejrzeć w 
tut. sądowej registra turze  w godzinach u-
rzędowych.

Dla wierzycieli, z nazwiska i miejsca 
pobytu niewiadomych, oraz d la  tych, któ- 
rzyby uzyskali prawo zastawu n a  tej re a l ­
ności po dniu 30 s ierpnia  1886 ustanaw ia 
się kuratorem c. k. notaryusza, p. Brunona 
Rogalskiego.

C. k. sąd powiatowy 
Dobczyce, d. 1 października 1886

L 9966 (227 3
W tut. sądzie odbędzie się o godz. 10

ai ■/ „ i  . . rano w dniach  3 lutego i 3 m arca  1887,
Katarzyny Horakowej własnej w kwociJTo Hcytacya* realuośei pod lk . '22  w Woli Zrę- j powyżej ceny szacunkowej licytacya real-
z jr - b) całei posiadłości wyk.-l. 19 objętej czyckiej położonej lwh. 21 ks, gł. g r  Zrę- '• lw 3 °  w Giródku według wyk. hip.

. i  t ,  . j — tn, , ,„ja q r  __*L„ „hietei w trzech term inach a mia- 93 ks - Sr - Sm - kat. Grodek Lei by BI umena,■ | Mariemy Blumen i M arcina Rosołowskiego
' własnej, na  rzecz gminy m ias ta  Gródka

zlr. b) całei posiadłości w ykpi.  io  oDjętej czyckiej puŁu*v**~j ------ -  ~
Katarzyny Ilorak własnej w kwocie 95 złr. czyce objętej w trzech term inach a mia- 
o) całej posiadłości wyk. hip. 1. 10 objętej nowicie : dnia 4 lutego, dn ia  2 marca i 
Iwana Wojtowicza własnej w kwocie 210 ' d n i a  13 kwietnia 1887, zawsze o godzinie 
złr. d) połowy posiadłości wyk. 1. 255 o b -  ̂ "«łndniem.
jętej Iw ana  Wojtowicza własnej w kwocie 
229 złr. e) ‘/z części posiadłości wyk. hiD
1 ~  . . . .  r ------------ m  „ i " _____ , r„»x. o/ u  - -x ---  i * - —-r*
1. 17 objętej Iw ana  Wojtowicza własnej w 
kwocie 20 złr., wadyum lOprc. tej sumy.

Na powyższym terminie realności te 
każda odrębnie za jakąkolwiek ceną sprze­
dane zostaną. Kuratorem  niewiadomych wie­
rzycieli ustanowiono adw. dra  Mochnackie­
go. Resztę warunków sprzedaży i wyciąg 
hipoteczny można przejrzeć w reg is tra turze.

Przemyśl, 12 listopada 1886.

u u i c t  XV  —
10 przed południem.

Cenę wywołania stanowi wartość sza
cunkowra 1000 zł. wa.

Wadynrn wynosi 100 zł. wa.
Resztę warunków sprzedaży, ak t osza­

cowania i wykaz hipoteczny można przej­
rzeć w tutejszo sądowej reg is tra turze  w go­
dzinach urzędowych.— * • • -1:

L. 4245. (235 3 3) i
W dniach 16 stycznia, 14 lutego i 14 1 

m arca 1887, o godzinie 10 przed południem 
odbędzie się w budynku sądowym przym u­
sowa sprzedaż realności pod lk. 70 w Ci­
chem położonej ciała tabularnego nłestano- 
wiącej, Jan a  Szewczyka własnej w pierw­
szych dwóch term inach  za cenę szacunko­
wą 420 zł. aw. lub wyżej tejże, zaś w trzecim 

_  terminie niżej takowej.

1 Wadyum wynosi 42 zł. aw.
Resztę warunków przejrzeć można w 

registra turze tutejszej.

I Czarny Dunajec, dn. 2 g rudnia  1886.

L. 4086. ~  (236 3 - 3 )

W dniach 24 stycznia , 21 lu tego i 21 
m arca 1887, o godzinie 10 przed południem 

I odbędzie się w budynku sądowym przymu- 
, sowa sprzedaż rea.uości pod •
■ niszu położonej ciula tabu.liV D .ego 

wiącej Macieja i P fg m y  Ogórków własuej, 
w pierwszych dwocli te ru ju a c h  za ceuę 
szacunkową 5 9  zł, a. w. lu b  wyżej tejże, 
zaś n a  trzecim term inie  niżej takowej. 

W aćyum  wynosi 48 zł. aw.
Resztę warunków przejrzeć można w 

registraturze tutejszej.
Czarny Dunajec, d 21 l istopada 1886.

„   >)J _

pto 367 zł. 50 et. z pn
Cena wywołania 1401 zł. wa.
W adyum  140 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus.
reg is tra turze.

Dla n ieznanych  z życia i miejsca po­
bytu A braham a Billiga i Róży R auch  i dla 
wierzycieli hipotecznych, ustanaw ia  się ku- 

■’ ' Tomaszewskiego z
ICI1 Ui z»ęuu Y> J  A.1.1.
Dla wierzycieli z nazwiska i miejsca j wierzycie.. _ . r  

pobytu niewiadomych oraz dla tych, któ- j re torem  p. Aleksandra 
> ■■  zastawu na  tej real- j Gródka,i W

J

r  m/

rzyby uzyskali prawo —.......
ności po dniu 30 sierpnia  1886 r. ustana 
wia się kuratorem  ck. notaryuszap. Brunona 

; Rogaslkiego.
C. k. sąd powiatowy 

Dobczyce, d. 1 października

(143 3— 3)

i
W  razie n ieudałej sprzedaży na  po­

wyższych term iuach, wyznacza się do prze­
słuchania  wierzycieli hipotecznych te rm in  
n a  dzień 28go kw ietn ia  1887, o godz. 10 
rano.

Gródek, d. 11 październ ika  1886.

L. 5164 (218 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Dobczycach 

j .  j podaje do wiadomości, iż celem zaspokoje- 
w i n ia  wierzytelności powiatowej Kasy Oszczę- 

WioliniAA w kwotach 21 zł. 50

18S7

L. 20937. 
Brodzki

(202 3- -3)
—— v. ł .  sa(j powiatowy wyzua- 

czy w celu wydobycia wierzytelności D a­
wida I ło w a  w iio śd  10t.G £  a _ w a p n .
przymusowy jawny prZe, a rg Sumy 1000 zł.
Ti i  1 eruy,n realności wyk. hip. 1. 

ł  21 księgi gruntowej ‘ -
m ałe .  Herseha i

Qika M.
duie 2 ł  s tyczaia i 7 m arca 1887, 

Jdzinie l u  przwd południem w 
Ijżt. sądu, przyjmując za pod-

L. 10693.
C. k. sąd powiatowy w Sniatynie  za- j 

wiadamia, że celem zaspokojenia pretensyi j 
Todresa S ilberpuscha pto 600 zł. po potrą- |
ceniu zapłacouych 75 zł. odbędzie się w j ^ !a  wierŁyiciuuou. ----------- _
tut. sądzie egzek. publiczna sprzedaż poło -1 dności w Wieliczce w kwotach 21 zl. 
wy realności pod nr. 315 st. 182 nowy II. i , 21 zł., 20 zł. 50 ct., ~0 zł., 19 z . ■
cięści w Sn ia tyn ie  położonej wedle tom j !7o  zł aw. z pn odbędzie się h tp M ja .
V str. 14 poz. włas V III  ks nr Schaii ' realności pod lk. 20 w Stadnikach położo -
G u th t ra  w łasnej, pod w aru n k am i’ tus. u-1  *>ej ,  lwh. 19 ks. gł. gr.  Stadniki objętej w l 
chwałą z dnia 19 listopada 1885 1. 12078 ' 3 te rm inach , a mianowicie:
o rję erai z zmianą, że egzekucję  prowa- j dn ia  3 lutego *

ząct.mu w razie nabycia powyższej realno- dn ia  1 m arca
SCI nie wo.no samowolnie potrącać swojej ' dn ia  12 kwietnia J
pretensyi z ceny kupna. : zawsze o godzinie 10 przed por

lir11? sza,:Uilkowa wynosi 258 zł. j Cenę wywołania stanowi wartość
Wadyum 25 zł. j cunkowa 1198 zł. aw.

leytaeya ta  odbądzis się w trzech W adyum  wynosi 120 zł. aw.
term inach  dnia  31 stycznia, 3 marca i 30 Resztę  warunków sprzedaży, akt osza.
marca 1887 o godz 10 r.mo z tern, że eowania i wykaz hipoteczny można przej- 
gdyby rzeczona realność na dwóch pierw- rzeć w tutejszo s ą d o w e j  registraturze w go
azfch  term inach wyżej lub za cenę szacun- dżinach  urzędowych. . . . • „
kową sprzedana nie została n a  trzecim t e r - 1 Dla wierzycieli z nazw itka i miejsca
mini# także niżej ceny szacunkowej sprze- pobytu niewiadom ych, oraz dla yc , 
dana  będzie i rzyby uzyskali prawo zastawu na tej

| * Resztę warunków licytacyjnych wy- j ności po dniu 30 s ierpnia  1886, ustanawia
ciąg tabularny  i protokół oszacowania wol- się kuratorem c. k. notaryusza p. 
no przejrzeć w tus. reg is tra turze. i Rogalskiego

L. 5312 ( 23 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Dobczycach 

podaje do wiadomości, iż celem zaspokoje­
nia wierzytelności powiatowej Kasy Oszczę­
dności w Wieliczce w kwotach 25 zł. 80 ct , 
25 zł. 20 ct., 24 zł. 60 ct., 24 zł., 23 zł. 
40 ct., 22 zł. 80 ct. i 195 ct. aw. z pn. 
odbędzie się licytacya realności pod lk. 5 
w GruSzowie położonej, lwh. 5 ks. gł. gr. 
G rusiów  objętej, w trzech  te rm inach  a 
m ianow icie:

dn ia  3 lutego |
dn ia  1 m arca  > 1887
dnia  12 kwietnia )

zawsze o godzinie 10 przed poł.
Cenę wywołania stanowi wartość sza ­

cunkowa 715 zł. wa.
W adyum wynosi 72 zł. aw.
Resztę warunków sprzedaży, ak t  osza­

cowania i wykaz hip. można przejrzeć w 
tut.  sądowej registra turze  w godzinach u-
rzędowych.

Dla wierzycieli z nazwiska i miejsca 
pobytu niewiadomych, oraz dla tych, któ- 
rzyby uzyskali prawo zastawu na tej real­
ności po dniu 30 sierpnia  1886 ustanawia 
się kura torem  c. k. notaryusza p. Brunona 
Rogalskiego.

C. k. sąd powiatowy 
Dokczyce, d. 1 października 1886.

sza-

L. 5140. (257 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Gwoźdzcu za­

wiadam ia, iż celem zaspokojenia 21 r a t  po 
9 zł. wa zpn., odbędzie się na rzecz c. k. 
uprzyw galieyj. Zakładu kredytowego wło­
ściańskiego w likwidacyi we Lwowie w tu t.  
sądzie powiatowym sprzedaż realnośei pod 
1. kons. 163 wykazem hip. 1. 353 objętej, 
Wasyla Lewickiego z Turk i własnej, w 3 
term inach, a mianowicie dn ia  28 stycznia, 

,28 lutego i 28 m arca  i8S7, każdym razem 
o godzinie 10 przed południem.

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
licytacyjnych przejrzeć można w reg is t ra ­
turze sądowej.

K uratorem  wierzycieli ustanowiony 
wójt gm iny  Turka  Wasyl Czerwiński. 

W adyum wynosi 60 zł. aw.
Gwoździec, 30 listopada 1886.

hip. 1.

i . ri o---*«uwej gminy kat. Folwarki
f c f *  i «  Safier własnej, na

a . . . .  „a .  ^ 6cbla Topper aaintabulo- 
law ełe  ó ( " a  s t jc z a ia  i 7 inarea 1S87,

gtftWft warunki ■ - —
bularuym w t o o  ™  Z wyciągiem ta- 
dnąć wolno. 6^d‘ reg lśt™turze PrzeS!%-

drugim W m - nie sp rzedania  tej sumy na  
się do ułatwi^ 16 Deytacyjnym, wyznacza 
dzień 28 i . J 3 cych warunków term in  na 
no w hu tuia 1887, o godzinie 10 ra 

l>_ nr 5 tutejszego sądu.
Brody, dnia 27 listopada 1886.

ł h C U  W t l i  O.
O tera zaw iadam ia się w ierzycieli, j 

którzy by po dn iu  19 w rześnia lb86  na j 
sprzedać się m ającej połowie realności pra- ] 
wa rzeczowe nabyli na  ręce kuratora adw. |L .  o lb
dr. Dawidowieza.

Sn ia tyn , 20 paździsrn ika 1886

C. k. sąd powiatowy 
Dobczyce, d. 1 października 1886.

(226 3— 3)i.

L. 17791
C. k. sad powiatowy w B rodach za

w iadam ia odnośnie do obwieszczenia z dnia
31 g rudn ia  D 8 5  1. 17960 ogłoszonego w
dzienniku urzędowym  gazoty lwowskiej n.
45, 46, 48 z roku 1886 iż wspraw ie egze-  ■ r  p . h o

U&zeta Lwowska Nr. 9 z dnia 13 stycznia 1887.

45, 46, 48 z roku in o o  u  _____
kueyjnej gm iny m iasta  Brodów przeciw C ha­
n ie  Matei dw. im. Daucz o 299 złr. 27 ct. 
aw. zprzynależyto. odbędzie się dn ia  22 lu­
tego 1887 o 10 godzinie rano w biórze nr, 
I I I  przymusowa publiczna licytacya rea lno ­
ści pod 1. kons. 465 w Brodach położonej, 
wyk. hip. 249 księgi gruntow ej gm iny k a ta s t. 
Brody objętej, n a  którym terminie realność

iL .  6162 . v-- ,
j C. k. sąd powiatowy w Dobczycacn
] podaje do wiadomości, iż celem zsspokoje- 
1 nia wierzytelności powiatowej Kasy Oszczę-

/-onn u uj ' dności w W ieliczce w kwotach 16 zł. 20
„0 | ct., 15 zł. 90 ct., 15 zł. 60 ct., 15 zł. 80 

ct., 15 zł. i 187 zł. 50 ct. aw. z pu. odbę­
dzie się licytacya realności pod lk 9 i 47 
w Kędzierżyńce położonej, lw h 9 ks. gł.
tejżo gminy objętej, w trzech te rm inach , a 
m ianowicie:

dnia 3 lutego 1
dnia  1 marca 1 1887
dn ia  12 kwietnia |

zawsze o godzinie 10 przed poł.
Cenę wywołania stanowi wartość sza­

cunkowa 665 zł. wa.
W adyum  wynosi 67 zł. aw.

L. 5420. (256 2 - 3 )
C. k. sad powiatowy w Gwoźdzcu z a ­

wiadam ia, iż celem zaspokojenia 27 r a t  po 
12 zł. wa. odbędzie się na  rzecz ck. uprz. 
galic. Zakładu kredytowego włościańskiego 
we Lwowie w tutejszym ck. sądzie sp rze­
daż realności pod lk. 243 gminy k a ta s t ra l ­
nej Turka  objętej, dłużników W asyla  i Tż- 
kli Geryluków własnej w 3 te rm in ach  m ia­
nowicie dn ia  28 stycznia, 28 lutego i 28 
marca 1887, każdym razem o godzinie 10 
przed południem.

W yciąg hipoteczny przejrzeć możDa w 
reg is tra tu rze  tusądowej.

K uratorem  wierzycieli ustanowiony n a ­
czelnik gm iny z Turki, Wasyl Czerwiński.

W adyum  wynosi 22 zł. aw.
Gwoździec, 1 grudnia  1886.



81. 173. (268 2— 3)
Stugjug au£ bem Sloifo gleidjer 3 Q()^ 

93eim f. f. 2ftiIttar*5BerpfIeg^!!lJtagajine 
ju  Semberg tnerben 984 fage neunljunberG 
adjt^goier SKeterjentner SBetjfnjtDicbacfmE^l 
bcnotj)tgt, roeldje nad) !aufmdnni}cf)er4lfance im 
SBegc be3 freiljdnbigen (ŚinfaufeS bis 1 2lpril 
b 3 . befdjafft rofrben.

£>ierauf ffteflefiierenbf fjaben if)re ber* 
ficgettcn, m it einer 50 fr. © trm pelm arfe  ner* 
fd jn ten  SSerlaufsantrage unter Slnfdjlujj eineS 
SJłeljlmufterś, weld)e8 minbenfteuS ber £t)pc 
5 ber 93ubap?fter*$ampfmul)le gteiĄfommen 
muft, bt$ langftenS 18 b. 9Jłt?. 11 U ^ r  51or= 
m ittag  birefte ber S n ten ban j  be9 11 $o rp S  
einjufenben.

Stapere S3ebingniffe tonnen  bei ber $orp3= 
3n teu b a n j ,  bei ben §anbelS= unb ©eroerbe* 
famm ern unb bei ben$erpfIegS*iDiaga;$infn ju  
Semberg, S je rnoro it j  u n b  Ś a n to p o l  cmgejef)en 
merben.

Semberg, am 8 S a n n e r  1886. 
iBoit ber S n te n b a n j  beS 11 S o r p l .

dochodzenia miejscowe, celem założenia 
księgi gruntowej dla gminy katastra lne j 
Grabówka, z dniem 13 stycznia 1887 roz­
poczyna.

w Tarnowie, dnia 10 stycznia 1887

L. 5139 (213 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Dobczycach 

podaje do wiadomości iż celem zaspokoje­
n ia  wierzytelności powintowej kasy Oszczę­
dności w Wielicze w kwotach 12 zł. 90 ct. 
12 zł. 60 cl. 12 zł. 30 ct. 12 zł. 11 zł. 70 i 
105 zł. aw. zpn. odbędzie się licytacya re ­
alności pod lk. 42 w Zręczycach położonej 
Iwh. 40 ks. gł. gr. Zręczyce objętej, w 
trzech terminach, a m ianow ic ie : dn ia  3
lutego, dnia 1 m arca i dnia 12 kwietnia 
1887, zawsze o godz. 10 przed południem.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 280 zł.

W adyum  wynosi 28 zł, wa.
Resztę warunków sprzedaży, akt osza­

cowania i wykaz hipoteczny można przej­
rzeć w tutejszo sadowej registra turze  w g o ­
dzinach urzędowych.

Dla wierzycieli z nazwiska i miejsca 
pobytu niewiadomych, oraz d la  tych, któ­
rzy by uzyskali prawo zastawu na tej rea l­
ności po dniu 30 sierpnia  1886, ustanawia 
się kuratorem c. k. notaryusza p. Brunona 
Rogalskiego.

C. k. sąd powiatowy 
Dobczyce, dn. 1 października 1886.

Konkursa.
(124)L. 38/pr.

K o n k u r s  
celem obsadzenia posady starszego radcy 
skarbowego w II klasie rangi,  dalej jednej 
ewentualnie dwóch posad radców skarbowych 
w V II klasie rangi,  kilku posad sekretarzy 
lub też nadkomisarzy skarbowych w VIII 
klasie rangi, kilku posad komisarzy skarbo­
wych w IX  klasie rangi,  w końcu kilku po­
sad koncepistów skarbowych w X  klasie 
rangi, w obrębie galicyjskiej c. k. krajowej 
Dyrekczi skarbu, z systemizowanemi pobo 
rami służbowemi.

Podania  o te posady, zaopatrzone w 
dowody wymogów prawnie przepisanych, tu 
dzież znajomości języków krajowych, mają 
być wniesione w przeciągu czterech tygo­
dni w drodze sejmowej do Prezydyum ck. 
krajowej Dyrekcyi skarbu we Lwowie.

Kompetenci, którzy wnieśli podania o 
posadę starszego komisarza skarbowego, na 
którą rozpisano konkurs w dzienniku ogło­
szeń nr. 13 ex 1886, nie potrzebują wnosić 
nowych podań.

we Lwowie, dn ia  9 stycznia 1887.

L. 5260. (208 1— 3)
C. k. sąd powiatowy w Dobczycach 

podaje do wiadomości, ż celem zaspokoje­
n ia  wierzytelaości powiatowej kasy Oszczę­
dności w Wieliczce w kwotach 36 zł. 72 
ct., 36 zł. 04 ct., 35 zł. 36 et 
ct. 34 zl., 33 zł. 32 ct., 408 zł.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 16774 (9373 1— 3)

C. k. sąd obwodowy w Tarnopolu wy­
dał na prośbę A braham a Ginsberga prze- 
eiw Aleksandrze Tuczapskiej nakaz p ła tn i­
czy kwoty 50 złr. wa. z dnia dzisiejszego 
1. 16774, a ponieważ miejsce pobytu po­
zwanej wiadomem nie jes t ,  przeto u s tano ­
wiono dla niej kuratora adw  dra  Blaustei 
na, z zastępcą jego adw. d r  B indera  w 
Tarnopolu.

O tem się ją  zawiadamia, wzywając, 
by wcześnie środki swej obrony kuratorowi 
podała, lub sądowi innego pełnomocnika 
wskazała, w przeciwnym razie złe skutki 
sam sobie przypisze.

Tarnopol 27 listopada 1886.

L.

odbędzie się licytacya realności pod lk. 86 
w Woli Zręczyckiei położonej Iwh. 82 ks. gł. 
Zręczyce objętej w trzech te rm inach  a m ia ­
nowicie: dnia 4 lutego, dnia 2 m arca i dnia 
13 kwietnia 1887, zawsze o godz. 10 przed 
południem.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 1130 zł.

W adyum  wynosi 113 zł. wa.
Resztę warunków sprzedaży, akt o- 

szacowania i wykaz hipoteczny można 
przejrzeć w tutejszo sądowej registra turze  
w godzinach urzędowych.

Dla wierzycieli z nazwiska i miejsca 
pobytu niewiadomych, oraz dla tych, któ- 
rzyby uzyskali prawo zastawu na  tej rea l­
ności po dniu 30 sierpnia 1886, ustanawia 
się kuratorem  c. k. notaryusza p. Brunona 
Rogalskiego.

C. k. sąd powiatowy
Dobczyce, d. 1 października

6739 (9375 1 - 3 )
C. k sąd powiatowy w Radomyślu za- 

34 zł, 68 wiadamia, że dnia 16 kwietnia 1885 umarł 
aw. z pu. : w Rudzie M ichał Stodulski, pozostawiwszy

ustny testam ent. Niewiadomych z miejsca 
pobytu matkę M aryannę Stodulską i siostrę 
zmarłego Apolonię Madurową wzywa się, 
aby w przeciągu roku do spadku się zg ło­
siły, gdyż inaczej postęp wanie spadkowe 
ze zgłaszającymi się i ustunowionym ich 
kuratorem, Marcinem Stodulskim, przepro 
wadzone zostanie

C. k. sąd powiatowy.
Radomyśl, 20 listopada 1886.

L.

1886.

L. 44978 (285 1 - 3 )
C. k. powiatowa Dyrekcya skarbu w 

Kołomyi ogłasza że w drodze konkurencyi 
jes t  do nadania  hurtow na sprzedaż tytoniu i 
znaczków stemplowych tudzież blankietów 
wekslowych w Peczeniżynie.

Obrót tytoniowy po cenie taryfowej 
wynosił w czasie od 1 października 1885 
do końca września 1886 27.383 złr. 19 cnt. 
zaś znaczków stemplowych i blankietów 
wekslowych 3.974 złr. 09 cnt. razem  31.357 
złr. 28 cnt.

Zarząd skarbowy zastrzega sobie wy­
bór między oferentami uwzględniając je d ­
nak nakorzystniejsze warunki dla skarbu.

Pisem ne oferty zaopatrzone znaczkiem 
stemplowym na  50 cnt. i w wadyum w 
kwocie 80 złr. można wnieść najdajej do 3 
lutego 1887 do 2 godziny popołudniu na 
ręce Naczelnika c. k. powiat. Dyrekcyi skar­
bu  w Kołomyi.

Bliższe warunki mogą być przejrzane 
w ck. Dyrekcyi skarbu w Kołomyi i w ck. 
nadzorach straży skarbowej okręgu skarbo­
wego Kołomyjskiego.

C. k. powiatowa Dyrekcya skarbu 
Kołomyja, dnia 5 s tycznia 1887.

Księgi gruntowe.
L. 1. (273)

Komisya hipoteczna przy c. k. sądzie 
obwodowym w Tarnowie zawiadam ia, iż

60471 (9378 1 - 3 )
C. k. sąd krajowy we Lwowie og ła­

sza, że do tegoż sądu dnia 17 grudn ia  1886 
do 1. 59272 wniósł c. k. uprzw. galic. ak­
cyjny Bank hipoteczny przeciw Mojżeszowi 
Dawidowi Gruss prośbę o wydanie nakazu 
zapłaty sumy 35 złr. wa. z pn., na  którą 
to prośbę wydano nakaz zapła ty  z 1.8 g ru ­
dnia 1886 1. 59272.

Gdy miejsce pobytu Mojżesza Dawida 
Gruss nie je s t  wiadome, został dla niego 
adwokat dr. Lehm an kuratorem, a tegoż za­
stępcą adwokat dr. Dziędzielewicz m iano­
wany.

Wzywa się zatem Mojżesza Dawida 
Gruss, aby do swojej obrony służące środ­
ki ustanowionemu kuratorowi dostarczył, lub 
też innego zastępcę sobie obrał i tegoż są­
dowi oznajmił, gdyż inaczej ze zaniedbania  
wyniknąć mogące następstw a szkodliwe sam 
sobie przypisze.

Lwów, 27 grudn ia  1886.

L. 5907 (16)
C. k. sąd obwodowy, jako handlowy, 

w Kołomyi podaje do wiadomości, że do r e ­
jes tru  handlowego dla spółek handlowych ' 
firma Aby Boral, Schreiera Oberweger, dla 
przedsiębiorstwa dzierżawy propinacyi i m ły ­
nów w Horodence, wciągniętą została. Spół­
ka powyższa weszła w życie z dniem  15 
listopada 1884, je s t  jawną, ma swą siedzi­
bę w Horodence, a właścicielami są wyżej 
wymienieni członkowie, przez których p ra ­
wo zastępywania spółki wspólnie będzie 
wykonywane. ’

Kołomyja, 17 czerwca 1886.

L. 2009 (44 1— 3)
C. k. sąd powiatowy w T łustem  za ­

wiadamia nieznajomych z miejsca pobytu 
Józefę Ivto Borszczowską, IIvto Gajer i Jó ­
zefa Gajera do właściwego zastosowania, że 
w sprawie egzekucyjnej Isaaka Sternlieba j 
przeciw n im  pto 300 złr., celem doręczenia 
uchwały egzekucyjnej z dn ia  21 kwietnia

1886 do 1. 2009 i dalszych uchwał w tej . 
sprawie zapa-ć mających, ustanawia dla I 
n ich niniejszem kuratora w osobie Szymo- 1 
na  Borszczowskiego z Tłustego.

C. k. sąd powiatowy.
Tłuste, 21 kw ietnia  1886.

L. 58185 (9399)
C. k. sąd krajowy, jako handlowy, we 

Lwowie ogłasza niniejszem, że przy firmie 
„Al Solecki, przedtem Karol Klimowicz" 
w rejestrze handlowym dla firm pojedyn­
czych dnia 11 grudn ia  1886 uwidoczniono, 
że firma ta  odtąd opiewać będzie „Albin 
Solecki11, i że ją  właściciel firmy, Albin So­
lecki, swojem imieniem i nazwiskiem pod­
pisywać będzie.

Lwów, 18 grudnia  1886.

L, 2777 (9396 1— 3)
C. k. sąd powiatowy w Starejsoli u- 

s tanaw ia  na prośbę Adolfa Langenfelda dla 
niewiadomych z miejsca pobytu Rozalii 
Lipczyńskiej i Maryi Pełech , kuratora  w 
osobie p, Polikarpa Strzeleckiego w Chy- 
rowie, i to w celu doręczenia tymże tak u- 
chwały tabularnej z dnia 6 listopada 1885 
1. 7147, jak  i w celu dalszego ztąd wyni­
kającego zastępstwa, i kuraanom poleca, 
by informacyę ustanowionemu kuratorowi 
udzieliły, bądź innego sądowi przedstawiły 
zastępcę.

C. k. sąd powiatowy.
Starasól, 7 maja 1886.

(276)
Spis adwokatów do listy lwowskiej Izby po 

dzień 31 grudnia  1886 wpisanych.
Z siedzibą we Lwowie:

Dr. Ambes Maurycy.
„ Balko W ładysław.
„ Bieliński Stanisław.
„ Bliziński Kazimierz.
„ Błażejowski Bronisław.
„ Bobownik Ludwik.
„ Bodek Maxyrailian.
„ Bund Salamon.
„ Byk Emil.
„ Byk Maurycy.
„ Czajkowski Jan .
„ Czajkowski Robert.
„ Czemeryński Ignacy.
„ CzeBzer Józef.

P. Dąbczański Antoni.
Dr. Dąbrowski Paweł.

„ Dobrzański Jan .
„ Dornbaeh Julian.
„ Dulęba W ładysław.
„ Dzidowski Mateusz.
„ Dziędzielewicz Antoni.
„ Dziubiński Marceli.
„ Feiles E dw ard.
„ F laesehner Szymon.
„ Gajewski Ksawery.
„ Goldberg Leon.
„ Górecki Władysław.
„ Gottlieb Henryk.
„ Holzer Wilhelm.
„ H orvath  Adam.
„ Jackow ski Felicyan.
„ Jam ińsk i Dyonizy. 
n Jekeles Maurycy.
„ Kabat Maurycy.
„ Kohn Józef.
„ K ra tte r  Ferdynand.
„ Krówczyński Maryan.
„ Krzyżanowski Stanisław.
„ Kuczkiewicz Jan .
„ L andesberger Salamon.
„ L ehm an  Albin.
„ Lill Jakób.
„ Lityński Jan .
„ Luka Anzelm.
„ Lękawski Marceli.
„ Majewski Władysław 
„ Malinowski Józef.
„ Mały Karol.
„ Maałchowski Godzimir.
„ Mansch Filip.
„ Max Henryk.
„ Moszyński Adolf 
„ N athansohn  Henryk.
„ Nurkowski Feliks.
„ Pająk  Józef.
„ Paźdiera Karol.
„ Pomianowski Aleksander.
„ Popiel Juliusz.
„ Raabe Jakób.
„ Raares Adolf.
„ Reich Bernard.
„ Reiss Jakób.
„ Rogalski Aleksander.
„ Roiński Em anuel.
„ Romanowski Erazm.
„ Schaff Szymon.
„ Semilski Teobald.
„ Skałkowski Tadeusz.
„ Skowroński Zygmunt.
„ Skwarczyński Paweł.
„ Smolka Józef.
„ Sokal Maksymilian.
„ Srokowski Teofil.
„ S tand Ozyasz.
„ S trom enger Karol.
„ Szydłowski Henryk.
„ Szwedzicki Bazyli.
„ Till E rnes t .

„ W aldm ann  Saul.
„ Weiss Adolf.
„ W eisstein Michał.

P. W illerstorf Maurycy.
Dr. Źminkowski Antoni.

„ Źukotyński Klemens.
Z siedzibą w Sokalu.

Dr. Filipowski W aleryan.
„ W ejdą Władysław.

Z siedzibą w Żółkwi.
Dr. Karcz Maurycy.

Z siedzibą w Złoczowie. 
Dr. Billet Dawid.

„ Heyne Ludwik.
„ Mijakowski Abdon.
„ Wesołowski Józef.

Z siedzibą w Brodach.
Dr. Ornstein  Wilhelm.

„ S tarzewski Henryk.
Z siedzibą w Radziechowie. 

P. Brzechowski Franciszek.
Z siedzibą w Brzeżanacb. 

Dr. Gottlieb Karol.
„ Holzer Adolf.
„ Madeyski Leon.
„ Sehatzel Stanisław.

Z siedzibą w Rohatynie. 
Dr. L ip iner  Maurycy.

Z siedzibą w Tarnopolu. 
Dr. Akselrad Melchior.

„ B inder Joachim.
„ Blaustein Calel.
„ Delinowski Antoni.
„ Glogier Stanisław.
„ Horowitz Jakób.
„ Kwiatkowski Alfred.
„ Leiblinger Zygmunt.
„ Łuczakowski Włodzimierz 
„ Mantel Jonasz.
„ S chm itt  Rajmund.
„ S te rnk la r  Emil.
„ Trzcieniecki Tadeusz.
„ Weisstein Józef.

P. Willaume Karol.
D r. Zywicki Klemens.

Z siedzibą w Czortkowie. 
Dr. Czaczkowski Antoni.

„ D iam ant Izydor.
Z siedzibą w Zaleszczykach.

P. Ilnicki Paweł.
Dr. Schrenzel Baruch.

Z siedzibą w Stanisławowie. 
Dr. B ardach  Karol.

„ Buczyński Meliton.
„ Eminowicz Marceli,
„ F iseh le r  E liasz. -  — "“V - 
„ F isehler Michał.
„ Katzenellenbogen Ludwik.
„ Kwiatkowski Karol.
„ Lubiński Ludwik.
„ R osenberg  Joachim.
„ Szydłowski Waleryan.
„ Wurzel Maurycy.

P. Zacharias iewicz Teodor.
Z siedzibą, w Kołomyi.

Dr. Dębicki Teofi.
„ F reudenberg  Jan.
„ Goldfarb Leon.

P. Herdliczka Adolf.
Dr. Maramorosz Kajetan .

„ Milgrom Edward.
P. Potuł Mikołaj.
Dr. Rasch Wilhelm.

„ T rach tenberg  Maxymilian.
Z siedzibą w Buczaezu.

D r H ubrich  Teodozy.
„ Reiss Em anuel.

Z siedzibą w Kossowie.
Dr. Wilkowski Emil.

„ Zakrzewski Antoni.
Z siedzibą w Śniatynie.

Dr. Dawidowicz Adolf Abraham . 
„ S;hiifer Edward.

Z siedzibą w Borszczowie.
Dr. Komeriner Mojżesz.

Z W ydziału Izby adwokatów. 
Lwów, 4 stycznia 1887.

L. 1856 i " (234 \ — \
Jego Excel. pan prezydent c. k. wy 

szego sądu krajowego m ianował na moi 
§. 301 p. k. dla pierwszej zwyczajnej ki 
dencyi posiedzeń sądów przysięgłych w 
1887 przy c. k. sądzie obwodowym w Ta 
nopolu, p rezydenta  tegoż sądu przewodn 
czącym, zaś radców Józefa Laceka, Anti 
niego R einw artha, Juliusza Piątkowskieg 
Karola Zollnera, Antoniego Spędakowski 
go i Józefa Lewickiego, zastępcami prz 
wodniczącego sądów przysięgłych.

Posiedzenia tej kadencyi rozpoczną 
dnia 21 lutego 1887 o godzinie 9 pr 
południem.

Tarnopol, 24 g rudn ia  1886.

L. 2694 (248 l-u-
N a pierwszą zwyczajną, z dniem i 

lutego 1887 o godzinie 9 rano rozpoczyn 
jącą się kadencyę sądu przysięgłych w Prz 
myślu m ianowanym został c. k prezy^e 
sądu obwodowego Pressen przewodnicz 
cym, zaś c. k. radca  wyższego sadu k^aj 
wego Freyberger, tudzież c. k. radcy eąf 
krajowego, N ennel, Leszczyński, Skal 
Przybylski, N awratil  i Janowski jego*, zi 
stępcami.

Przemyśl, 9 stycznia 1887.



9
L. 252 (242 1— 8) ile że po bezskutecznym, terminie takowy

C. k. wyższy sąd krajowy we Lwowie za pozbawiony wszelkiej mocy uznany zo 
ogłasza niniejszem, że pan Karol Berchard , stanie.
c. k. notaryusz w Szczercu, wskutek przy- Sołotwina, 9 października 1886
zwolonego reskryptem c. k. m inisterstw a 
sprawiedliwości z 9 września 1886 1. 15410 
przeniesienia go na  urząd c. k. notaryusza  I L t 61912 
w Trembowli, z dniem  7 s tycznia 1887 z 1 ^

. . . » ..........,  . 912 (9365 1 - 3 )
urzędowania w Szczercu ustępuje a dnia t  9* k - s$d powiatowy m. d. sek. L we
H  stycznia 1887 urzędowanie w ’ T re m b i  Lwowie ogl&sza, że, w dniu f  Ia teg °  1886 ’ ■ ■ * i  rem do- zmarj  we L WOwie, bez pozostawienia osta-

i „ n 9Av Kowanda.

nowionemu kuratorowi 
nowi doręczono.

Kraków, 21 g rudn ia  1886

adw. dr. Rothwei-

wli obejmuje.
Lwów, 7 s tycznia 1887.

L. 8

—   J

tniej woli, Ignacy Kowanda.
Gdy sądowi miejsce pobytu Franc isz ­

ka Kowandy niewiadome, przeto wzywa się 
' “linp.ffn roku. od dnia

L. 4992 (9813 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Obertynie  za­

wiadamia n ieznanych z miejsca pobytu T e­
ofila i Ju lję  Rudnickich, że n a  prośbę c. ka  ' i'- L«Aj»,łnłTTAłifn WT̂A.

Sarze z Riegelhauptów Krumholzowej, Ma- 
nemu Krumholzowi adw. Henryka Wąsikie- 
wicza w Nowym Sączu kuratorem.

Nowy Sącz, 6 l is topada 1886.

L. 51074 (8933 2 - 3 )
C. k. sąd krajowy w  sprawach cywil­

nych we Lwowie wzywa niniejszym  edyk-
J  -  ■ ’  1 i „ | | „  l , „ „ H r »  „ o -ofila i Julję  Rudnickich, ze na  prosoę c. k . ujcu  —— . . .

uprzyw. galic. Zakładu kredytowego wło- tern każdego, ktokolwiekby tylko kartkę za-
ściańskiego w likwidacyi we Lwowie, tus. stawniczą przez c. k. uprzyw. gal. akcyjny
nchwałą z dnia  15 grudnia  1883 1. 5189 Bank hipoteczny we Lwowie wydaną, nr.
zezwolił n a  wpisanie praw a zastawu dla 14677 znaczoną, na okaziciela opiewającą

..........................— -  i.— m n  na zastawione za 100 złr. parę dyam ento-
‘ —-----L LXl.,nr,lrAitf nrn ł»_

W ydział Izby adwokatów w Tarnowie 
ogłasza na mocy §• 29 ust. a d w , że z koń­
cem roku 1886 następujący adwokaci do 
składu Izby adwokatów w Tarnowie nale 
żeli:

W  T a rn o w ie :
Dr. Klemens Rutowski.
Dr. Józef Stojałowski.
Dr. Feliks Jarocki.
Dr. Ludwik Pietrzycki.
Dr. Adolf Ringelheim.
Dr. P io tr  Foryst.
Dr. S tanisław Tokarz.
Dr. Emil Psarski.
Dr. Alojzy Malawski.
Dr. Foebus Salomon.
Dr. Bronisław Gałecki.
Dr. Wojciech Buś.
Dr. Mieczysław Brzeski.
Dr. Eiiasz Goldhammer.
Dr. J a n  Stec.
Dr. Gustaw Holcer.
Dr. J a n  Mikuciński.
Dr. Mieczysław Gałecki.

W Rzeszowie:
Dr. Alojzy Rybicki.
Dr. W iktor Zbyszewski.
Dr. Maurycy Reines.
Dr. Klemens Kostheim.
Dr. Maksymilian Kostheim.
Dr. Roderyk Ais.
Dr. Józef Fechtdegen.
Dr. Noe Binder.
Dr. Otto Koppel.
Dr. Samuel Reich.
Dr. Ludwik Illasiewicz.

W Nowym Sączu.
Dr. Leon Berson.
Dr. S tanisław  Zieliński.
Dr. W łodzimierz Olszewski.
Dr. Henryk Schornstein.
Dr. Tomasz Janczura.
Dr. Henryk Wąsikiewicz.
Dr. W ładysław  Barbacki.
Dr. J a n  Sterkowicz.

W Jaś le :
Dr. Abdon Bienczewski.
Dr. Franciszek Ksawery Wiediger.
D r Roman Adamski.

W G orlicach :
Dr. Czesław Śleczkowski.
Dr. Józef Radomyski.
Dr. Karol N eumann.

W M ie lcu :
Dr. Henryk  Brandel.

W Nowym T argu .
Dr. E rn es t  Geissler.
Dr. Marcin Kozłecki.

W Tarnobrzegu:
Dr. Józef Tumidajowicz.

W Ropczycach:
Dr. Gustaw Ujejski.

W Limanowy:
Dr. Kazimierz Żelechowski.
Dr. E dw ard  Bogdani.

Z wydziału Izby adwokatów. 
Tarnów, 2 stycznia 1887.

Dr. Stanisław  Tokarz, 
prezes Izby.

z e z w u u i  Akt* " r * -------------- r -----
ka Kowandy n iew * * ^* ^ )  - - . wierzytelności tegoż zakładu w kwocie 100 i na  za.06a«iv/— — - - -  — - „ .  .

(18?) tegoż, by w przeciągu jednego roku od dn j dawnego ciężaru na wych, w złoto oprawnych kólczyków, war
- w  sadzie tu te jszym  ■ w r. « a- . V .< J I t ± i l 2 0  złr.. w rekach miał, by takow;?) tegoż, by w przeciągu j c u ^ 6 -  , - _

1 6  p o n i ż e i  u m i e s z c z o n e g o ,  w sądzie tutejszym ; złr. wa. z pn., u# 1, u 6gu c ię to l
sie zgłosił i do spadku oświadczył, ile że i karcie ciężarów posiadłości wykazem hip. 

nrzeciwnym spadek ze zg łasza jący-1 1161 księgi gruntowej gm iny O bertyn ob- 
. dla niego kurato " L"  1 -Tulii Rudnickich własnej, iw razie przeciwnym -------- .

mi się i z ustanowionym dla niego kura to ­
rem, adw. dr. Dziedzielewiczem, ew entual­
n ie  zastępcą tego adw. dr. Jam ińsk im  p e r ­
traktowanym będzie.

Lwów, 30 listopada 1886.

6241 (9372 1 - 3 )
C. k. sąd obwodowy wzywa Sebestya- 

Nowobilskiego, i  2 stycznia 1801 w Biał- 
— urodzonego, syna Jakóba z R eginy z 
Cipków, małżonków Nowobilskich, n a  żą­
danie J a n a  Nowobilskiego Rusina, ee‘em 
przeprowadzenia pertraktacyi spadku za 
zmarłego uznać się mającego, który we śro ­
dę wielkopostną 1849 r. wyszedł z Białki

na
ce

W  J  G i l  J *T ~ r -----------

tości 120 złr., w rękach miał, by takową
1161 księgi gruntowej gm iny u o e r ty n  uu- tem pewniej w przeciągu jednego roku sze- 
ję te j,  Teofila i Ju lii  Rudnickich własnej, i ściu tygodni i trzech dni, od dn ia  trzecie- 
uehwałą powyższą z powodu niewiadomego go ogłoszenia w urzędowej Gazecie lwow- 
miejsea" pobytu tychże ostatn ich , ustanowio- skiej, licząc — tutejszemu sądowi przedło- 
nem u dla n ich kuratorowi w osobie Stefa- żył, gdyż w razie przeciwnym kartka ta  za 
n a  de Topor Grabowskiego doręczył, które- amortyzowaną i nic nieznaczącą uznaną zo- 
mu Teofil i Ju lia  Rudniccy potrzebnych do stanie.
obrony praw swoich dowodów dostarczyć Lwów dnia  6 l istopada 1886. 
lub innego zastępcę sądowi wymienić winni.i . _ j  —  _• - j __•< *

C. k. sąd powiatowy. 
Obertyn, 28 lis topada 1886.

L. 54459

L. 52078 (8932 2 - 3 )
C. k. sąd krajowy we Lwowie ogła-

. sza, że do tegoż sądu d. 5 listopada 1886
(9304 2 —3) I do I. 52078 wniosła Sara  Stromwasser prze-

1 - L~"---— * -nrr/orloHnip459 ( y / O — j  uv i• ..■ .. ——— ____
C. k. sąd krajowy wiadomo czyni, że ciw Augustynowi Nestorowiczowi, względnie

w skutek wniesionego d. 19 listop b. r. 1. tegoż spadkobiercom, pozew o wykroślenie
wyszeiu z u i 0, Ł1 54459 pozwu Agnieszki Taff przeciw z ży- prawa zastawu dla sum y 200 złr. in. k. ze

wielkopostną 1» Miskolczu na chole- cia * miejsca pobytu niewiadomej Katarzy- stanu biernego rea ln  lk. 86 m. we Lwowie, 
im Węgry, i tan*z j>ossyan pochowany być nie Jabłońskiej, ewentualnie jej n ieznanym  n a  który to pozew wyznaczono dziewięć- 
rę um rzeć, i prze y v „ rndnia  spadkobiercom, o uznanie prawa do sumy dziesięciodniowy term in do wniesienia  pi- 
miał, aby w ciągu r saS ; wr ' ? bo k ugra to ? i  400 ^ r .  w. a. w stanie b iernym  realności semnej obrony.
1887 się kenczą |g . „ w Nowvm Sączu Pod n r - 6093/A w poz. 1—5 k. 1. wyk. hip. Gdy miejsce pobytu pozwanego, ewen- 
wi, adw. Wąsik^ orzeczenie n a  zabezpieczonej, za zgasłe zain tabu- tualnie tegoż spadkobierców, nie je s t  wia-

marłeeo nastąpi po ^owanie wykreślenia tej sumy z pn. wyzna- dome, został dla n ich  adwokat dr. M as ku-
czył uchw z dnia 27 listop. 1886 1. 54459 ratorem, a tegoż zastępcą adw. dr. Szwe-
i. ha rin urn ioci pn i a. rnsAmnei dzicki, mianowany. __

" “7 ---
dał wyjaśnienia o sobie 
podanie o uznanie go zm
upływie roku.

Nowy Sącz, 28 sierpnia 1886

czyi «cnw z an ia  nsi«up> iuuu ----- ,  ̂ _
te rm in  90-dniowy do wniesienia pisemnej dzicki, mianowany, 
obrony przy równoczesnem ustanowieniu Wzywa się zatem Augustyna Nestoro- 

j d la  pozwanych z życia i miejsca pobytu wicza, względnie tegoż spadkobierców, aby
| n ieznanych, kuratorem  adw. dra  Małachow- do swojej obrony służące środki ustanowio- 

■ ' ’ ^ — nomu kuratorowi dostarczyli, lub też inne-T (9226 1 3) n i?ZIiaQych . kuratorem  adw. dra  Mafacnow - I UU Bwujyj  j ______
C k sąd krajowy w Krakowie zawia- *“ 5 AP<?  Za* jeg0  adw * dra  SzJ '  nemu kuratoro^  dostarczyli, lub też inne-

a ■ u i t M  Markiewiczów Lisów- dłowsklTeg° we Lwowie. go zastępcę sobie obrali i tegoż sądowi wy-
dam ia Małgo « niewiadoma że Wa- , WzJw a się przeto Katarzynę Jab łoń -  mienili, gdyż inaczej ze zaniedbania  wyni-
lentvZKowalski przeciw niej wniósł dn ia  sk?> ewentualnie je j  spadkobierców, aby w knąć mogące nas tęps tw a  szkodliwe sami so- 

' l e n ty  Kowa  ̂ P , »] H oJ 0 e.  należytym czasie ustanowionemu kuratoro- bie przypiszą.
22 listopada WSe i. j  p W1 potrzebne do obrony środki praw ne do- Lwów d. 13 listopada 1886

| czenie, że prawo zastawu a ia  sumy i w  u .  starezyii ew entualnie innego zastępcę wv-
wa. w stanie b iernym  realności lk. 33 dz. braJi {  g0 sądowi oznajmilif  rfo3 «

» E  z t S Ł a l S  L  « . . . . . . ,

dów własnych, z dn ia  12. października 1886

20591 (8931 2 — 3)
C. k. sąd powiatowy miejsko-delegowa-

—  * -  » i ---------- w -  T :

Koya
w dniach  30.

Wzywa się Małgorzatę z Markiewi-
| czów Lisowską, aby środki obrony temuż j ^  15933
I kuratorowi podała, lub innego pełnomocni- < n  j.
| ka  sobie obrała, gdyż w razie przeciwnym
1 skutki swojej opieszałości sobie przypisać
I musi.

Kraków, 26 listopada 1886.

L. 24761 (9227 1 3)
C. k. sąd krajowy w Krakowie zawia 

darnia niniejszym edyktem p. l e h c y a n a  
Antoniego Tomasza 3 im. Czabana p. E d ­
warda Paw ła  2 im Czabana, p. Ju ń ę  E1Z 
bietę 2 im z Czabanów Wiemanową 1 p- 
Anielę E lżbietę  Ludwikę 3 im. Czabanową. 
z miejsca pohytu niewiadomych, ew entual­
nie spadkobierców tych osób z miejsca po ­
bytu, nazwiska i życia niewiadomych, że 
przeciwko nim  B erta  S cherm an t i spóln. 
wnieśli pozew de praes. 11 września 1886 
1. 24761 o orzeczenie, że prawo domagania 
się sumy 290 zł. poi. przez zapłatę zgasło, i 
że prawo zastawu dla tej sumy winno być 
ze stanu biernego realności pod 1. k. 28 i 
29 dz. V III  w Krakowie wykreślone, z proś­

ci (289) bą o adnotacyę tego pozwu, w załatwieniu
D la  TT 7wvczainei kadencyi sądów którego wyznaczono te rm in  do wniesienia

przysięgłych których posiedzenia w c. k. obrony wedle postępowania pisemnego w
przysięgiycn, Ktorycu p sie d zakresie dni 90. Gdy miejsce pobytu po-
sa d ł . iA  t r a i n w i m  Vn.rnvm rozpoczną s i ę  U. ________ L _________________ t

uovo (8908 2 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Tarnopolu wzy­

wa posiadacza wekslu, wystawionego przez 
Seliga Salzingera w Czortkowie dnia 3 
czerwca 1886, opiewającego n a  sumę 100 
złr., akceptowanego przez Mojżesza M ajera 
Salzingera w Czortkowie w 3 miesiące od 
daty  płatnego, by takowy w przeciągu 45 
dni od dn ia  dzisiejszego temuż sądowi 
przedłożył i wykazał się z jego nabycia, 
tem pewniej, ileże w razie przeciwnym po 
upływie czasu oznaczonego wspomniany 
weksel zostanie uznany  za nieważny.

Tarnopol d. 13 lis topada 1886.

L J  IC Ł l/J  i  t V M n u v u w >  _______  . . .

dów własnych, z dn ia  12. października 1886 
1. 16468 dla tychże z miejsca pobytu n ie­
wiadomych, do rąk kuratora , adwokata  dra  
W eissa, doręczoną została.

Wzywa się zatem Markusa i Crypę 
Neufeldów, ażeby się do pomienionego ku­
ra to ra  lub do sądu zgłosili i miejsce poby­
tu swego podali, gdyż inaczej złe skutki 
ztąd  wynikłe, sami sobie przypiszą.

Lwów d. 2 grudnia  1886.

L. 184

sądzie * kraj o w y r0° ^ ° r S o ł u d a ' I d a n y c h  wiadome n ie  je s t"  przeto m k  sąd
14 m arca 1887 o godzinie 9 przedp0 .1 celu zas tęp0wama tychże n a  ich koszt 1
zamianował J .  Excel. p. - niebezpieczeństwo ustanowił kuratorem  ad-
du krajowego wyższego przewód I wokata dra  Kastorego z subs ytucyą adw.
wiceprezydenta c. k. sądu krajoweg * re I dra Grudzińskiego w Krakowie, z którym
la Poglies, a zastępcami jego c’ _ 1 spór wytoczony według ustawy postępowa-
sądu krajowego wyższego Albina . I a ja  sądowego, w Galicyi obowiązującego,
kiego i c. k. radców s ą d u  krajowego: ^  |  przeprowadzonym będzie,
la  Fugera de Rechtborn , Franciszka u  g l r  Zaleca się zatem niniejszym edyktem 
danyego, Jakóba F inkla , Ludwika Majew-1  w zwyż oznaczonym czasie
skiego, J a n a  Nikischa, T e o f i l a  Sawczynskie- F albo też potrzebne doku-
g0 Ju l iana  Malarkiewicza, Leon tyna Ho-1 s ta n o w io n e m u  dla nich zastępcy u-
łynskiego, H enryka Nitarskiego 1 E dm unda  me . gobie obrob(j? w ?brau,

c. k. k ra j . k „ „ , g o .  i » ^ S U e b 61ao' .Wb r» o j

1 ciwnym wynikłe  z zaniedbań

1 ,  7901 . (9357 80b i e f Zi n a n b wr“ S a  1886
C. k. sąd powiatowy w Sołotwinie |  Kraków, 17

L . 9082 (8923 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Rozwadowie 

ogłasza niniejszem, że d la  niewiadomego z 
miejsca pobytu Adam a bra  Horocha usta ­
nowiono kura to ra  ad actum w osobie p. J ó ­
zefa Łapińsk iego , burm istrza  w Rozwado- 

L  15962 (8907 2— 8) j wie, a to celem doręczenia mu rezolucyi
C k sad obwodowy w Tarnopolu wzy- ; egzek. tabularnej z d. 16 października 1886 

wa posiadacza wekslu, wystawionego przez ' 1 7465. wydanej w sprawie egzekucyjnej 
Seliga SalciDgera w Czortkowie d. 5 m aja  . Mojżesza H irschfelda przeciw m em u pto 
1886, opiewającego na  sumę 38 złr., ak- 12854 złr. 56'/, ct. w. a. z wezwaniem p. 
ceptowanego przez J a n a  i Antoninę Rogo- A dam a br. Horocha ażeby swemu kurato- 
zińskich, w 6 miesięcy od daty w Czortko- j rowi potrzebne środki do obrony jego  praw 
wie płatnego, by takowy w przeciągu 4o dostarczył. ,  . 1 0 0 .
dni od dnia dzisiejszego temuż sądowi przed- f Rozwadów d. 7 grudn ia  1886.
łożył i wykazał się z jego nabycia, tem pe^ 
wniej, ileże w razie przeciwnym po upry- 
wio czasu wyznaczonego wspomniony wes- 
sel zostanie uznany za nieważny.

Tarnopol d. 13 lis topada 1886.

L. 15961
(8906 2—3)

L. 5988 (9156 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Krakoweu 

wzywa niewiadomego z pobytu Szymona 
Szuwarzyńskiego, powołanego do spadku po 
zm arłym  w Krakoweu dn ia  11 m arca  1886 
Teodorze Szuwarzyńskim z pozostawieniem 
pisemnego rozporządzenia ostatniej woli, 

1 od dnia niżej ozna- 
zgłosił i oświadczenie

 ----  - 6  i  ^  ”  U V 1 W » H  w

yrzywa każdego posiadacza zaginionego Ma 
jerowi Loker, kupcowi w Sołotwinie, kwituIO r,>„A------   . 1 .   J_:_   -> • ’•r z Y o io n T i  ‘c T m z iT d  ° ° m W m ie ’? Kałuszu Y k o  k a i m i  3 6 Spr1zedaży L .  33929 (9221 2- 3)
fIu kredTtowoffn /"n losu Zakła‘ c. k. sąd krajowy w Krakowie zawia-
tlredit-Loosl Sor i ? n o ieg° (  Prc - Boden- damia niewiadomego z miejsca pobytu Mau- 
Aej wart *“ • ' , r f U 8  n r - 5 9 ,  w nom inał- rycego Holzbergera z Podgórza, że dn ia  17

iedn 9 złr., ażeby takowy w prze- g rudn ia  1886 I. 33669, n a  żądanie Louis 
licz eS° roku, sześć tzgodni i trzech Lederm ana z Wrocławia, wydano przeciw 

em J 3 C. 0 dn ia  ostatniego ogłoszenia, niemu nakaz zapłacenia  sumy wekslowe- 
P wmej sądowi tutejszemu przedłożył, 1571 marek 65 fen. z przyn., k tóry usta

C k sad obwodowy w T a r n o p o l u  wzy- pisemnego rozporząd:G. k. sąa oDwoaowy przez aby w przeciągu roku
posmdacza wekslu, wy , 0 ^ maj a czonego w sądzie się

j iiga  Salzingera w ^ l r  wa. akcep- do spadku wniósł, g d j^  w
186, opiewającego na 4UU _s • g’ajzjn„ y.  1 jącym i się spadkobiercami i z kura torem  
iwanego przez Mojżesza aj ‘ (jZOrtko- dla tegoż ustanowionym, Paw łem  Szuwa-

,a  i Srula Leibę W eissman b t&_ j rzy^ sjjim pertrak tacya  spadku będzie prze­
wie płatnego w 3 FM.68.1 ̂  ^ • ‘ j ^ j  w y ra - '  prowadzoną.

p r z e d ł o ż y ł  temu e. k. „d o w i  [  ' Krekowiee, 5 w rz .ś a ie  1886.
-  • -•---------ł t / i o i  a  /IC

żonego p rzcu in i j i  WlUu 
kazał się z jego posiadania, tem pewniej, 
ileże w razie przeciwnym po upływie cza­
su wyżej oznaczonego wspomniany weksel 
zostanie uznanym za nieważny.

Tarnopol d. 13 listopada 1886.

L. 39785 (9027 3 - 3 )
C. k. sąd krajowy we Lwowie wzywa 

niniejszem posiadacza książeczki w kładko­
wej galic. Banku kredytowego we Lwowie 

: nr. 11542 n a  okaziciela i p ierw otną  w k ład ­
kę 11 złr. wa. opiewającą, aby  takowa w 

L. 8044 (8900 2— 3) przeciągu roku sześciu tygodni i trzech dni,
C. k. sąd obwodowy w sprawie m ia-  licząc od trzeciorazowego ogłoszenia niniej- 

sta Nowego Sącza przeciwko włcścicielom szego edyktu tu tejszem u sądowi przedłożył, 
placu wyk. hip. 1. 463 objętego w Nowym i swe prawa własności wykazał, gdyż w 
Sączu Zacharyaszowi i Reisli Riegelhaup- przeciwnym razie n a  żądanie Klary P an e th  
tom, Frim ecie  Polaczek i Berlowi Krumhol- za am ortyzowaną uznaną będzie, 
zowi o oszacowanie takowego i td. - z ży- Lwów d. 21 s ierpn ia  1886.
cia i miejsca pobytu niewiadomym, Fryme- ___________
cie Polaczkowej, Majerowi Riegelhauptowi,



n
1U

L. 8310 (8702 2 - 8 )
C. k. sąd powiatowy w Lisku uw ia­

dam ia z życia i pobytu n ieznanych Karola 
Riedla, H erm inę Koźmińską, że dla nich 
w sporze drobiazgowym przez Antoniego 
Kokurewicza o 40 złr., pod dniem 29 maja 
1886 do 1. 4462 wniesionym, Józefa B ie la ­
ka, burm istrza  w Lisku, kuratorem  ustano­
wiono, a do rozprawy te rm in  n a  dzień 28 
grudnia  1886 o godzinie 10 rano wyzna­
czono.

Wzywa się zatem Karola R iedla  i H e r ­
minę Koźmińską, by celem przestrzegania  
owych praw albo *ami w sądzu  stanęli, 
albo kuratorowi potrzebną informacyę u- 
dzielili.

Lisko, 30 października 1886.

L. 11438 (9209 2— 3) ,
C. k. sąd powiatowy w Peczeniży^je 

zawiadamia niewiadomego z miejsca poby­
tu Michała Kokuciaka, że Jossel Blecher 
wniósł pod dniem 23 g rudn ia  1885 1.12130 
prośbę o zaintabulowanie egzekucyjnego 
praw a zastawu dla  sumy 92 z łr  9 et. zpn. 
na  realności, objętej wykazem hip. 258 ks. 
guntowej gm iny Lucza, tegoż Michała Ko­
kuciaka własnej, i że tus. uchwała z dnia  
14 s tycznia 1886 1. 12130 ustanowionemu 
kuratorowi Wasylowi Bojczuk, wójtowi z 
Luczy, doręczoną została.

O tern zawiadam ia się Michała Koku­
ciaka z wezwaniem, by ustanowionemu ku­
ratorowi środki prawne dostarczył, lub in ­
nego zastępcę sądowi przedstawił, gdyż 
skutki z tego wynikłe s im  sobie przypisze. : 

C. k. sąd powiatowy. f
Peczeniżyn, 2 g rudn ia  1886.

L. 9723 (124 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Nisku zawia­

dam ia niewiadomych z miejsca pobytu Jó ­
zefa Kraskę, syna B artłom ieja  i Maryę z 
Burdzów Kraskową, że przeciwko nim Filip 
Żak z Burdzów pod dniem 7 listopada 1886 
K* 9723 wytoczył pozew o uznanie własno­
ści i zezwolenie na intabulacyę powoda za 
właściciela parcel gruntowych, intabulowa 
nych na  imię pozwanych, po połowie z wyk. 
hip. 116 ks. gr. gm. Przyrzów kameralny, 
wskutek czego kuratorem dla nich c. k. no- 
taryusz, dr. Rucki w Nisku ustanowiony, a 
term in do rozprawy na d. 17 lutego 1887 
o godz. 9 rano wyznaczony został.

Wzywa się tychże niewiadomych z po­
bytu, aby na  wyznaczonym terminie albo 
osobiście się stawili, albo ustanowionemu 
kuratorowi potrzebnej iuformacyi udzielili, 
gdyż inaczej złe skutki ze zaniedbania tego 
sami sobie przypiszą.

Nisko d. 20 l is topada 1886.

L. 31795 (9224 3 - 8 )
Zawiadamia się niewiadomą z miejsca 

pobytu Sydonię Seredyńską, iż przeciw niej 
Marya Blumer pozew de praes. 29 lis topa­
da 1886 1 31795 o zapłatę sumy 1510 zł. 
z pn. do sądu tutejszego wniosła, i że prze­
ciw niej uchwałą z dn ia  dzisiejszego nakaz 
zapłaty powyższej sumy z pn z d. 3 g ru ­
dnia 1886 1. 31795 wydano, tudzież że dla 
niej ustanowiono kuratora  ud actum w oso- , 
bie adw. d ra  Ławrowskiego, z substytucyą 1 
adw. dra  Koya.

Wzywa się zatem tęż niewiadomą z j 
miejsca pobytu Sydonię Seredyńską, aby 
swemu kuratorowi do obrony swej wcze­
śnie udzieliła informacyi, lub sądowi inne­
go wskazała pełnomocnika, gdyż w przeciw- j 
nym razie sam a sobie winę przypisze.

Kraków d. 3 grudnia  1886.

dopiero zapaść mających od dnia płatności 
pojedynczego kuponu tutejszemu s ą d o w i  
przedłożył, ile że po upływie powyższych 
terminów na żądanie firmy handlowej Garl 
tenberg  i spółka, a względnie c k. SkarL 
Państw a  obligacya ta, a względnie kuponji 
jeżeli tymczasowo przypadające kwoty z ki 
sy odebranemi nie będą, za umorzone 
znane zostaną. .

Lwów, 27 listopada 1886.

L. 15829 (9232 3— 3)
C. k. sąd obwodowy w Przem yślu  u- 

wiadamia Malwinę, Filipinę, F o rtuna tę ,  O- 
limpię, M aryannę, Bronisławę, Stanisława, 
W ładysław a i Zygm unta  Wojciecha 2 imion , 
Rr.szowskich, z życia i miejsca pobytu n ie ­
znanych, tudzież spadkobierców ich z imie­
nia  i życia i miejsca pobytu n iezna- ! 
nych, że przeciw n im  W ładysław  Ł o ­
ziński o uznanie prawa zastawu dla sumy 
300 złr. w. a. na  karcie C. w poz. 1 dóbr 
Kuńkowce intabulowanego za przedawnione 
i o wykreślaniu tego praw a zastawu pozew 
wytoczył, n a  co uchwałą z dnia dzisiejsze­
go do 1. 15829 pozwanym wniesienie pi­
semnej obrony do 90 dni polecono.

Oraz ustanowił sąd dla tych pozwa­
nych kuratora  w osobie p. adwokata  dra 
Skórskiego, z zastępstwem p. adwokata dra 
Łużeckiego, i poleca pozwanym, ażeby co 
do swej obrony z kuratorem  się porozumieli 
lub innego pełnomocnika sądowi w czas 
przedstawili, inaczej skutki zaniedbania  sa­
mi sobie przypisać będą musieli. ,

Przemyśl, 18 listopada 1886. j

L. 8044 (9321 3 - 3 )
C. k. sąd obwodowy, jako handlowy, 

w Złoczowie zawiadamia z miejsca pobytu 
niewiadomego Józefa H ersza  dwoj. im. H o­
rowitza, że na prośbę Agaty Rozenzweig 
uchwałą z dn ia  1 maja  1886 1. 2786 prze­
ciw niemu nakaz zapłaty sumy wekslowej 
400 złr. wa. z pn. wydany, ustanowionemu 
dlań  na jego koszt i niebezpieczeństwo z 
podstawieniem adw okata  dra  W esołowskie­
go kuratorowi adwokatowi dr. Heynem u w J 
w Złoczowie doręczony został.

W inien przeto pozwany do ustanowio­
nego kuratora  zgłosić się, jem u swe środki 
obronne podać, lub innego obrońcę wybrać ! 
i c. k. sądowi oznajmić, i w ogóle wszyst- ' 
kich możebnych do swej obrony ś ro d k ó w 1 
prawnych uiyć, gdyż w przeciwnym razie j 
wynikłe złe skutki sobie sam będzie m usia ł  
przypisać.

Złoczów, 11 grudn ia  1886.

L. 31354 (9229 3 - 3 )
C. k. sąd krajowy zawiadamia niniej- 

szem niewiadomą z miejsca pobytu i życia 
Gołdę z Jakubowiczów Ehrlichową, że w 
sprawie egzekucyjnej Galie. Zakładu  kred. 
ziemskiego w Krakowie przeciw Chaimowi 
i Benjaminowi Jakubowiczom o 800 z łr  u- 
chwałą z In ia  22 stycznia 1886 1. 198 do­
zwolił puolicznej sprzedaży realności „Osa­
da dw orska11, w Milczy pod nr. 84 położo­
nej, i że dla strzeżenia praw tej nieobec­
nej adwokat dr. Ławrowski w Krakowie 
kuratorem mianowany został.

K ra  ów, 3 g rudn ia  1886.

L. 21118 (9312 3 - 3 )
C. k. sąd obwodowy, jako h a n d lo w y ,; 

w Tarnowie zawiadawia niewiadomego z 
miejsca pobytu J a n a  Ochwałowskiego, iż na j 
pozew wekslowy tarnowskiej Kasy oszczę­
dności de praes. 22 g rudn ia  1886 1. 21118 
pto 62 złr. wa. z pn. wydanym został prze­
ciw niemu i innym nakaz zapłaty, który 
kuratorowi Mieczysławowi Gałeckiemu ze 
substytucyą dra  Steca doręczonym zostaje.

Wzywamy więc tegoż, aby ustanowio­
nemu kuratorowi środki dowodowe do swej 
obrony udzielił, lub innego obrońcę sobie 
wybrał i tegoż sądowi oznajmił, bowiem 
skutki zaniedbania  sam sobie przypisze.

W Tarnowie, 23 grudn ia  1886.

L. 1587 (97 3 - 3 )
Jego Ekscelencya Prezydent c. k. wyż­

szego sądu krajowego zamianował dla pier- • 
wszej dn ia  21 lutego 1887 o 8 godzinie r a ­
no rozpocząć sie mającej kadencyi sądu 
przysięgłych przy tutejszym c. k. sądzie ob­
wodowym, przewodniczącym Prezydenta  są­
du obwodowego a zastępcami przewodniczą­
cego, radców Antoniego Dyduszyńskiego, j 
Ludwika Słotwińskiego, Henryka Rappego, 
Fryderyka  Kunzeka, J a n a  Jakubowskiego i 
dr. M ichała  Stefko.

Sambor, dnia 3 stycznia 1887.

L. 8304 (9234 3 - 3 )
C k. sąd obwodowy jako handlowy w 

Złoczowie podaje do wiadomości że w ro ­
ku 1887 ogłaszać będzie wpisy do re je­
strów handlowych w czasopismach „Gazeta 
Lwowska" Gazeta W iedeńska i Przegląd 
sądowy i adm inistracyjny zaś wpisy do r e ­
je s tru  spółek gospodarczych i zarobkowych 
w czasopiśmie „Gazeta Lwowska*. l

Złoczów, 19 grudnia  1886,

L. 4331 (9253 3— 3)
C. k. sąd powiatowy w Jo rd a n o w ie . 

podaje do wiadomości, że d. 20 m aja 18o4 
zm arł w Osielcu S tanisław  Konka bez po­
zostawienia rozporządzenia ostatniej woli.

Ponieważ pobyt M aryanny Wielgierz, 
siostry spadkodawcy, sądowi nie je s t  wia­
domy, t»dy wzywa się ją , aby w ciągu j e ­
dnego roku, licząc od daty niniejszego o- 
głoszenia, zgłoiiła  się do sądu i złożyła o- 
świadczenie do spadku. j

W przeciwnym razie spadek ten  b ę - , 
dzie pertraktow any ze spadkobiercami, zgła 
szającymi się, tudzież z kuratorem Waleń- i 
tym  Kulakiem, dla zachowania praw M a­
ryanny  Wielgiorz ustanowionym.

C. k. sąd powiatowy.
Jordanów, 19 listopada 1887.

L. 151 (199 3— 3)
C. k. sąd powiatowy m. d. w Kołomyi 

zawiadamia niniejszym edyktem p. Jan a  
Janochę, że przeciw niemu de praes. 5 
stycznia 1887 1. 151 wniosły p. Ew elina z 
Komarów Zarewiczowa, Helena Komar, t u ­
dzież Amalia z Jas ińsk ich  Komarowa we 
własnem, niemniej jako opiekunka m ało le t­
nich swych dzieci, Amalii, Em ila , E d m u n ­
da i W andy Komarów, pozew o rozwiąza­
nie kontraktu  dzierżawy, tyczącego się dóbr 
Uście i Karłów dto Stanisławów 14 lipca 
1882, o uznanie kaucyi w kwocie 9400 zł. 
na  rzecz powodów za przepadłą  i o zapła­
tę czynszu dzierżawnego w ilości 8490 zł., 
który uchwałą tus. z 6 stycznia 1887 1. 151 
z term inem  na 28 stycznia 1887 o godz. 
9 przedpołudniem zadekretowany został.

Ponieważ miejsce pobytu pozwanego 
wiadomem nie jes t ,  ustanawia mu się p. 
dra  F reudenberga  jako kuratora, z równo- 
czesnem poleceniem, aby się w terminie 
do rozprawy wyznaczonym osobiście jawił, 
lub też kuratorowi ustanowionemu potrzeb­
nych do obrony środków dostarczył, n a ­
reszcie innego pełnomocnika tern pewniej 
mianował, ile że z niezastosowania się do 
tych przepisów powstałe szkodliwe następ 
stwa sam sobie przypisać będzie winien.

Kołomyja; 6 stycznia 1887.

L. 7784 (9065 3 - 3
C. k. sąd powiatowy w Jaśle  zawiada­

mia Maryannę Włoczyńską, Tomasza Pola 
ka i Antoniego Twardusia, z życia i miej 
sca pobytu niewiadomych, że Karol Biał* 
kowski z Jas ła  wniósł przeciwko nim i u 
czestnikom w tuteiszym sadzie pozew 25 
czcrr"" . ’. C70C u 903 złr.

Wzywa się ich więc, aby stawili siii 
na  terminie do rozprawy na dzień 8 lute^ 
go >887 o godzinie 9. rano wyznaczonyr 
i wnieśli obronę lub udzielili informacj 
do obrony ustanowionemu dla n ich kurato 
rowi dr Adamskiemu, adwokatowi w Jaśle , '  
albo pełnomocnika obrali, o tem sądowi de 
nieśli, inaczej powstałe ztąd złe skutki s« 
mi sobie przypiszą.

Jasło , 12 listopada 1886. i
(9228 3— 3j

mpftw <wwiT

L. 13046 (9260 3— 3) '
C. k. sąd obwodowy w Kołomyi w 

sprawie wekslowej kasy oszczędności i m ia­
sta  Kołomyi przeciw Janow i Janosze pt. ; 
525 złr. ustanowił kuratorem dla pozwane­
go z miejsca pobytu niewiadomego adw oka­
ta  p. Herdliczkę z subtytucyą adwokata p 
Pe tu ły  i doręczył mu nakaz zapłaty z 16 
grudnia  1886 1. 13046 i

• Kołomyja 16 grudn ia  1886.

L. 7923 (9348 3— 3)
C. k. sąd obwodowy w Nowym Sączi 

wzywa posiadacza wekslu z daty: Grybów 5 ! 
września 1886 na  sumę 300 złr. wa. o p ie - j 
wającego, za trzy miesiące od daty płatnego , '' 
przez Slojżesza Rosenfelda akceptowanego. > 
a przez Kopia Rosenfelda in bianco żyro- 
wanego, własnością B erharda  Jakóba będą­
cego, aby weksel ten  w przeciągu 45 dni, 
licząc od dnia 6 grudnia  1886, jako pierw­
szego dnia zapłaty, sądowi tutejszemu przed­
łożył, gdyż po bezskutecznym upływie tego 
terminu, rzeczony weksel za umorzony u- 
znanyrn zostanie.

Nowy Sącz, 6 listopada 1886.

L. 11437 _ (9066 3 - 3 )
Zaw iadam ia się M aryannę Pyrochę, z 

życia i miejsca pobytu niewiadomą, że K a­
tarzyna  Kroś z Nawsia kołaczyckiego wnio­
sła przeciw niej, jako spadkobierczyni Mi­
chała Cieślika pozew 9 listopada 1886 1. 
114, 37 o 100 złr. z pn., na  który wyzna­
czono term in  do rozprawy na  dzień 1 lu ­
tego 1887.

Wzywa się ją  więc, aby do rozprawy 
stanęła, lub udzieliła informacyi do sporu 
ustanowionemu dla niej kuratorowi Janowi 
Bulszy z Kołaczyc, albo innego pełnomo­
cnikiem obrała, i o tem sądowi doniosła, 
inaczej wynikłe z zaniedbania  tego złe 
skutki sama sobie przypisze.

C. k. sąd powiatowy.
Jas ło  d. 10 listopada 1886.

L. 30902
C. k. sąd krajowy dla spraw cywi1 

nych w Krakowie ogłasza, iż Kazimierz z ■ 
Jerzykowa Baranowski wniósł przeciw nie­
wiadomej z miejsca pobytu A ntoninie  f 
Trzcińskich Knollowej pozew de pr. 19 li- 
listopada 1886 1. 30902 o orzeczenie, ii 
małżeństwo między n im i zawarte je s t  nie- 
ważnem.

Do rozprawy ustnej wyznaczonym zo­
s ta ł  te rm in  na dzień 23 lutego 1887 o go 
dżinie 9 rano

Dla niewiadomej z miejsca pobytu An­
toniny z Trzcińskich Knollowej ustanowi­
liśmy kuratorem  adwokata dra  Koya z sub- 
stytueyą adwokata dr. Smolarskiego.

Wzywamy zatem niewiadomą z miej 
sca pobytu pozwaną, zawiadamiając ją  o 
tem, aby bądź podała miejsce swego obec­
nego pobytu, celem doręczenia jej pozwu, 
lub też ustanowiła kogo innego pełnomoc 
nikiem.

Kraków, 10 grudnia  1886.

L. 22081 (8913 3 —3)
C. k. sąd powiatowy delegowany miej 

ski w Tarnowie wzywe aiewfftdomego z 
m iejsca pobytu Roberta lub Norberta  L a­
skę recte P lebanka, ażeby celem przyjęcia 
spadku Agaty z Drągów Plebankowej z d. 
26 lutego 1337, bez pozostawienia ostatniej 
woli rozporządzenia, w Szynwałdzie zmar­
łej, przez głowę swej zmarłej matki F ra n ­
ciszki z Plebanków Laszczyny, w przeciągu 
roku tutaj  się zgłosił, w przeciwnym bo­
wiem razie postępowanie spadkowe ze zgła­
szającymi się spadkobiercami i zam ianow a­
nym dla niego kuratorem  Michałem Ziem ­
bą, wójr.em w Szynwałdzie, przeprowadzo- 
nem zostanie.

Tarnów d. 20 listopada 1886,

L. 7285 (9185 3 — 3 ) '
C. k. sąd powiatowy zawiadamia, że 

w dniu 21 stycznia 1^55 um arła  w Kętach 
M agdalena Kobiałkiewiczowa z pozostawię- . 
niem kodycylu pisemnego. j

Ponieważ sądowi miejsce pobytu Anto- : 
niego Kobiałkiewicza spadkobiercy wiadome 
n ie  jes t ,  przeto wzywa się go, ażeby w j 
przeciągu roku od dnia ogłoszenia edyktu 
tego się zgłosił, w przeciwnym bowiem ra ­
zie postępowanie spadkowe tylko z spadko­
biercami zgłoszonymi i ustanowionym dlań 
kuratorem p. adwokatem dr. X aw erym  
Chrzanowskim przeprowadzone zostanie. I

Kęty, 15 listopada 1886. j
______________________  i

L. 32551 (9222 3 - 3 )
C. k. sąd krajowy w Krakowie zawia­

damia Antoniego ks. Sułkowskiego, z m iej­
sca pobytu nieznanego, że przeciw niemu 
wniósł Franciszek Epstein  pozew de praes. 
6 g rudn ia  1886 1. 42551 o nakaz zapłaty 
sumy wekslowej 300 złr. z pu., w skutek ■ 
którego wydano nakaz zapłaty sumy 300 
złr. z przyn., który ustanowionemu dla po­
zwanego kuratorowi, adw. dr. Mochnackie­
mu w Krakowie, doręczony został.

Wzywa się Antoniego ks. Sułkowskie­
go, aby śiodki do obrony ustanowionemu 
dlań  kuratorowi, adw. dr. Mochnackiemu, 
podał, lub innego pełnomocnika sobie o- 
brał,  gdyż w razie przeciwnym skutki sam 
sobie przypisze.

Kiaków d. 7 grudnia  1886.

L. 55169 (9398 2 - 3 )
C. k. sąd krajowy we Lwowie zawia­

dam ia niniejszem, że wskutek prośby firmy 
G artenberg  i spółka w Drohobyczu z 22 
października 1886 1. 49616, wdrożonem zo­
stało postępowanie amortyzacyjne według 
podania proszącej firmy G artenberg  i spółka 
nadanej w dniu 23 września 1886 przez 
ta i  firmę w c. k. Urzędzie pocztowym w 
Drohobyczu, a w posełce do kantoru Sokal 
et Lilien we Lwowie adresowanej i dek la­
rowanej jako zawierającą papiery publiczne 
wartości 600 złr. i w owym dniu na pocz­
cie w Drohobyczu z pocztowego wozu po 
drodze do dworca kolej, w Drohobyczu rzeko- 
kom.i wykradzionej obligacyi indemuizacyj- 
nej Galicyi wschodniej nr. 7611 na  500 zł. 
mk. opiewającej wraz z 17 kuponami o ka­
zicielowi wypłacalnemi, z którychto kupo­
nów pierwszy w dniu 1 listopada 1885 p ła t­
nym był, ostatni zaś w dniu 1 listopada 
1893 do zapłaty zapadnie, i wzywa niniej 
szem posiadacza wspomnianej obligacyi in- 
demnizacyjnej i kuponów, aby obligaeyę s a ­
mą w przeciągu trzech lat, licząc od dnia 
zapadłości ostatniego kuponu do powyższej I 
obligacyi dołączonego, a dn ia  1 listopada 
1893 płatnego, kupony zaś za czas od 1 l i ­
stopada 18^5 aż do 1 listopada 1893 w  
przeciągu 1 roku 6 tygodni i 8 dni licząc 
co do kuponów już zapadłych od dnia n i-  , 
niejszego ogłoszenia, co do kuponów zaś j

L. 15296 0-910 3— 3)
C. ic. ruiejsko-delegowany sąd powiato­

wy w Przemyślu podaje do publicznej wia­
domości, że w sprawie egzekucyjnej prze 
myskieg i Towarzystwa zaliczkowego ro lne­
go przeciw Stanisławowi Dugielle pto 90 
złr. aw. dla tegoż z życia i miejsca poby­
tu niezuanego, S tanisław a Dugiełły, kurato­
ra w osobie p. aaw. dra  T  rnawskiego z 
substytucyą p. adw. dra Czajkowskiego u- 
■ tanowi!

Rzeczą więc będzie pozwanego, S ta n i ­
sława Dugiełły, z ustanowionym kuratorem 
w celu obrony praw swych się porozumieć, 
lub innego pełnomocnika sądowi p rzed ­
stawić.

Z c. k. sądu powia:owego md.
Przemyśl, 23 października 1886.

L. 31814 (9225 2— 3)
C. k. sąd krajowy w Krakowie zawia­

dam ia niniejszem Annę Rosen, B arbarę  Ro- 
sen, Aleksandrę Rosen i Nadzieję Rosen, z 
miejsca pobytu i życia niewiadomych, że 
przeciw nim B erta  Scherm ant. imieniem 
własnem i imieniem m ałoletnień d z iec i : 
Karoliny, Wilhelma, Stefanii, Leona, Fani, 
B ernarda  i Józefy Schermantów, działającą 
wraz z współopiekunem Maurycym Schul 
singerem, oraz A m alia  Schulsingerowa, J ó ­
zef Scherm ant, Chaim B etter  i Rendl», Bet- 
ter wytoczyli pozew de praes. 29 listopada 
1886 1. 31814 o orzeczenie, że prawo za­
stawu dla sumy 230 zł. poi. zpn. przez za­
płatę zgasło, który pozew doręczony został 
adw. dr. Mochnackiemu, ustanowionemu dla 
pozwanych kuratorowi, do wniesienia obro­
ny w dniach 30.

Wzywa się Anuę, Barbarę, Aleksandrę 
i Nadzieję Rosen, aby środki do oDrony u- 
stanowionemu dla n ich kuratorowi podały 
lub innego pełnomocnika sobie obrały, gdyż 
w razie przeciwnym skutki opieszałości so­
bie przypisać muszą.

Kraków, d. 3 grudn ia  1886.



L. 5906 (41 1 - 3 )
Podaje się do publicznej wiadomości, 

że gospodarz z Hwozda. H uat Szwajuk przez 
c. k. sąd obwodowy w Stanisławowie pod 
datą 3 lipca 1886 1. 8888 za marnotrawcę 
uznany został, i że sąd tutejszy dla niego 
kuratorem gospodarza H na ta  Janciuka z 
Hwozda ustanawia.

C. k. sąd powiatowy 
Nadwórna, dnia 20 lipca 1886.

L. 8242 (47 1 - 3 )
Lwowski c. k. sad krajowy uchwałą 

dtto. 7 b. m. 1. 5 '  750 uznał And rucha Ze- 
lizniaka z Mszany marnotrawcą, dla którego 
Ołeksę Maćków kuratorem zamianowano.

C. k. sąd powiatowy.
Janów, dnia 18 listopada 1886.

L. 9558 " (42 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Nadwórnie 

czyni wiadomo, żu Michał Muczarny z Tar- 
nawiey został za marnotrawcę uzuanyra.

Kuratorem zamianowano Józefa Z a ­
wadzkiego.

C. k. sąd powiatowy 
Nadwórna, 28 grudnia  1886.

L - 5153. (9390 i _ 3 )
C. k. sąd powiatowy w Borszezowie 

ogłasza Iw ana Semczyszyna, syna H nata  
z Cyzan marnotrawcą.

Kuratorem Stefan Makuhoniuk.
C. k. sąd powiatowy 

Borszczów, 12 czerwca 1886.

L .  13204 (9395 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Śniatynie  u- 

znał Artemija W ełykahołowa ze Stecowy 
za marnotrawcę, ustanawiając dl tń kura to­
ra Jakowa Nikieforuka, ze Stecowy. 

Snia tyn, dnia  27 listopada 1886.

L. 26468 (83 1— 3)
Ignacy Łabno z Łękawicy m arno­

trawcą.
Kuratorem Jędrzej Kępa z Łękawicy.

C. k. sąd pow. miej. de],
Tarnów, dnia 6 listopada 1886.

L. 9539 (116 1— 3)
Franciszek Rup z Bielin uchwałą ck. 

sądu obwodowego w Rzeszowie z d. 2 gru-'. 
dnia 1886 1. 8736 uznany za głupkowatego' 

Kuratorem ustanowiono W alentego 
W ragę z Bielin. 8

Ulanów, dnia  12 grudnia  1886.

L. 3894 ~  1 —3)
Iwan Hrycaj rolnik z Horodysławic, 

został uznany, uchwała ck. sądu krajowego 
we Lwowie z dnia 24 kwietnia 1886 1
18519 marnotrawcą.

Fedko Hrycaj, z Horodysławic został 
dla niego ustanowiony kuratorem.

C. k. sąd powiatowy 
Bóbrka, dn ia  2 maja 1886.

L. 27777 (127)
Wiadomo się czyni, iż dla uznanego 

uchwałą c. k. sądu krajowego w Krakowie 
z dnia 2 lipca 1886 1. 17451 za umysłowo 
chorego Adolfa Fein tucha  z Krakowa, Naf- 
tali Daiches kuratorem ustanowiony został 

C. k. sąd deleg. miejski 
Kraków, 15 lipca 1886.

Doniesienia prywatne. 

Obwieszczenie.
We czwartek, dnia 20 stycznia 1887, 

odbędzie się o godzinie 10 przed południem, 
w sali Rady powiatowej

I zwyczajne

Walne zgromadzenie
S p ó ł k i  rolniczej w Sokalu, Stowarzy­

szenia z ograniczoną porębą.
Porządek dzienny:

1. Sprawozdanie dyrekcyi z czynności 
za rok 1885/6.

_ 2. Sprawozdanie komisyi szkontrnią- 
cej i wniosek o udzielenie dyrekcyi abso-
1885 /6m Z CZJnn° Śei 1 r *«‘hl^ ó w  za rok

3. Rozdział czystego zysku. 301 
Sokal, dnia 12 stycznia 1887.

R a d a  z a w ia d o w c z a .
P rezes Sekretarz

Tadeusz Kownacki, Zbigniew hr. Lanoskoroński.

K orzystając z niskiej waluty rubla i m iźonyeh 
ceu gru iców , poszukuję p o ś r e d n ik ó w  do  
s p r z e d a n ia  d ó b r  w  K ró les tw ie )  

w  K ie leck iem .
Adresa do Biura ogłoszeń, W ar­

szawa, Senatorska 26., pod lit. M. Tr.
L. 1d6. 271 1—

10 lutni U t l m  skuteczność
C o d z i e ń  *

u  (y  y v  6  w  y l f i O Z G n i  j ł

przez używanie prawdziwych Jana 
HofFa wyrobów zdrowia leczniczo po­

żywnych z ekstraktu słodowego. 
I>© Pana Jana Hoffa

wyualazcy ekstraktu słodowego, 
dostawcy nadwornego wielu udzielnych książąt 
Europy, Wiedeń Stadt, Braunerstrasse Nr. 8. 

Puchenstuben, poczta St. Anton b. Scheibbs, 
15 września 1886 

Wielmożny Panie 1 Z uw agi, że Jana 
Hoffa wyroby słodowe czynią mi w mojej re- 
k o nw a lescency i  dobre usługi, upraszam o bez- 

I zwłoczne przysłanie mi za pobraniem należytości 
13 flaszek Pańskiego znakomitego Jena Hoffa 
pi* a zdrowia z ekstraktu słodowego i kilo Ja 
na Hoffa słodowej czekolady zdrowia.

Z poważaniem: Józef Ochenbauer 
restaurator 

Graz, dnia 8 września 1886. 
Wielmożny Panie! Od dłuższego czasu już 

jestem cierpiącym na piersi i kaszlę silnie. 
Ze w szystkich mędikam ęntow które używa­
łem żaden mi nie pom ogł tak , ja k  J a n a  
Hoffa niwo zdrowia z ek s trak tu  słodowego. 
Upraszam przeto o łaskawe przesłanie mi za 
pobraniem należytości 50 flaszek tego piwa.

Z poważaniem: ANNA SCHMETZLER, 
n a u c z y c ie lk a  w zakładzie przemysłowym, 

Graz, Glacisstrasse 5.

Należy się wystrzegać przed wy­
robem niewłaściwym i naślado­
wanym i zważać zawsze na ory 
ginalną markę ochronną tj wi­
zerunek i podpis wynalazcy J a ­

na Hoffa.
Niżej 2 zł. nie przesyła 
się towaru

Nabyó można we wszystkich aptekach 
drogueryach i wielkich magazynach.

1 s r
— .   -OC< ------

ZIÓŁKA PRZECZYSZCZAJĄCE

!ana C śS AM BfliSB * Paryżu f
W sktad których wchodzę wylęczuie ------ ---------. r(jS|iny , kwiaty,

itauowig środek 
przeczyszczający,
najprzyjemniejszy 
i najtańsnajtańszy. Oso­
by. bez różnicy 
płci 1 wieku, mo- 

 -- gą g° zażywać
oez oderwania "się od zajęć. !c“ 
oswobadza od taflegmienięt} *t_ ®
się od czasu do czasu iikupiajj w żołądku; 
utrzymują one stolec wolny, podniecają 
funkeye trawienia i cyrkulację kr wi_ uła­
twiają. Własności te sprawia;?, ie użyci* 
tcii skutkuje porayśinle przeciw : zawr»toŁi 
gtmoy, migrenom, mih<rto&, biciu serca, 
fiicst!'rtu}Ki>itio7n, seittiisrdicrńoKt i utul- 
kim iolegiiu niciotts, px'*»Asęey* t nafleg- 
mśenl* kisuk h£ iólarf.i*.

%  LWOWIJJ y? api,5ka<3ti : pp- K. Mijło- 
lusoiia, b ewiórskiegt la ..niej Nahl ka

i K r. jżano

5270

8101 9 - 2 1

PIERNIK HYGIEN1CZNY
z 20-to krotnie premiowanej fabryki 

L .  C  Z  Y Ń S K I E  G O

w  J a r o s ł a w i u ,
przy systematycznem używaniu, jest niezaw odnym  środkiem, usuwającym dolegliwości narządu traw ien ia , 
ja k :  obstr. keyę, hemoroidy, dyspepsyę, kongestye, zgagę, wzdęcia, odbijanie się, niesm ak.

Cena 20 ot. za sztukę, wraz ze sposobem użycia. Do nabycia w składach fabryki we Lwowie, K ra­
kowie, Przemyślu, P radze, w W iedniu  i w Peszcie, jakoteż po wszystkich znaczniejszych aptekach i han­
dlach korzennych.

H T  Ostrzega się przed bezwartośclowemi, a nawet wręcz 
szkodliweini falsyfikatami.

U Z X  A 3 f I E  (jedno z wielu.)
W  czerwcu b r ., usłyszałem  z ust pewnej dostojnej osoby o zbawiennych skutkach p iern ika  hygie- 

nicznego z fabryki L. Ćzyńsk ego w Ja ro sław iu , jak ie tenże spraw ia  w katarach  żołądka i kiszek

W  obee tezo ostatn eg •, który od 40 lat, <hrouicztde co lat k ilka mnie napada, wyprawiony w tym 
roku przez drów O. Wi dma ni i G. Z i-m bickiego (oje,) do Sz-'.awni y przeważ ie dla górskiego iO w ietr;a, 
nabywałem tauiie. od a jen ta  W go Ct.vn*kifvo, ów piernik i ^azdo !zi unie /. < nr z bardziej w .rast; jącein 
zaufaniem  i zadowoleniem podług przep isu  używałem. W róciwszy szczęśliw ie do domn w drugiej połowie 
sierpnia b. r., odtąd używam ten  p iern ik  reg u la rn ie  o 11-tej przed i o 5-tej po południu.

I  oto od początku zaraz, w ciągu ubiegłych całych czterech miesięcy, każdego dn ia  regu larn ie  do­
świadczam, najzbawienniejszego skutku, jak iego przedtem praw ie nigdy nie było, a  używany przedtem  „He- 
g a r ,“ od tylu miesięcy spokojnie spoozywa.

To uznanie ogłasza stary w wieku 71 la t kapłan, pod dewizą swą, na którą jako dlań 
najświętszą, powołuje się : „jak księdzem jestem."

W Tartakowie, 30 grudnia 1886.

Ks. Józef Wierzchowski,
Pleban o. ł. 231 1 - 5

DO SPRZEDANIA

B liżs zy c h  w iadom ośc i za s ią yn ą ć  m o żn a
■ w  g ł ó w n y m  m a g a z y n i e  T o ro n i
Alfreda Dzikowskiego we Lwowie.

P  A S Y
skóm nne do maszyn,
Pasy gumowe do maszyn,
Lniane napuszczane pasy do maszyn,
Gurty konopne do maszyn,
Węże gumowe z zakładkami konopnemi i bez 
Węże do sikawek,
Węże konopne,
Sikawki ogrodowe Hydronettes,
Wiaderka do ognia.

D A L E J:
Płaszcze gumowe dla pań i panów,
Poduszki gumowe do nadmuchania, 
i wszi-lkie inne artykuły gumowe jak również 
korki do butelek, korkociągi, maszynki do kor­
kowania, kapsle do butelek, lak do lakowania 
butelek, maszynki do mycia flaszek, pipy do 
beczek, kiszki gumowe do ściągania i różne inne 

artykuły piwniczne, 
p o l e c a

J ó z e f  H a n k e
skład farb i handel materyałów pod 

Czarnym psem“ 
we L w o w i e , r y n e k  1.38 we w ła sn y in  d o m u

L. Telefonu 173.

PRACOWNIA
sukien damskich i ubiorków dziecinnych,
po następujących cenach :

Suknia stro jna  4 zł. Sukni# balowe 4 zł. Suk­
nie mniej stro ine 2 zł. 50 et. Szlafroczki ian  P 
u iuary 2 zł. Dziecinne sukienki od i  u .  au x « .  
50 ct.

Zam ów ienia wszelkie na prowineye, wykonywa 
się w czasie jak  najkrótszym .

A n ie la  Dziadoszy*
D l. O rm iańska  1. 25. ^  ^

r S 7 ? 1 8 * - a \ /
J. P s e rlio fe ra  

pigułki krew Pr*ł 
c * y s « c * a 1  s | e e ,

od długich la t  W ielokro tn ie  doświadczony 
i przez wielu lekarz)
uy środek domowy PrJ!eŁl” - r a -eIlia itd  
skutkom złego traw ienia, zatw a r  .

PAPIER WLINSI
Najznakomitsi lekarze zalecają P A P I I  

W L I N S I  p r z e c i w  k a s z l o m ,  k a t  
r e m ,  n i e ż y t o w i  o s k r z e l i ,  c l i  
r o b o m  g a r d i a n j n i ,  g r *  p l e ,  b  
L  i i i  w  k r z y ż a c h ,  g o ś ć c o w i  i t. 
Użycie tego papie- , bardzo proste,.{edyi 
przyłóż-nie  wystarcza i pozostawia ty; 
lekkie świerzbienie.

W  P  a r  y ż u u fabrykanta  p . W tinsi i  i 
na ulicy de Setne Nr 31.

Dostaó można w K r a k o w i e  w apl 
ka-n p. p Trauczyńskicgo, K .  Wisznie 
skiego. i W. lleduka; we L w o w i e  u { 
Mikolaschu, Wtwiurskiego i  Bcisera.

768'* 7 - 0

pudełko z 1" p igułkam i ' 
rulon z 6 pudełkami 1 w

21 cut 
5 cnt.

złr. 125 
złr 2 30 
zlr 3.40 
zlr. 4 40 
zlr 5 20 
złr: 9.20

Za uprzedniem n a d o ^ l a n i e m  pieniędry kosztu '  
ją wraz z nadesłaniem opłatnem.

1 rulon pigułek . .
2 rulony
S „ .. ■ ■ ■
4 „ t> • • •
5 rulonw................

10 ,, ,i . . . .  — . — -
M n ie j 'iii; rulon ule wysyła się

J. Pserhofera apteka „zum goldenen 
Reichsapfel 

we Wiedniu, I., Slugerstrasse 15.
Wszystkie krajowe i zagraniczne spe- 

cyalności w zapasie.
We Lwowie do nabycia n Z. Ruckera 

i P. Mikolascha apt.

S / W W W Y V W V W V <

ANTONI HALS
handel towarów żelaznych i wyr

n o ż o - ^ n l c z ^ c l h .
Lwów, Plac Ualicki 1. 1.

poleca w największym yboize: noże stołoi 
ehonne scyzoryki, nożyczki różnego r d/-i

4, b ostrza, h  po z ł . .H-ą-, 3-a0 4-n ■ .
do b rz y te w  po ct. 45 8% z łr  ? 2 ^  
N oży ce  do  s tr z y ż e n ia  b y d ła  po z łr  3 Al 
kuchcone un iw ersalne  do u . c i a  po z łr  2- 
ku"bcnue stojące na 10 ko. , ł r  3 5°  „  j , \

b W ?  Wpokd0mPleeie- Ł l ik i  al 
I Łyżeczki tuzin złr ta.zin z
i nMu' 4yakr°n«u i chińskiego 7 *

pileczkowF .h16 KPrZ>b°ry 1 materyały d
wrs/K,. 5o w ,ęte cennik enwyszły tu l d ruku  n» rok 1885 1887. 863
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KAZIMIERZ LEWICKI
G Ł Ó W M Y  K  Ł  A  I )  U L A  G A L 1 C Y I

w a łu j, b Hi  j tnwRrnw R ip ir t l
we Lwowie, ul. Trybunalska 1. 6.

p o l e c a :

Podstawki pod noże i widelce]
krzyształówe sztuka po 10 ct., 15 ct., 20 ct., 25 ct., BO ct. i 40 ct. 

porcelanowe i czerwone imitujące koral sztuka 20 centów.

Bi
m

[H
e

lilio  r a i  LECZNICZE
w y r o b u

T a L sfc®*®*] Ls& J f E i k o l a i s <  e l i s t
aptekarza we Lwowie,

z pomiędzy wielu innych krajowych i zagranicznych zaszczycone zostały świadectwami uznania ich nadzwyczajnej dobroci i skuteczności przez [H] 
najpierwsze powagi na polu kliniczno lekarskiem w Wiedniu, w Krakowie, we Lwowie i w Czernioweach. I I

Skład tych win leczniczych, mianowicie : wina hiszpańskiego chinowego— chinowo-źelazistego— pepsinowego— peptonowego i rumbarbarowego, i [H]
napojów dla chorych, i rekonwalescentów, t. j. Koniaku, Malagi, Tokaju, w aptece pod gwiazdą Piotra Hikolascha we Lwowie, jako też we wszyst- IV 
kich aptekach znaczniejszych Monarchii austro-wTęgierskiej. Ł Ajj

W ystrzegać się naśladowań i fa łszerstw ! 245 2-3 fj

Jan  lhuatuw icz
poleca 

wyśmienite M ydła do mycia 
twarzy, rąk i kąpieli, 

wyszczególnione 6 medalami zasługi ! 
i dwoma dyplomami uznania.

6999 1 5 -0  Złr. ct.
Mydło do golenia brody najprzedniejsze. — 25 
Mydło m igdałowe, . 10 cut., 20 i — .25 
Mydło kokosowe, białe do rąk 10 ct. i — 20 
Mydło palmowe, żółte 6, 12, 18 ct. i — .24 
Mydło grysikowe, wyśmienite do twa­

rzy i r ą k ......................................... — .40
Mydło Żółtkowe, wydelikaca, wygła­

dza i znakomicie oczyszcza 6kórę . — .30
Mydło zio łow e, otrzymujące się przez 

zgęszczenie soku rośliu aroiuatyczno- 
iywicznych, znakomicie wpływa na 
skórę, usuwa liszaje i wszelkie wy­
pryski s k ó r n e ................................... — .25

Mydło piżmowe, posiada bardzo przy­
jemny piżmowy zapach . . . .  — 30

Mydło pacznlowc, przyjemnej woni — .30 
Mydło różane, najprzedniejsze 40 ct. i — .80 
Mydło z ig ie ł sosnowych, przyjem­

ne w użyciu, skutecznie ochrania skó­
rę od liszajów i wyrzutów . . .

Mydło balsam iczne, oczyszcza skórę, 
nadaje białość, delikatność i zapobiega 
pękaniu i łuszczeniu się naskórka 

Mydło fljołkowe, przyjemnej woni 
Mydło kosm etyczne, usuwa piegi, o- 

palenia słoneczne, twarzy przywraca
świeżość i b ia ło ś ć ..............................

Mydło hygieniczne, odznacza się o- 
lejkowatością, nadzwyczaj delikatne i 
specyalnie zastosowane do twarzy .

Mydło ryżowe, używa się do wydeli­
kacenia i wybielenia skóry na twa­
rzy . ......................................................

Mydło glicerynow e, białe, łatwo pie­
niące wybornie oczyszcza skórę i chro­
ni od pryszczenia się . . .  .

Mydło glicerynow e przeźroczyste, za­
wiera 357o czysk) glicferyny, znako­
micie wpływa na naskórek 20, ct. i 

Mydło glicerynow e płynne, oczyszcza 
skórę od pryszczy, liszajów, trądzików,
f l a s z k a .................................................................

Mydło piaskowe, do mycia rąk 
Mydło pumefesowe, do mycia kołnie­

rzyków i mankietów gutaperchowych — ’10 
Mydło tym olow e znakomicie oczy­

szcza skórę od wszelkich wyrzutów — .50 
Mydło karbolowe, bardzo korzystuie 

myć ręce, twarz, a nawet całe ciało 
w czasie epidemii, celem ochronienia 
od zakażenia się . . .  . — : 0

Mydło siarkowe, z w ie lk im  powo­
dzeniem używa się do zniszczenia pry­
szczów i wszelkiego rodzaju wyrzutów
na s k ó r z e ............................ — 25

Mydło benzeosowe, bardzo korzystnie
wpływa na Bkórę wybiela i wydelikaca — .25 

Mydło kam forowe, uśmierza świędze- 
nie i pieczenie skóry, usuwa wyrzuty 
i czerwoność z twarzy i rąk . . - - .2 5

Mydło miodowe, do wydelikatnienia
rąk, kawałek . . . .  . . .  — .10

Mydło m ieszczańskie, znakomite —.10
Mydło sm ołow e, zawiera 40%  czystej

smoły (dziegciuj usuwa pryszcze, lisza­
je, wszelkie wysypki skórne, pojenie 
nóg i łupież na głowie . . .  — .30

Mydło sm ołow o-glicerynow e, mięk- 
czy i oczyszcza skórę od liszajów trą 
dzików, i t p., kawałek . . .

W yłączn e zastępstw o nadw ornych fabryk
Róscndor I era 

jako też J. IIEITZM ANA i SYNA.

Główny skład
«1. f a  O a l i C T  |  t  B u k o w i  i i  ą

Fortepianów, Riaisin i orgniiów
kośc ie  inyeh i pokojowy eh

L . M A  Jtt K  A
we Dwowi- . R y u e k  i.

I P ierw sza ko cessyonow ana

S z b o ł  m  m i t z y o z i i H .
N a u k a  g ry  n a  fo rte p ia n ie  w I I I .  o d d z ia ła c h :

I .  Ola początkujących II. Wyższy. III . P o  wydnsko 
nalenia  gry. N auka śpiewu solowego. D yrekeys po­
średniczy bezinteresownie w udzielaniu c ie js e ’ ukou 
ozonyo o i--i koio. KwnceNta. W ieczory i Popisy '
dis uezeume w szystkich oddziałów bezpłatnie. Pro- ) 
spekt i S tatut? otr«vniać można w szkole. Sprzedaż j 
fortepianów na raty miesięczne po 15 zł. Nowe { 
Krzyżowe fortepiauy od z76 zł W ypożyczalnie od 5 

* M. Zawfinca używanych instrum entów  Jedyne zasto i 
P»iwo --orali' \ r » - 'w k i .  3

Uznaną powszechnie za najlepszą
M a sę  do zagraszczaiiist podłóg

p o l e c a :

skład farb i handel materyałów pod „Czarnym psem”.
we Lwowie , Rynek l. 38  we 'własnym dom u ,

L. T elef nu 173.

J t 6 v r n . i e ś  d L o w t  n t o ń n n :

i we wszystkich znaczniejszych IuiikII :ch, na 'p ro w in c ji :
5  W M O ŚC ISK A C H  11 p . F rz . Lobdy. ------

MYŚLENICACH u pp. J  Guttmaima i syna 
NADWÓRN1E u  p .  J. Kisielewskiego.

SĆ3BIES

Szematyzm
Królestwa G ólicyi i Ł doiueryl 
z W lcikicm  Ks. Krakowskiem  

na rok

~ m :.

nabyć można po cenie 2  7.1 r .  OO c t .
w ekspedycyi

„ G A Z E T Y , L  W O W SK IE J"
Zamiejscowi zechcą przysłać 2  7 .1 r. 
7 0  c t . ,  z których przypada 10 cnt. 

na  opakowenie i l is t  frachtowy.
Szematyzm przesyłamy tylko za 

uiszczeniem należytości z góry. Za pobra­
niem naieżytości nie przesyłamy Szema- 
tyzmn.

W R O WINT ii p, J. Michnika.
„ BORSZCZOWIE u poi Ol. Armatys.
„ BRODACH u pp. Witkowski & Sp.
„ „ u p. W. Adamowicza.
„ B RZ EŻ ANAC H u pni B. Wrońskiej ,
„ BUOZACZU u p. J Nciimanna.
„ BUSKU u p. M. Goldhabera.
„ OHO DOROWIE n p. F. Manra.
„ CZERJS LO ĆACH u p A. Bayera.

n u p. W Augustynowicza.
„ a u p. St. Kurmaóskiego.
„ r u p. Ign. Schnircha,
„ CZ0RTK0WIE u p. S Kosteckiego.
„ DEMBICY u p. S. Sereduickiego. 
n DOLINIE u p. M. Kirscheaa.
„ „ u pni Rosy Turteltaub.
„ DROHOBYCZU u p. Teofila Jabłońskiego.
„ GRYBOWIE u p. A. Muszyńskiego.
„ GORLICACH u p. S. Muszyńskiego.
„ GRODKU u p. A. Li pusta.
„ HUSIATYN1E u p. A. Danielewitza.
„ JAROSŁAWIU u p. O Strassberga.
„ „ u p. A. Tumidajskiego.
„ JAŚLE u pp. J. Pollaka i Syna.

KAŁUSZU w T.warzzystwie spożywczem.
„ KAMIONCE ST. u p. J. Sklenki.
„ KIMPOLUNGU u p. K. Neumayeia.
„ KOŁOMYI u pp. J. Różańskiego i Sp.
„ „ u p. J. Romanowieza.
n KOPECZYNCACH u p. N. Pozameuta. 
a ROSSOWIE u p. M. Kamila 
„ KRAKOWIE u p. J. Barberowskiego.
„ „ u p S. F. Fischera.
„ „ u p: H. Fritseha.
„ KROŚNIE u p. J. Lazaruwic?.a.
n ŁAŃCUCIE u p. J. Cęt.Marskiego.
„ „ u p. G. Daniele wic za.
„ LEŻAJSKU u p. S. Ptmeraaza 
B LISKU u p. lt  Barańskiego.
„ MIELCU u pp. J. JDembiokiego i svna.
„ M.IKULFNCACH u mi E. G Growiiąun.
„ MONASTERZYSKACH u p. M. J. Silhla 
„ „ u p. Piotra Dóglera

NOWYM SĄCZU n p K. Millera.
» u p. J. Kostkiewicza.

PODHAJCACH u pp. J. Z i mm ta spadko­
bierców.

PRZEMYŚLU u. p. M. Kozłowskiego,
a u p. M. Krnga.
„ u p. A. Faliszewskiego.
„ u. p. M. O Gansa.

RADÓWCACH u  pni L. Sonnenreich. 
ROHATYNIE u. p. F. Marxa.

„ w Narodnej Torhowli.
RZESZOWIE u p. E. G. Nengebauera.

„ u F. Jaśkiewicza.
SAMBORZE u p. A. Kromera.
LWOWIE „Narodowa Torhowla ru9ka.“ 
SANOKU u p. J. Rynczarskiego.
SERECIE u p. J. Dem pniaka wdowa.

u p. Filipa Zettla.
SIENIAWIE w Towarz. spożywczym. 
SKALE u p. J H. Kohna.
SNIATYNIE u p. E. Bóhma. 
STANISŁAWOWIE u p. K. Jonasa 
STARYM SĄCZU u p. A Essena.
STRYJU n pp. Lechickiego i Kosterkiewicza 
SUCZAWIE u p.  M. Unickiego.

„ u p. J. Szymonowicza.
TARNOWIE u pp. W. Muldnera i Spł.

„ u p. Tad. Scharfa.
Tłumaczu u p. J. Hubsclimanna.
Tłust-m u p. W. Budziszewakiego.
TURC.E u p, W. Kuczyńskiego. 
TYSMIENIOY u p. J. Zamich iwskiego. 
WADOWICACH u p A. Pohla. ,
ZALESZi :Z\ KACH u p. H. Sanockiego. 
ZŁOCZOWIE u p. F  Kordeckiego. , 
ŻÓŁKWI u p. Juliana Olearczyka. ;  ̂
ŻYWCU u p. A. Pawlukiewicza.
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L. 83. (264 2— 2)

Konkurs. r
M agistrat miasta Jasia  ogłasza 

konkurs na prowizoryczną posadę re­
wizora i oraz instruktora straży o- 
gniowej, z roczną, płacą 400 złr.

Od kom petentów wymaga się 
znajomości języka polskiego i niemiec­
kiego, jak również i znajomości u s ­
taw administracyjnych.

Podania, należycie udokumentowa­
ne, wnieść tutaj należy w terminie do 
kuńca stycznia r. b.

Jasło dnia 7 stycznia 1887.

Gruntownie, szybko, bez przerwy "zatru­
dnienia i pod uajśeiślęjsĄ  dy- 

rkreeyą, leczy wedle jedynie wypróbowanej, jw ża­
dnym Ueniiiku n i e  s z k o d l i w e j  metody, wazelkie 
choroby syfilietyezne, tudzież skutki nadużyć młodości 
osłabienia siły  m ętności, zakaźne iknt&ralue urjławy, 
patologiczny ubytek regularności u kobiet i U d

s p e c y a l i s i a  c h o r ó b  t u | e i n n l c z y c h

J H  l l l i r n i u l  Przy u'icy Wałowej licz- 3 *• 
■ JJICI, Lwowie, ordynuje od 9 do 12

przed  p o łu d n .. a  od 2 do 5 po p o łu d n iu . g G " 1- Z a ­
m iejscow ym  u d z ie la  sk u te czn ą  ra d ę  lis to w n ie  i 'rysy- 
ł»  o d w ru tn ie  po trzeb n e  le k a rs tw a  w sp -só b  d>pkre- 
c y o n s ln y . (8112 1 7 - ' .‘.2 )

7t drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarneckiego 1. 12 dom Wernera. (Zarządca Władysław J. Weber.) Papier z fabryki papieru braci Fiałkowskich.


